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Koronawirus: 
nie idź do lekarza!
Paniki nie ma, oby jej 
nie było. Ale obawy 
przed koronawirusem 
pochodzącym z Chin, 
a rozprzestrzeniającym 
się w już Europie, 
są realne. Czy jesteśmy 
przygotowani, tu, 
w Łowiczu, Głownie 
i okolicy, na to, 
by prawidłowo reagować 
i nie dopuścić do 
wybuchu epidemii? 

Do chwili zamykania tego nu-
meru naszego tygodnika w Pol-
sce nie stwierdzono zarażeń ko-
ronawirusem SARS-CoV-2. Ale 
równie oczywiste jest, że to prę-
dzej czy później nastąpi, bo ilość 
kontaktów z krajami, w których 
zachorowania mają miejsce, jest 
spora, szczególnie jeśli chodzi 
o Włochy.

I dlatego warto zwrócić uwagę 
na podstawowe zalecenie, sformu-
łowane przez Głównego Inspek-
tora Sanitarnego: Nie idź do leka-
rza, no chyba, że masz w pobliżu 
oddział zakaźny – ale u nas, ani 
w Łowiczu, ani w pobliskich, 

większych szpitalach w Zgierzu, 
czy Kutnie takiego nie ma. Do 

końca stycznia istniał w Skiernie-
wicach, ale został zlikwidowany. 

Nie idąc do lekarza nie zarażasz 
po prostu innych, a pomoc uzy-

skasz inną drogą. Otóż GIS radzi: 
jeśli w ciągu ostatnich 14 dni by-
łeś w jednym z krajów, w których 
wirus się rozprzestrzenia (lista po-
dawana na stronie GIS zmienia 
się niemal co kilka godzin) i jeśli 
zaobserwujesz u siebie takie ob-
jawy jak gorączka, kaszel, dusz-
ności i problemy z oddychaniem, 
to bezzwłocznie, ale telefonicz-
nie powiadom lokalną stację sa-
nitarno-epidemiologiczną. To z tej 
strony otrzymasz dalszą pomoc, to 
jej pracownicy określą sposób dal-
szego postępowania.

W Łowiczu telefon Sanepidu to 
46 837 64 94, w Zgierzu 42 714 02 
53, w Kutnie 24 355 71 00.

GIS podkreśla też, że niezbęd-
ne jest przestrzeganie podstawo-
wych, prostych w gruncie rzeczy 
zasad higieny, w tym częste mycie 
rąk wodą z mydłem, a jeśli nie ma 
takiej możliwości, np. podczas po-
dróży, ich dezynfekcja środkiem 
na bazie alkoholu.

Najważniejsze, 
to nie siać paniki
– Nie ma żadnego powodu do 

niepokoju – podkreślał wczoraj 
z rozmowie z nami Sławomir 
Mucha, powiatowy inspektor sa-
nitarny w Łowiczu. Zapewniał, że 
na terenie powiatu łowickiego nie 
ma problemu z zapaleniem płuc 
wywołanym przez tego wirusa. 
Nie ma też telefonów do Powiato-
wej Stacji Sanitarno-Epidemiolo-
gicznej w Łowiczu od osób, które 
miałyby uzasadnione obawy o to, 
że się nim zaraziły. 

Gdyby jednak to się zdarzyło, 
że ktoś zadzwoni, to pracowni-
cy stacji wykonają wywiad epi-
demiologiczny, w którym będą 
pytać, skąd dana osoba wróciła 
i kiedy, z kim miała styczność. 
 str. 3

babka chopina
urodziła się w Sannikach 
– o ciekawym odkryciu. str. 7

40 tysięcy kaczek
zagazowano
w Skaratkach. str. 10-11

Bolimów�
Gmina 
wstrzymuje 
podpisanie 
umowy z MON
W piątek, 28 lutego, 
miało dojść do podpisania 
ostatecznej umowy 
pomiędzy Ministerstwem 
Obrony Narodowej 
a Gminą Bolimów 
w sprawie dofi nansowania 
dwoma milionami złotych 
budowy strzelnicy po 
zachodniej stronie osady 
– umowa nie zostanie 
jednak podpisana.

Gmina zdecydowała, że wy-
stąpi o środki na tę inwestycję 
ponownie,wcześniej przygotuje 
jednak pełną dokumentację przy-
gotowaną na podstawie audytu 
o możliwej uciążliwości obiektu.

Dlaczego zdecydowano się na 
takie rozwiązanie? Po sesji Rady 
Gminy 31 stycznia, gdy przyję-
to zmiany w miejscowym planie 
przestrzennego zagospodarowa-
nia otwierające drogę do budo-
wy strzelnicy, pisaliśmy, że kilku 
spośród niezadowolonych miesz-
kańców Bolimowa, zamierza 
zbierać podpisy sprzeciwu wo-
bec inwestycji. 

Faktycznie tak się stało. 
W urzędzie gminy złożono pi-
smo, pod którym podpisało się 
209 osób. W piśmie zapisano, że 
sprzeciw nie dotyczy samej in-
westycji, ale jej lokalizacji,osoby 
podpisane wnoszą o przyjęcie in-
nej, możliwie najmniej uciążliwej 
dla ludności gminy.  str. 5
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prezydent andrzej duda
zaczął kampanię w łowiczu

– nasz reportaż. str. 16-17

Łowicz�|�Prawda�czy�fałsz?�My�sprawdziliśmy�i�wyjaśniamy

Kto dziękował Andrzejowi Dudzie za program 500+
W czasie czwartkowego wiecu do prezydenta Andrzeja Dudy podszedł 
mężczyzna, który dziękował mu za program 500+. Nagranie, udostępnione 
na Twitterze przez Marcina Kędrynę – dyrektora biura prasowego Kancelarii 
Prezydenta RP, obiegło wiele mediów. Komentowane było różnie – w zależności 
od poglądów politycznych. Niestety do sieci trafi ła też, wielokrotnie powielana 
błędna informacja, że jest to znany w naszym regionie polityk PiS. 

Mężczyzna powiedział: – Pa-
nie prezydencie, chcę panu tylko 
podziękować za program 500+. 
Jestem ojcem piątki dzieci, gdy-
by nie pański rząd, moja córka 
by nie studiowała. Jest na trze-
cim roku medycyny we Wrocła-
wiu. Dziękuję za pomoc. Żaden 
rząd się nie interesował moimi 
dziećmi. Dziękuję – mówił ła-
miącym się głosem, a w oczach 
miał łzy.

Udostępniający ten obraz in-
ternauci zadawali pytanie, kim 

jest ten mężczyzna. Internet 
obiegł fake news, że jest to An-
drzej Górczyński – niegdyś dzia-
łacz PSL, aktualnie związany 
z PiS działacz polityczny i spo-
łeczny, wicemarszałek woje-
wództwa łódzkiego. Wiele osób 
uznało, że jest to „ustawka”. 
Bogu ducha winien polityk, któ-
rego nawet nie było tego dnia 
w Łowiczu, stał się ofi arą hejte-
rów, a także memów.

Żyjemy w małym środowisku 
i akurat nam nietrudno było się 

dowiedzieć, kim faktycznie jest 
wzruszony ojciec. To Jacek N. 
z gminy Kiernozia. Mężczyzna 
faktycznie ma kilkoro dzieci i jego 
córka studiuje. Jest znany m.in. 
z tego, że w czasie Dni Kiernoz-
kiego Dzika, organizowanych 
w parku Łączyńskich w Kierno-
zi, był bezkonkurencyjny w kon-
kursach siłowych. Również przez 
kilkunastu laty, gdy Łowicz od-
wiedził strongman Mariusz Pu-
dzianowski, pan Jacek chętnie 
zgłosił się do konkursów z udzia-

łem publiczności. Nieźle sobie 
w nich radził.

W rozmowie z nami pan Jacek 
powiedział tylko, że nie plano-
wał wcześniej tych podziękowań. 
Zrobił to spontanicznie. Chciał 
w ten sposób wyrazić wdzięcz-
ność nie tylko za Program 500+, 
ale też za szkolne wyprawki 
(300+) oraz darmowe podręczni-
ki, a więc za wszystkie formy po-
mocy, z których korzystają jego 
dzieci. 

Andrzej Górczyński jest dużo 
bardziej rozpoznawalną postacią 
i aż trudno uwierzyć, że mogło 
dojść do takiej pomyłki. Polityk 
posiada duże gospodarstwo rol-
nicze położone w Woli Kałkowej 
w gminie Bedlno, a częściowo 
w gminie Zduny. Był przez wiele 
lat prezesem Izby Rolniczej Wo-
jewództwa Łódzkiego, potem za-

stępcą dyrektora KRUS w Łodzi, 
jest członkiem OSP. Ma dwoje 
dzieci. 

– Nawet nie było mnie tego 
dnia w Łowiczu. Wraz z mar-
szałkiem Grzegorzem Schreibem 

w Teatrze Wielkim w Łodzi wrę-
czałem stypendia najzdolniej-
szym uczniów. Otrzymało je po-
nad tysiąc osób, w tym około stu 
niepełnosprawnych – powiedział 
nam Andrzej Górczyński.  mwk

Jacek N. dziękuje prezydentowi za�Program�500+.�
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Sąd okręgowy w Łodzi |�Wyrok�utrzymany�w�mocy�

Jacka S. jednak czeka więzienie 
Sąd Okręgowy w Łodzi 18 lutego utrzymał 
w mocy wyrok skazujący Jacka S. na rok 
bezwzględnego więzienia za spowodowanie 
pod wpływem alkoholu wypadku samochodowego 
na ul. Warszawskiej w Łowiczu, w którym 
ucierpiał 25-letni obecnie Piotr J. 

Przypomnijmy, że Prokuratu-
ra Rejonowa w Łowiczu zarzuci-
ła Jackowi S., że 27 stycznia 2018 
roku na ul. Warszawskiej w Ło-
wiczu umyślnie naruszył zasa-
dy bezpieczeństwa w ruchu dro-
gowym w ten sposób, że będąc 
w stanie nietrzeźwości (pierwsze 
badanie z wynikiem 0,78 mg/l; 
drugie badanie – 1,03 mg/l al-
koholu w wydychanym powie-
trzu) prowadził samochód marki 
BMW, przy czym na prostym od-
cinku drogi stracił panowanie nad 
pojazdem, doprowadzając do zde-
rzenia z Oplem Zafi rą, w wyniku 
czego nieumyślnie spowodował 
u jednego z pasażerów – Piotra J. 
liczne obrażenia ciała, z których 
najpoważniejszym był krwiak nad 
lewą półkulą mózgu. 

Sąd Rejonowy w Łowiczu ska-
zał go na rok pozbawienia wol-

ności, 7 lat zakazu prowadzenia 
wszelkich pojazdów mechanicz-
nych (w poczet kary zaliczono 
okres pozbawienia go prawa jazdy 
od dn. 27 stycznia 2018 r.), 5 tys. 
zł tytułem częściowego zadość-
uczynienia oraz 10 tys. zł nawiązki 
na rzecz poszkodowanego Piotra 
J., a ponadto 5 tys. zł na fundusz 
pomocy pokrzywdzonym prze-
stępstwem. 

Poszkodowany w wypadku 
25-latek ma w tym procesie status 
oskarżyciela posiłkowego, jednak 
ze względu na stan zdrowia nie 
pojawia się na sali rozpraw, a jego 
interesy reprezentuje ustanowiony 
pełnomocnik – adwokat Tomasz 
Krakowiński. 

Od początku było w tym proce-
sie kwestią sporną czy najpoważ-
niejsze obrażenia, które doprowa-
dziły Piotra J. do kalectwa, były 

następstwem wypadku na ul. War-
szawskiej, czy też jego późniejsze-
go upadku w szpitalu. 

Jeszcze przed sądem I instan-
cji Jacek S. mówił, że przyznaje 
się do zarzucanych mu czynów, 
ale nie do wszystkich. Wyjaśniał, 
że chodzi mu o obrażenia głowy 
doznane przez Piotra J., które po-
wstały – jego zdaniem – na sku-
tek upadku w szpitalu, zaś rodzina 
chce je „podciągnąć” pod toczącą 
się przeciwko niemu sprawę. 

W opinii sporządzonej na po-
trzeby procesu karnego, biegły 
odniósł się do wypadku samo-
chodowego, jak też do upadku 
w szpitalu i rozgraniczył te dwa 
zdarzenia – Jacek S. był zaś są-
dzony za obrażenia będące następ-
stwem wypadku. 

Udało nam się dowiedzieć, 
że w międzyczasie, na potrzeby 
toczącej się w związku z wypad-
kiem sprawy cywilnej, sporządzo-
no kolejną opinię, w której biegła 
wypowiedziała się, że większość 
najpoważniejszych obrażeń Pio-
tra J. powstała w wyniku wypad-
ku. Jego adwokat złożył wniosek 
o dołączenie tej opinii do sprawy 
karnej, jednak sąd go odrzucił, 

gdyż strona ta nie wnosiła apela-
cji i byłoby tzw. orzekanie na nie-
korzyść. 

Apelację od wyroku złożył 
obrońca Jacka S., który m.in. 
podnosił, że sąd I instancji popeł-
nił błąd nie uwzględniając jego 
wniosku o sporządzenie dodatko-
wej opinii na okoliczność wyka-
zania, że leki zażyte przez Jacka 
S. w dniu wypadku mogły mieć 
wpływ na podwyższenie stężenia 
alkoholu w jego organizmie. 

Dodał, że jego klient miał 
w owym czasie problemy rodzin-
ne i był w trakcie sprawy rozwodo-
wej z żoną, zaś teraz ona wycofała 
pozew, gdyż Jacek S. postanowił 
się zmienić. Podkreślał, że jest on 
jedynym żywicielem rodziny, któ-
ry ma na utrzymaniu małoletnie 
dzieci. 

Przyznał, że nie ma wątpliwo-
ści, że jego klient ponosi winę 
za wypadek i winien ponieść karę. 
Wnioskował jednak o wymierze-
nie Jackowi S. kary pozbawienia 
wolności w zawieszeniu, jak też 
skrócenie zakazu prowadzenia sa-
mochodów do 4 lat z możliwością 
zachowania praw jazdy wyższej 
kategorii, gdyż jest on kierowcą 
zawodowym. 

Za oddaleniem apelacji opo-
wiedzieli się zarówno prokurator, 
jak i pełnomocnik poszkodowa-
nego Piotra J. Ten drugi mówił, 
że nie ma okoliczności łagodzą-
cych wobec łączenia leków z alko-
holem i kierowania w takim stanie 
samochodem. 

Sąd wydał orzeczenie utrzy-
mujące w mocy wyrok sądu I in-
stancji – jest on już prawomocny. 
W ocenie sądu opinia sporządzo-

na na potrzeby procesu karne-
go była wystarczająca, nie było 
potrzeby uzupełniania jej o teo-
retyczne rozważania na temat 
możliwego wpływu aspiryny czy 
Ketonalu na stężenie alkoholu 
w organizmie. Ponadto biegły wy-
powiedział, że zażyte przez oskar-
żonego leki mogły mieć wpływ 
co najwyżej na absorbcję alkoholu 
(wchłanianie). 

Sąd odniósł się też do podno-
szonych przez obronę okoliczno-
ści nagłego ataku woreczka żół-
ciowego, stwierdzając, że podczas 
wywiadu lekarskiego w szpitalu, 
dokąd bezpośrednio po wypadku 
oskarżony trafi ł z urazem nogi, nie 
zgłaszał on takich dolegliwości. 

– Mamy do czynienia z kierow-
cą zawodowym, który powinien 
wiedzieć, że jeśli ma złe samopo-
czucie, powinien w pierwszej ko-
lejności zjechać i zakończyć jaz-
dę – podkreślał sąd, zauważając, 
że oskarżony, jak wynika z ustaleń 
sądu I instancji, jechał nie swoim 
pasem dłuższy okres czasu. Jego 
sprzeczne z zasadami ruchu za-
chowanie może być uzasadnione 
tylko ilością wypitego alkoholu. 
– Tej okoliczności podważyć się 
nie da. Nawet ewentualny atak bó-
lowy nie usprawiedliwiał takiego 
zachowania kierowcy na drodze, 
a zwłaszcza kierowcy zawodowe-
go. Natomiast w powiązaniu z al-
koholem wszystko jest możliwe 
– stwierdził sędzia.  aa 

oskarżony,�jak�wynika�
z�ustaleń�sądu�
i�instancji,�jechał�nie�
swoim�pasem�dłuższy�
okres�czasu.�Jego�
sprzeczne�z�zasadami�
ruchu�zachowanie�
może�być�uzasadnione�
tylko�ilością�
wypitego�alkoholu.

Łowicz�|�Ulica�zduńska�

Wpadł z narkotykami 
Łowiccy policjanci zatrzymali 

kolejną osobę z narkotykami. Jest 
nią 27-latek z Grudziądza, któ-
rego policjanci wylegitymowali 
w piątek, 14 lutego, około godzi-
ny 22.00 na ul. Zduńskiej. Pod-
czas kontroli osobistej okazało 
się, że mężczyzna miał przy so-

bie prawie 3,2 gramów amfeta-
miny i marihuany. 

W związku z tym został zatrzy-
many i przedstawiono mu zarzut 
z Ustawy o przeciwdziałaniu nar-
komanii, który jest zagrożony karą 
do 3 lat pozbawienia wolności. 
 oprac. aa 

Zduny�|�kolizja�na�skrzyżowaniu�

Jednym z pasażerów 
półtoraroczne dziecko 

W środę, 19 lutego, tuż przed 
godz. 12.00, na skrzyżowaniu 
z sygnalizacją świetlną przy ko-
ściele w Zdunach doszło do kolizji 
z udziałem dwóch samochodów 
osobowych: Citroen C3 i Volks-
wagen Golf.

Ze wstępnych ustaleń policji 
wynika, że kierująca Volkswage-
nem 28-letnia mieszkanka nasze-
go powiatu nie zastosowała się do 
sygnalizacji świetlnej i doprowa-
dziła do zderzenia z Citroenem, 
którym kierował 50-latek z nasze-

go powiatu. Wniosek o ukaranie 
został skierowany przeciwko kie-
rującej Volkswagenem.

Drogą główną od strony Kutna 
w kierunku Łowicza poruszała się 
kierująca Volkswagenem, zaś kie-
rujący Citroenem jechał od strony 
Strugienic w kierunku Złakowa. 

Gdy służby przybyły na miej-
sce, dwie osoby podróżujące Ci-
troenem oraz kierująca Golfem 
i półtoraroczne dziecko znajdowa-
li się poza pojazdami i nie uskar-
żali się na żadne obrażenia.  aa 

Łowicz�|�Ułańska/topolowa

Kolejny wypadek na skrzyżowaniu 
60-letnia mieszkanka powia-

tu łowickiego trafi ła do szpitala 
w wyniku wypadku, do którego 
doszło 25 lutego o godz. 17.50 na 
skrzyżowaniu ulic Ułańskiej i To-
polowej w Łowiczu. Brały w nim 
udział Fiat Panda i Citroen C5. 
Kobieta kierowała Fiatem, Citro-
enem – 42-letni mieszkaniec po-

wiatu łowickiego. Z ustaleń policji 
wynika, że Citroen jechał drogą 
podporządkowaną i nie ustąpił 
pierwszeństwa Fiatowi, w wyniku 
czego doszło do zderzenia. 

Kierująca Fiatem Panda zosta-
ła przewieziona do pobliskiego 
szpitala na obserwację. Uczestni-
cy zdarzenia byli trzeźwi.  mwk

Powiat łowicki i skierniewicki�|�kontrole�

Nielegalne papierosy 
na targowiskach 

Funkcjonariusze Działu Kon-
troli Celno-Skarbowej Rynku 
w Skierniewicach przejęli ostat-
nio około 7.000 sztuk papierosów 
i 6 kg tytoniu przygotowanego do 
palenia. To efekt ich działań wy-
mierzonych w tzw. „szarą strefę” 
obrotu wyrobami tytoniowymi.

Celnicy nie zdradzają szcze-
gółów, ale wiadomo, że poszuki-
wali wyrobów tytoniowych bez 
polskich znaków akcyzy na tar-
gowiskach w powiatach skiernie-
wickim i łowickim. Część sprze-

dawców na ich widok porzucało 
nielegalne towary i oddalało się 
w pośpiechu. – Ustalenie ich toż-
samości i ukaranie jest kwestią 
czasu. Wobec jednej osoby, za-
trzymanej na gorącym uczynku, 
zostanie wszczęte postępowanie 
karne-skarbowe – informuje Kra-
jowa Administracja Skarbowa.

Gdyby towar zajęty na targowi-
skach trafi ł do sprzedaży, Skarb 
Państwa poniósłby straty w podat-
kach w wynoszące ponad 14 tysię-
cy zł.  opr. mwk

RZuT oKieM |�ceNNa�WieDza

28 uczniów z pięciu szkół średnich wzięło udział w środę, 26 lutego 
w miejskich eliminacjach konkursu „Młodzież zapobiega pożarom”.�
–�Mając�tę�wiedzę,�zawsze�mogą�pomóc�innym�osobom�
i�potrafi�ą�zareagować�w�sytuacji�zagrożenia�–�komentowała�st.�kpt.�PSP�
w�Łowiczu�Barbara�Błaszczyk.�mz
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Domaniewice�|�akcja�gok�i�Pttk

„Ale jaja z Domaniewic” 
dla polskich żołnierzy

GOK w Domaniewicach oraz 
skierniewicki oddział PTTK 
„Szaniec”  zapraszają dzie-
ci, młodzież i osoby dorosłe do 
udziału w ciekawym przedsię-
wzięciu pod nazwą „Ale jaja 
z Domaniewic”. 

W ramach tej akcji przygoto-
wane zostaną pisanki dla polskich 
żołnierzy przebywających na mi-
sji w Kosowie. Chodzi o to, aby 
poczuli atmosferę świąt.  

Organizatorzy przygotowali 
300 styropianowych jaj do ozdo-
bienia. Dlaczego taką ilość? Po-
nieważ tylu właśnie żołnierzy 

z 7. Batalionu Kawalerii Powietrz-
nej przebywa na 41. misji w Koso-
wie. Misja rozpoczęła się w listo-
padzie i trwa pół roku, co oznacza, 
że obejmuje i Boże Narodzenie, 
i Wielkanoc. 

Gotowe prace trzeba dostarczyć 
do GOK w Domaniewicach do 
10 marca, ponieważ 19 marca zo-
staną one odebrane przez dowód-
cę 7. batalionu. 

W ramach akcji 6 marca o godz. 
16. w GOK w Domaniewicach 
odbędą się warsztaty plastyczne, 
podczas których pokazane będą 
metody zdobienia pisanek.  mwk

�W�piątek,�21�lutego,�o�godzinie�
13.50�doszło�do�kolizji�drogowej�na�
drodze� krajowej� nr� 70� w� Nieboro-
wie.� kierująca� samochodem� oso-
bowym�marki�opel�33-letnia�miesz-
kanka�żyrardowa,�jadąc�od�strony�
Łowicza� w� kierunku� Michałówka,�
nie�dostosowała�prędkości�do�wa-
runków�panujących�na�drodze.�Sa-
mochód�wpadł�w�poślizg�i�zjechał�
do�pobliskiego�rowu.�kobiecie�nic�
się� nie� stało,� policja� wręczyła� jej�
mandat.�Była�trzeźwa.��

�21�lutego�o�godz.�20.03�na�ul.�
Spacerowej� w� Nieborowie� policja�
zatrzymała� 46-letniego� mieszkań-
ca� powiatu� łowickiego,� który� kie-
rował�VW�Polo�mając�0,5�promila�
alkoholu�we�krwi.�

�tego� samego� dnia� o� godzi-
nie� 21.30� na� skrzyżowaniu� ulic�
Poznańskiej� i� armii� krajowej�
w�Łowiczu�doszło�do�kolizji�z�udzia-
łem� renault� laguna� oraz� Suzuki�
Vitara.� Sprawczynią� była� 19-latka�
z� powiatu� łowickiego,� która� kie-

rując� renault� nie� ustąpiła� pierw-
szeństwa�pojazdowi�marki�Suzuki,�
którym�kierował�20-latek�z�powiatu�
łowickiego.� Uczestnicy� zdarzenia�
byli� trzeźwi,� a� sprawczyni� została�
ukarana�mandatem.�

�W� sobotę� 22� lutego� o� godzi-
nie�13.50�na�drodze�krajowej�nr�14�
w� miejscowości� krępa� funkcjona-
riusze�policji�namierzyli�52-letniego�
łodzianina,� który� jechał� samocho-
dem� osobowym� marki� renault�
z� prędkością� 111� km/h.� kierowca�
utracił�prawo�jazdy�na�3�miesiące,�
zapłaci�też�mandat.�

�W� miniony� wtorek,� 25� lutego�
o� godz.� 6.10� doszło� do� kolizji� na�
skrzyżowaniu� ulic� Warszawskiej�
i�Poznańskiej�w�Łowiczu.�Sprawcą�
był�39-latek�z�powiatu� łowickiego,�
który�kierując�opem�astra�nie�ustą-
pił�pierwszeństwa�Volkswagenowi,�
którym� kierowała� 44-letnia� z� po-
wiatu� łowickiego.� Uczestnicy� byli�
trzeźwi,� sprawca� został� ukarany�
mandatem.��

KRoNiKA PoLiCyJNA |�21-25.02.2020
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dokończenie ze str. 1

Jest to potrzebne do tego, że 
gdyby faktycznie okazało się, 
że jest to koronawirus, to trzeba 
jak najszybciej przerwać łańcuch 
rozprzestrzeniania się choroby. 

Sam potencjalny pacjent zo-
stanie wysłany (przy czym nie 
będzie potrzebne skierowanie od 
lekarza pierwszego kontaktu) do 
szpitala na oddział chorób zakaź-
nych. 

Sławomir Mucha wyjaśnia, 
że skrajną nieodpowiedzialno-
ścią byłoby, gdyby osoba z du-
żym prawdopodobieństwem 
wystąpienia choroby jechała do 
szpitala transportem zbiorowym 
(busem czy pociągiem), dla-
tego będzie miała zapewniony 
przejazd ambulansem. W szpi-
talu zostaną wykonane badania  
(w chwili obecnej są jedynie dwa 
laboratoria w Polsce, które badają 
pobrane próbki). Lekarze zdecy-
dują, czy pacjent będzie wymagał 
hospitalizacji. 

Łowicki Sanepid będzie miał 
na każdym etapie leczenia infor-
macje o przebiegu leczenia, aby 
możliwe było prowadzenie nad-
zoru epidemiologicznego nad 
danym chorym i osobami z jego 
otoczenia. 

Kto będzie nas leczył?
Do niedawna oddział chorób 

zakaźnych istniał w Wojewódz-
kim Szpitalu Zespolonym im. 
Stanisława Rybickiego w Skier-
niewicach. Został zlikwidowany  
z końcem stycznia. Dyrektor szpi-
tala Jacek Kaniewski (do nie-
dawna dyrektor szpitala w Łowi-
czu) powiedział nam, że oddział 
tylko formalnie został zlikwido-
wany w tym roku. Potrzebna była 
do tego decyzja samorządu woje-
wództwa łódzkiego. Faktycznie 
oddział nie pracował już od kwiet-
nia ubiegłego roku z powodu bra-

ku lekarzy specjalistów. Nie mógł 
on funkcjonować, gdy pozostało 
w nim 1,5 etatu lekarskiego. Szpi-
tal długo i na różne sposoby szu-
kał lekarzy do pracy na tym od-
dziale – niestety bezskutecznie. 

Dyrektor Kaniewski musiał 
marszałkowi województwa do-
wieść, że podjął wszelkie działa-
nia, aby specjalistów pozyskać. 
Ponieważ to się nie udało, działal-
ność najpierw zastała zawieszona, 
dopiero zamknięta. 

Jacek Kaniewski podkreśla, że 
nie tylko „zakaźników” brakuje, 
ale innych specjalistów też. 

Szpital?  
Na pewno nie łowicki.
Szpital łowicki nie ma oddzia-

łu zakaźnego. – Jeśli osoby podej-
rzewające u siebie koronawirusa 
zgłoszą się do naszego szpitala, to 
my skierujemy je do Wojewódz-
kiego Specjalistycznego Szpitala 
im. dr. Wł. Biegańskiego w Ło-
dzi, który zajmuje się chorobami 
zakaźnymi. Jest to odgórne za-
rządzenie GISu oraz prof. dr hab. 
n.med. Andrzeja Horbana, któ-
ry jest Konsultantem Krajowym 
w dziedzinie chorób zakaźnych 
– komentuje Andrzej Grabow-
ski, zastępca dyrektora szpitala  
w Łowiczu. 

Grypy jest więcej
– Jednak jeśli ktoś taki obawia 

się koronawirusa, to powinien 
też obawiać się „zwykłej grypy”, 
która jest lekceważona. – doda-
je Grabowski – W Polsce liczba 
zachorowań w okresie jesienno-
-wiosennym jest większa niż licz-
ba zachorowań koronawirusem  
w Chinach. To jest naprawdę cięż-
ka choroba i w tym roku w na-
szym kraju zmarło już na nią wie-
le osób. Dlatego jeśli ktoś obawia 
się koronawirusa, to powinien też 
pomyśleć o „zwykłej grypie” i za-
szczepić się na nią. 

W okresie od 1 października 
2019 roku do 22 lutego 2020 roku 
w Polsce na grypę zachorowa-
ło już 2.5 miliona osób. Spośród 
nich 10280 osób wymagało ho-
spitalizacji. – W Łowiczu mieli-
śmy przypadki hospitalizacji osób 
z grypą. Jeszcze około 2 tygodnie 
temu było ich dosyć dużo, teraz to 
się trochę uspokoiło – przyznaje 
Andrzej Grabowski. 

W przychodniach  
na razie spokojnie
Doktor Wojciech Pietrzak 

z przychodni „Medyk” w Łowi-
czu powiedział nam, że do niego 
osobiście nie zgłosiła się żadna 
osoba, która przebywała w rejo-

nie zagrożonym epidemią koro-
nawirusa. Przyznaje, że od bardzo 
dawna nie trafił do niego też pa-
cjent z bardzo wysoką gorączką – 
najwyższa to około 38 stopni. 

Gdyby jednak ktoś przyszedł  
z niepokojącymi objawami, to 
umówiłby dla niego transport do 
najbliższego szpitala zakaźnego 
– w Łodzi. – Nie musi mieć ko-
ronawirusa, ale może mieć inną 
chorobę zakaźną, a tam są na to 
przygotowani – tłumaczy. 

Jak przyznaje, hasło koronawi-
rus pada zwłaszcza na korytarzu 
przychodni, gdyż pacjenci rozma-
wiają na ten temat, zwykle jednak 
w formie żartu. 

Doktor Jan Wróblewski, 
kierownik NZOZ Łowicka Przy-
chodnia Zdrowia przy ul. Mosto-
wej w Łowiczu powiedział nam, 
że w ciągu ostatnich 3 miesięcy  
w jego przychodni stwierdzono 
zaledwie pojedyncze przypad-
ki grypy, niewiele było też osób  
z drobnymi przeziębieniami i ka-
tarem. – Gdy jestem w przychod-
ni, żadnego kaszlu nie słyszę – 
przekonuje. 

Wśród pacjentów nie zaobser-
wował paniki związanej z epide-
mią koronawirusa, nikt nie zgła-
szał się do niego z podejrzeniem 
zachorowania. Gdyby jednak 
zgłosiła się do niego osoba, która 
np. wróciła z podróży do miejsc, 
gdzie są ogniska koronawirus 
(Chiny lub północne Włochy)  
i miałaby niepokojące objawy, to 
poinformowałby o tym Sanepid. 

– Nie wolno się bać, strach jest 
najgorszy – przekonuje dr Jan 
Wróblewski i zaleca profilakty-
kę w postaci częstego mycia rąk  
i unikania podróży do krajów, 
gdzie stwierdzono koronawirusa. 

W NZOZ Beter-Med w Łysz-
kowicach nie było jak dotąd przy-
padków osób, które przyszłyby 

do przychodni mówiąc, że podej-
rzewają u siebie koronawirusa. 
To dobrze. Dr Beata Koszew-
ska-Jóźwiak przypomina bo-
wiem, na wszelki wypadek, że 
gdy ktoś na przykład po powro-
cie z Włoch odczywa charaktery-
styczne objawy, to NIE powinien 
iść do przychodni, ale w ogóle 
unikać kontaktów z innymi ludź-
mi, zwłaszcza w miejscach, gdzie 
może być ich dużo. Właściwym 
sposobem postępowania jest te-
lefon do najbliższej stacji sanitar-
no-epidemiologicznej (Sanepidu), 
gdzie specjalista przeprowadzi  
z osobą wywiad. Jeśli obawy oka-
żą się uzasadnione, należy – naj-
lepiej własnym autem – jechać do 
najbliższego szpitala z oddziałem 
zakaźnym (wspomniany już Szpi-
tal Specjalistyczny im. dr. Wł. Bie-
gańskiego w Łodzi).

– W przychodni i tak nie mamy 
możliwości zdiagnozowana czy 
jest to koronawirus, można to zro-
bić tylko i wyłącznie w szpitalu na 
oddziale zakaźnym – potwierdza 
dr Koszewska-Józwiak.

W przychodni w Łyszkowicach 
od tygodnia widać natomiast dużo 
więcej zachorowań na grypę, choć 
nadal nie jest to jakaś nadzwyczaj-
na liczba.

Z przypadkiem pacjenta, który 
mówiłby, że podejrzewa zachoro-
wanie na koronawirusa nie spo-
tkał się także dotąd dr Sylwe-
ster Tworek z NZOZ Wigor  
w Łowiczu, choć – jak zaznacza – 
pacjentów z problemami typowo 
infekcyjnymi ma ostatnio dużo. 
– Gdyby trafił się ktoś, kto po-
dejrzewałby koronawirusa, bo na 
przykład zachorował po powro-
cie z Włoch, po prostu kazałbym 
mu zadzwonić do Sanepidu, ale 
nie spotkałem się z taką sytuacją 
– mówi.  

aa, mwk, mz, tm, wal

Skrajną�
nieodpowiedzialnością�
byłoby,�gdyby�
osoba�z�dużym�
prawdopodobieństwem�
wystąpienia�choroby�
jechała�do�szpitala�
transportem�zbiorowym�
(busem�czy�pociągiem).

Sławomir Mucha

Zdrowie�|�Na�co�zwracać�uwagę�w�obliczu�zagrożenia�

Koronawirus: 
nie idź do lekarza!

RZuT oKieM
Wielki�PoSt
–�iNNy�czaS
W�kościele�p.w.�Matki�Bożej�
Nieustającej�Pomocy�na�
korabce�w�Łowiczu�początek�
Wielkiego�Postu�zaznaczą�
swą�obecnością�dwie�
drewniane�figury�autorstwa�
Małgorzaty�kosińskiej,�
rzeźbiarki�z�zabostowa�Małego.�
Przedstawiają�chrystusa�
Frasobliwego�i�Maryję,�
także�w�zasmuconej�pozie.�
Staną�w�przestrzeni�ołtarza.�
Proboszcz,�ks.�adam�Domański,�
pożyczył�obie�rzeźby�na�czas�
tych�sześciu,�jakże�innych,�
wyciszonych�tygodni.�wal

Gmina Nieborów�|�Po�kolejnym�zebraniu�wiejskim

Bełchów Wieś nie chce gminy Bełchów
Zebranie wiejskie w Bełchowie Wsi jako kolejne  
nie poparło inicjatywy tworzenia gminy Bełchów. 
Mimo to Marek Sekuła, jeden z inicjatorów, 
zapowiedział w rozmowie z NŁ, że wniosek  
dotyczący sprawdzenia możliwości powołania nowego 
samorządu zostanie złożony do wojewody.

Dotąd w sprawie inicjatywy 
powołania do życia gminy Beł-
chów odbyły się trzy zebrania.  
W Dzierzgówku 75 uczestniczą-
cych w nim mieszkańców było 
jednomyślnie przeciw, w Dzierz-
gowie 32 mieszkańców było prze-
ciw, jeden za, a 5 wstrzymało się 
od głosu oraz ostatnio, 25 lutego, 
w Bełchowie (Wsi) 24 osoby gło-
sowały przeciwko, 9 ją poparło,  
a 3 osoby wstrzymały się od głosu. 
Przeciwko opowiedzieli się także 
mieszkańcy Michałówka – wszy-
scy podpisali się pod pismem 
sprzeciwiającym się inicjatywie.

Na zebraniu w Bełchowie wi-
ceprzewodniczący Rady Gmi-
ny Nieborów Henryk Bakalarski, 

przedstawił zebranym swoje wy-
liczenia co do wysokości budże-
tu ewentualnego nowego samo-
rządu. Zebrane przez niego dane 
wskazują, że całkowite docho-
dy gminy Bełchów zawarłyby się  
w kwocie ponad 17 mln zł, wy-
datki bieżące w blisko 13 mln zł, 
a różnica, czyli około 4 mln zł, po-
zostałoby na inwestycje. 

Były kandydat na wójta gminy 
Nieborów (wówczas przeciwnik 
dzielenia gminy Nieborów) Da-
riusz Kosmatka powiedział nam, 
że autor opracowania mógł się po-
mylić o około 1 mln zł, a to i tak 
nie zmieni faktu, że w budżecie 
pozostałoby około 3 mln zł na in-
westycje, a to jego zdaniem kwo-
ta, którą dysponują inne istniejące, 
nieduże samorządy, takie jak np. 
gmina Chąśno. 

Wyliczenia radnego Bakalar-
skiego są sprzeczne z tym, co na 
spotkaniach przedstawia przewod-
niczący Rady Gminy Nieborów 
Krzysztof Osóbka. Ten twierdzi, że 
dochody mogą nie pokryć nawet 
wydatków bieżących nowej gminy. 

Wójt gminy Jarosław Papuga 
powiedział nam, że widział wy-
liczenia radnego Bakalarskiego  
i uważa, że w kilku punktach zani-
żył on wydatki bieżące.

Na zebraniu w Bełchowie głos 
zabrała radna z Bełchowa, Bogu-

sława Tomczak, która stanowczo 
opowiedziała się przeciwko ini-
cjatywie powstania nowej gminy. 
Zarządzone głosowanie odbyło się 
w formie jawnej, wójt i przewod-
niczący Rady Gminy opuścili ze-
branie. Wójt Jarosław Papuga po-
wiedział nam, że negatywny dla 
inicjatywy wynik go zaskoczył. 
Spodziewał się, że liczba głosów 
„za” i „przeciw” rozłoży się po 
połowie. Zwrócić należy jednak 
uwagę, że prawdopodobnie prze-
ciągająca się dyskusja spowodo-
wała, że z 47 osób, które wpisały 
się na listę, do głosowania dotrwa-
ło 36. 

Marek Sekuła w rozmowie  
z nami powtórzył, że nikt z inicja-
torów secesji nie chciał jej ukry-
wać. Gdyby tak było, to wniosek 
do wojewody trafiłby z 15 podpi-
sami (tyle jest wymagane). Nie 
zwracali się też oni o głosowanie 
mieszkańców na zebraniach wiej-
skich, traktowali te zebrania jako 
informacyjne. To przeciwnicy po-
mysłu forsowali tę formę wypo-
wiedzenia się w sprawie. 

Mimo tak silnego oporu Sekuła 
zamierza złożyć wniosek do woje-
wody, a jeśli inicjatywa zyskałaby 
akceptację, to w trakcie procedu-
ry, jednym z najważniejszych ele-
mentów byłyby wiążące dla niej 
konsultacje społeczne – i wówczas 
przyjdzie czas na głosowania. 

Kolejne, ostatnie spotkanie  
w sprawie inicjatywy powoła-
nia gminy Bełchów zaplanowano 
dla mieszkańców sołectwa Beł-
chów Osiedle we wtorek, 3 marca  
o godz. 18.00 w filii GOK Beł-
chów.  tb

Wójt�Jarosław�Papuga�
powiedział�nam,��
że�negatywny��
dla�inicjatywy�wynik�go�
zaskoczył.�Spodziewał�
się,�że�liczba�głosów��
„za”�i�„przeciw”�rozłoży�
się�po�połowie.
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Łowicz |�las�Miejski�

Będzie oświetlenie na ścieżce rekreacyjnej
Jutro, 28 lutego, w ratuszu zo-

staną otwarte oferty w przetargu 
na wyłonienie wykonawcy oświe-
tlenia wzdłuż tzw. ścieżki zdro-
wia w Lesie Miejskiej. Inwestycja 
wybrana w ramach budżetu oby-
watelskiego przez mieszkańców 
osiedla Przedmieście od dwóch lat 
czeka na realizację.

Wybór inwestycji w 2017 roku 
wzbudzał duże kontrowersje, oka-
zało się, podobnie jak rok wcze-
śniej, gdy nie zakwalifi kowała się 
do realizacji, że wiele z oddanych 
na nią głosów w internetowym 
głosowaniu okazało się fi kcyj-
nych. Do budżetu na 2020 rok zo-
stała wprowadzona na grudniowej 

sesji Rady Miejskiej, wnioskowa-
li o to radni Łowickie.pl.  Projekt 
przewiduje wykonanie na długo-
ści 1,2 km sieci energetycznej za-
silającej 30 latarń o mocy 800 W. 
Staną one w odległości średnio 
40 m, wzdłuż ścieżki zdrowia, 
która tworzy pętlę (wzdłuż ul. Ka-
tarzynów, przez las do ul. Łyszko-

wickiej, wzdłuż niej i dalej wzdłuż 
ul. Podleśnej). 

Naczelnik Wydziału Inwestycji 
i Remontów w ratuszu Grzegorz 
Pełka  powiedział nam, że inwe-
stycja winna kosztować nie więcej 
niż 100 tys. zł – tyle zapisano na 
nią w budżecie zgodnie z zasadą 
fi nansowania inwestycji osiedlo-
wych w ramach budżetu obywa-
telskiego, ma jednak wątpliwości 
czy pieniędzy tych starczy na re-
alizację zadania.  tb

Łowicz�|�Długo�oczekiwana�inwestycja

Przy Słoneczku powstają 
miejsca postojowe
Do końca marca 
przed Przedszkolem nr 4 
Słoneczko powstanie 
pięć miejsc postojowych. 
Rodzice będą mogli tam 
zaparkować na kilka 
minut, aby bezpiecznie 
zaprowadzić swoje pociechy 
do placówki.

Dotąd rodzice, szczególnie 
rano, śpiesząc się do pracy, par-
kowali samochody na chodniku 
przed przedszkolem, a gdy decy-
dowali się zaparkować na miej-
scach postojowych przy targo-
wisku, śpiesząc się przechodzili 
przez ruchliwą drogę omijając 
przejście dla pieszych – bywa-
ło, że kończyło się to mandatem. 
Po uruchomieniu miejsc postojo-
wych rodzice nie będą musieli już 
narażać się na nieprzyjemności.

Prace przy ulicy Sikorskiego 
sprawiają, że piesi, z powodu ro-

zebranego chodnika, winni na 
tym odcinku poruszać się chod-
nikiem po stronie targowiska. 
Szczególną ostrożność powinni 
zachować rowerzyści i kierujący 
samochodami, ogrodzenie utrud-
nia poruszanie się w kierunku 
ul. Broniewskiego.

Pracownicy fi rmy Wig Kost, 
realizującej tę inwestycję na zle-
cenie ratusza, rozpoczęli czyn-
ności od wycięcia trzech drzew, 
przycięcia kilku innych, roze-
brania ogrodzenia przed przed-
szkolem (w miejsce którego sta-
nie nowe) i rozebrania chodnika, 
pod którym znajdował się sta-
ry betonowy kolektor deszczo-
wy. Firma ma go zdemontować, 
a w jego miejsce wykonać nowy 
z rur PCV. Usprawni to spływ 
wód opadowych m.in. z ul. Sikor-
skiego, gdzie tworzyły się po ule-
wach duże zastoiska wody. Stary 
kolektor był w połowie zatkany 
przez ziemię.  tb 

Łowicz�|�reorganizacja�powiatowej�promocji

Koniec Centrum jako odrębnej jednostki
Wśród osób zainteresowanych sprawami starostwa 
powiatowego już od dłuższego czasu mówiono zakulisowo, 
że władze powiatu przymierzają się do przekształcenia 
Centrum Kultury Turystyki i Promocji Ziemi Łowickiej
w wydział starostwa. To już nie tylko przypuszczenia 
– potwierdził to członek zarządu Janusz Michalak.

24 lutego, na posiedzeniu ko-
misji stałej RPŁ, zajmującej się 
m.in. sprawami kulturalnymi, po-
wiedział on, iż na jednej z naj-
bliższych sesji zarząd złoży taki 
wniosek. Biorąc pod uwagę, 
że w radzie większość mają rad-
ni PiS i Samorządowców Razem, 
czyli formacji do których należą 
też członkowie zarządu, wniosek 
prawdopodobnie zostanie przy-
jęty.

Janusz Michalak powiedział 
też, że trzyosobowy zarząd nie 
wypracował jeszcze szczegóło-
wej koncepcji przeprowadzenia 
tej reorganizacji, dlatego na razie 
nie jest w stanie podać szczegó-
łów. 

Powiedział, że każdy z trzech 
członków zarządu ma na razie 
nieco inną wizję. Kwestią dys-
kutowaną między nimi jest na 
przykład wykorzystanie budyn-
ku przy Starym Rynku, który jest 
obecnie siedzibą centrum.

Do końca ubiegłego roku dzia-
łał tam dom wycieczkowy z noc-
legami, ale został zamknięty 
z początkiem tego roku. Raczej 
przesądzone jest, że nie zosta-
nie już otwarty, choć wewnątrz 
zarządu jest jeszcze rozważana 
możliwość pozostawiania jakichś 
miejsc noclegowych – trudno 
jednak powiedzieć na jakiej zasa-
dzie. Nadal działa tam natomiast 
powiatowy punkt informacji tu-
rystycznej.

Opozycyjni radni przypusz-
czają, że zarząd ma już konkret-
ny plan wykorzystania budynku 
przy Starym Rynku i że to może 
być faktycznym powodem dążeń 
do reorganizacji. Zapowiedź Ja-
nusza Michalaka komentują krót-
ko: – Szkoda.

Przekształcenie w odwrotną 
stronę – z wydziału starostwa w 
odrębne centrum, miało miejsce 
w 2007 roku, kiedy wspomniany 
już Janusz Michalak pełnił funk-

cję starosty. Od 2011 roku cen-
trum działa w siedzibie przy Sta-
rym Rynku. 

Z założenia miała to być jed-
nostka, która sama będzie się 
w stanie utrzymywać, prowa-
dząc działalność gospodarczą. 
W praktyce okazało się to mało 
realne. Teraz głównym argu-
mentem za likwidacją centrum 
są właśnie koszty jego utrzyma-
nia. W 2019 r. koszt utrzymania 

samego domu wycieczkowego 
wyniósł 264.970,45 zł, z czego 
129.687,25 zł to wynagrodzenia 
pracowników, do których moż-
na dodać jeszcze 52.327,90 zł 
na umowy zlecenia dla persone-
lu sprzątającego i obsługi recep-
cji. Dochody domu w 2019 roku 
wyniosły 151.146,20 zł, tylko 
w maju przekroczyły 20 tys. zł 
(22.550,17 zł), a w grudniu wynio-
sły zaledwie 6.249,42 zł.  tm

Krowy chodzą
po drodze
w Marywilu. str. 12-13

Łowicz |�ratusz�zachęca�do�energii�odnawialnej

Możesz dostać dofi nansowanie 
do paneli fotowoltaicznych
19 lutego w Urzędzie Miejskim w Łowiczu mieszkańcy mieli okazję rozmawiać
o możliwości dofi nansowania montażu paneli fotowoltaicznych. Wydarzenie prowadzili 
Robert Oberman – naczelnik miejskiego wydziału ds. pozyskiwania środków zewnętrznych 
oraz Jakub Lenarczyk z fi rmy NEOEnergetyka. Zachęcali oni do inwestowania 
w panele fotowoltaiczne, a także przedstawiali koszty z tym związane.

O to, by na założenie instalacji 
można było otrzymywać dofi nan-
sowanie, starają się władze miasta. 
W tym celu ratusz planuje złożyć 
aplikację do Urzędu Marszałkow-
skiego o środki unijne. Miałyby 
one pokryć ok. 79 % całej kwoty 
potrzebnej do założenia instalacji. 

Kto może wziąć udział 
w projekcie?
O instalację paneli fotowoltaicz-

nych może starać się mieszkaniec 
danej gminy, w tym przypadku 
miasta, który posiada nierucho-
mość z uregulowanym statusem 
własności. Nie może być w niej 
jednak zarejestrowana żadna dzia-
łalność gospodarcza. Ważną infor-
macją jest również to, że taka in-

stalacja pozostaje w rękach gminy 
przez sześć lat. W tym czasie nie 
może zostać zdemontowana lub 
sprzedana. Natomiast w przypad-
ku sprzedaży własności, następuje 
cesja umowy z gminą na nowego 
właściciela budynku. Po wspo-
mnianym okresie 6 lat panele stają 
się własnością gospodarzy. 

Jak zdobyć 
dofi nansowanie?
Najpierw należy złożyć dekla-

rację w Urzędzie Miejskim, na-
stępnie Urząd dobiera instalację 
i sporządza się dokumentację, 
wtedy w kolejnym kroku składa-
ny jest wniosek o dofi nansowanie. 
Wyniki naboru mają być znane 
dopiero wiosną 2021 roku. Po-

tem ogłaszany zostanie przetarg 
na wykonanie, po którym ukształ-
tuje się ostateczna cena instalacji. 
Zainteresowani zamontowaniem 
paneli fotowoltaicznych mogą zło-
żyć deklaracje do 28 lutego. 

czym są ogniwa 
fotowoltaiczne?
Panele fotowoltaiczne zmie-

niają promienie słoneczne 
w energię elektryczną. Takie 
urządzenia podłączane są do in-
stalacji elektrycznej budynku. 
W efekcie powstaje tańszy prąd, 
z którego korzystamy na co 
dzień. Uzyskaną energię można 
zużywać na bieżąco lub magazy-
nować. Wszystko to zależy od ro-
dzaju instalacji. 

Jak to wygląda 
w praktyce?
Zainteresowani mają do wybo-

ru 4 instalacje, które są zależne od 
mocy: 2 kW (ok. 6 paneli – 12m2), 
3 kW (ok. 9 paneli – 18m2), 4 
kW (ok. 12 paneli – 24m2), 5 kW
(ok. 15 paneli – 30m2). Dla przy-
kładu, w przypadku pierwszej 
z wymienionych instalacji, koszt 
jej powstania ma wynieść około 
11.120 zł (w tym 8 % VAT), na-
tomiast wkład własny mieszkań-
ca przy dofi nansowaniu w wyso-
kości 79% oscylować w granicach 
3.670 zł. Natomiast w przypadku 
instalacji o mocy 5kW koszt ta-
kiej instalacji to 27.800 zł (w tym 
8% VAT), natomiast wkład wła-
sny właściciela ma wynieść około 
9.180 zł. Warto podkreślić, że są to 
kwoty szacowane na dzień 19 lu-
tego. Inwestycja ma się zwrócić 
w ciągu 3-4 lat. Wnioski do pobra-
nia dostępne są na stronie Urzędu 
Miejskiego. mz

Stary betonowy kolektor deszczowy�zastąpi�nowy,�z�rur�PcV,�
co�ma�usprawnić�spływ�wód�opadowych�m.in.�z�ul.�Sikorskiego.
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o planie przekształcenia centrum w wydział starostwa poinformował 
Janusz Michalak (z lewej).�W�posiedzeniu�komisji�uczestniczył�pełniący�
obecnie�obowiązki�dyrektora�centrum�tomasz�Dróżka�(z�prawej).�
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Bolimów |�Ponad�150�osób�na�spotkaniu�nt.�kolei�dużych�prędkości

Spokojne spotkanie na gorący temat
Władze gminy Bolimów zaprosiły 21 lutego mieszkańców  
na spotkanie na temat rozważanych trzech wariantów kolei dużych prędkości, 
która łączyć będzie największe miasta w Polsce z Centralnym Portem 
Komunikacyjnym. Każda z tych linii przebiega przez teren gminy.  
Z uwagi na duże zainteresowanie tematem, spotkanie zaplanowane początkowo 
w sali konferencyjnej w Urzędzie Gminy, przeniesiono do Domu Ludowego. 
Przybyło na nie ponad 150 osób. 

Wójt Stanisław Linart i jego 
zastępca Patryk Kołowski wyja-
śniali, że nie podoba im się ża-
den z wariantów. Linie przecina-
ją lasy z pamiątkami po I wojnie 
światowej, wioski, w których są 
domy, gospodarstwa i firmy. Jed-
na z projektowanych linii przecho-
dzi w miejscu niedawno powstałej 
Stacji Uzdatnia Wody w Huminie. 
Gdyby została wybrana, stacja zo-
stałaby zlikwidowana, a gmina 
pozostałaby z problemem, gdzie 
budować nową. 

Mówili, że wszędzie miesz-
kają ludzie i samorząd nie może 
uznać, że ktoś jest dla niech waż-
ny, a inny nie. Jak powiedział Ko-
łosowski, najlepiej byłoby, gdy-
by kolej w ogóle nie przebiegała 
przez teren gminy. Podkreślali, że 
nie mają wpływu na decyzje, jakie 
w tej sprawie zapadną. Mogą tyl-
ko wszystkie informacje na ten te-
mat przekazywać mieszkańcom.

Zastępca wójta mówił, że li-
nie zaznaczone na zwykłej ma-
pie topograficznej pokazują jedy-
nie wstępne przymiarki przebiegu 
korytarza kolejowego, na podsta-
wie czego nie można określić, ja-
kiej będzie on szerokości, a także 
przez które działki będzie przebie-
gał. To będzie wiadome dopiero 

w kolejnym etapie, gdy opracowa-
ne zostanie studium wykonalno-
ści do każdego z wariantów i za-
padnie decyzja, który ostatecznie 
zostanie wybrany, a linia będzie 
„wytrasowana”. Wspomniane stu-
dium ma być gotowe za 2-3 lata. 

Zachęcał mieszkańców, aby 
już teraz zgłaszali swoje uwagi 
do tych wariantów tras, pokazu-
jąc na ekranie podłączonym do 
komputera, jak zrobić to najpro-
ściej – elektronicznie na stronie 

Centralnego Portu Komunika-
cyjnego. Urzędnicy przygotowa-
li również dla zainteresowanych 
tradycyjne formularze pobrane z 
ze strony CPK. Podkreślał, że te 
uwagi muszą być konkretne np. 
podział gospodarstwa, którego nie 
będzie można uprawiać ze wzglę-
du na brak możliwości dojazdu 
do pól. Radził, aby mieć przygo-
towaną inwentaryzację budynków 
oraz dokumentację, z której bę-
dzie wynikało, że gospodarstwo 

jest źródłem dochodów. Patryk 
Kołosowski mówił o procedurze 
wywłaszczeniowej w przypadku, 
gdy ktoś ma zaciągnięty kredyt 

hipoteczny – wtedy w pierwszej 
kolejności pieniądze z odszkodo-
wania będą przeznaczone na spła-
tę hipoteki. Uprzedzał, że osoby 

takie mogą się znaleźć w trudnej 
sytuacji, bo wprawdzie nie będą 
miały kredytu, ale nie będą też 
miały domu. 

Mówił też, że mieszkańcy po-
winni zadbać o sprawy własności 
nieruchomości – które muszą być 
uporządkowane. W przeciwnym 
wypadku decyzje jakie będą w tej 
sprawie zapadać, np. uwłaszcze-
niowe, będą się toczyły bez wie-
dzy osób nimi zainteresowanych. 

– Co na to gmina? Widzimy w 
tym wszystkim naszych miesz-
kańców – mówi z-ca wójta, do-
dając że ostateczny przebieg KDP 
dotyczy wszystkich 3.700 miesz-
kańców. Ocenił, że w najgorszej 
sytuacji będą ci, którzy nie zosta-
ną wywłaszczeni i będą sąsiadami 
tej inwestycji, bo mogą mieć np. 
w salonie widok na filar wiaduktu 
nad Rawką, który przez pół dnia 
będzie zasłaniał światło – a wia-
domo, że nad rzeką będzie mu-
siał powstać wiadukt. – My się nie 
zgadzamy na nic, ale to nie jest na-
sza inwestycja – mówili wójt Sta-
nisław Linart i jego zastępca. mwk  

ZdecydoWaNy SprZeciW Wobec propoNoWaNych liNii
W�ubiegłym�tygodniu�pisaliśmy�
o�piśmie�jakie�mieszkańcy�
czatolina�złożyli�do�Urzędu�
gminy�w�Łyszkowicach,��
z�prośbą�o�poparcie�
ich�protestu�wobec�
proponowanych�wariantów�
przebiegu�szybkiej�kolei�przez�
teren�ich�miejscowości.�Na�
reakcję�władz�gminy�nie�trzeba�
było�długo�czekać,�21�lutego�
wójt�adam�ruta�wysłał�do�
zarządu�centralnego�Portu�
komunikacyjnego�pismo��
w�tej�sprawie.�Wójt�stanowczo�
sprzeciwia�się�prowadzeniu�
korytarza�kolejowego�nie�tylko�

przez�czatolin,�ale�w�ogóle�
przez�teren�gminy�Łyszkowice.�
Wyraża�też�zastrzeżenia�co�
do�formy�prezentowania�
projektu�z�pominięciem�władz�
samorządowych.�Podkreśla,�
że�Urząd�gminy�Łyszkowice�
nie�był�informowany�na�temat�
planowanego�przebiegu�
szybkiej�kolei,�chociaż��
w�istotny�sposób�dotyczy�on�
mieszkańców�gminy.
Wójt�zwraca�uwagę�
m.in.�na�to,�co�wcześniej�
przedstawiciele�społecznego�
komitetu�z�czatolina�–�że�ich�
miejscowość,�ale�też�cała�

gmina,�niedawno�została�już�
przecięta�przez�autostradę�
a2.�linia�kolejowa�nie�tylko�
pogłębi�ten�podział,�ale�
grozi�drastycznym�spadkiem�
wartości�działek�budowlanych,�
ale�także�inwestycyjnych,�
ulokowanych�w�bliskiej�
odległości�autostrady.
adam�ruta�zadaje�
przedstawicielom�cPk�trzy�
konkretne�pytania.�Dlaczego�
dotychczas�nie�informowano�
o�przedsięwzięciu�lokalnego�
samorządu?�Dlaczego�
gmina�Łyszkowice�nie�
została�włączona�w�proces�

projektowania�dokumentu?�
Dlaczego�nie�przedstawiono�
gminie�materiału�szczegółowo�
określającego�przez�jakie�
nieruchomości�miałaby�biec�
nowa�linia.
Pismo�kończy�się�wyrażeniem�
sprzeciwu�wobec�
proponowanej�lokalizacji�
korytarzy�planowanej�kolei.
Sprzeciw�wobec�budowy�linii�
szybkiej�kolei�przez�czatolin�
wyrażała�rada�gminy�
Łyszkowice�już�w�2013�roku,�
kiedy�temat�ten�pojawił�się�po�
raz�pierwszy�(wtedy�jeszcze�
cPk�nie�był�nawet�w�planach,�
ale�chodziło�o�starszą�od�niego�

koncepcję�tzw.�„linii�y”�kDP,�
łączącej�Łódź,�Warszawę�oraz�
Poznań�i�Wrocław�–�obecne�
plany�są�powrotem�do�tej�
koncepcji).
Przypomnijmy,�że�obecnie,�do�
10�marca,�trwają�prowadzone�
przez�cPk�konsultacje�
społeczne,�w�których�każdy�
mieszkaniec�może�wyrazić�
swoje�zdanie.�Proponowane�są�
trzy�możliwe�trasy�przebiegu�
torów�kolei�dużej�prędkości.�
Problem�w�tym,�że�każda��
z�trzech�proponowanych�tras�
przecina�gminę�Łyszkowice,�
przechodząc�w�bliskim�
sąsiedztwie�autostrady.�tm

Na koniec spotkania w Bolimowie mieszkańcy zadawali jeszcze 
pytania Patrykowi Kołosowskiemu (drugi�z�lewej)�i�pobierali�formularze,�
na�których�można�wnieść�swoje�uwagi.�
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dokończenie ze str. 1
Przypomnijmy, że MON w ra-

mach wsparcia programu „Strzel-
nica w każdym powiecie” ma 
przekazać gminie 2 mln zł. dota-
cji, natomiast gmina ma zabezpie-
czyć z własnego budżetu na ten 
cel 500 tys. zł.

Zastępca wójta Patryk Koło-
sowski powiedział nam, że istnieje 
poważna obawa, iż po podpisaniu 
umowy i uruchomieniu machiny 
zmierzającej do realizacji strzel-
nicy, ewentualne postępowania 
przed Wojewódzkim Sądem Ad-

ministracyjnym czy Samorządo-
wym Kolegium Odwoławczym 
sprowokowane przez przeciw-
ników inwestycji mogą zabloko-
wać ją na kilka tygodni. W obli-
czu krótkiego terminu realizacji 
strzelnicy i rozliczenia z MON – 
do końca obecnego roku – gminie 
mogłoby się to nie udać. To z kolei 
może przynieść poważne proble-
my finansowe, np. utratę dotacji 
z MON. Ryzyko jest duże, gmina 
nie chce go podjąć.

– Nie rezygnujemy z inwestycji, 
formalnie jesteśmy do niej przygo-

towani – reasumuje zastępca wójta 
– Ponieważ jednak wzbudza ona 
duże społeczne zainteresowanie  
i obawy wielu osób, chcemy się 
do tematu jeszcze lepiej przygo-
tować i rozwiać wątpliwości. Jak 
to zrobić?

będzie audyt
Gmina zamierza zlecić spe-

cjalistycznej firmie audyt przy-
gotowywanych prac, który ma 
odpowiedzieć na pytanie, czy 
projektowany pawilon strzelecki 
oraz użyte do jego materiały do 

wygłuszenia huku strzałów zda-
dzą egzamin. Audyt obejmie też 
analizy propagacji dźwięku, czy-
li rozchodzenia się fal dźwięko-
wych z projektowanej strzelni-
cy wokół niej z uwzględnieniem 
ukształtowania terenu i znajdują-
cych się na nim obiektów takich 
jak lasy, domy, otwarte przestrze-
nie.

Analiza ma dać odpowiedź, 
czy obecnie przyjęta lokaliza-
cja obiektu jest odpowiednia, czy 
np. lepsze efekty w ograniczeniu 
uciążliwości można uzyskać prze-

suwając planowany obiekt w gra-
nicach posiadanej przez gminę 14 
ha nieruchomości po zachodniej 
stronie Bolimowa.

– Gdy uzyskamy audyt, wy-
niki badań przedstawimy miesz-
kańcom gminy na otwartym spo-
tkaniu – deklaruje Kołosowski 
– Chcemy też zorganizować wy-
cieczkę dla radnych miejskich na 
strzelnicę w szkole policji w Le-
gionowie. Jest tam pawilon strze-
lecki i chcemy być na miejscu  
w trakcie trwających strzelań, aby 
ocenić uciążliwość hałasu.

Wnioski z audytu będą pod-
stawą do przygotowania pełnej 
dokumentacji technicznej strzel-
nicy, która umożliwi ogłoszenie 
przetargu na jej realizację. Wcze-

śniej jednak gmina wystartuje po-
nownie w konkursie na dofinan-
sowanie budowy strzelnicy, który 
MON zamierza ogłosić w kwiet-
niu tego roku.  tb

Bolimów�|�Strzelnica�odsunięta�w�czasie

Gmina wstrzymuje podpisanie umowy z MON Nie�rezygnujemy��
z�inwestycji,�formalnie�
jesteśmy�do�niej�
przygotowani.�chcemy�
się�do�tematu�jeszcze�
lepiej�przygotować��
i�rozwiać�wątpliwości.

Patryk Kołosowski
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Bielawy�|�Plany�budowy�żłobka

Budowa ma ruszyć 
w tym roku
Gmina Bielawy przygotowuje się do budowy 
żłobka. Obecnie trwa opracowywanie projektu 
budynku, który ma być ulokowany wzdłuż sali 
gimnastycznej Szkoły Podstawowej w Bielawach 
(od strony drogi łączącej parafialny cmentarz  
z gminnym boiskiem). Projekt ma być gotowy już 
w marcu, budowa ma ruszyć w tym roku. 

Założenia są takie, żeby pobu-
dować parterowy budynek o po-
wierzchni około 250 mkw., z da-
chem dwuspadowym, ale bez 
piwnicy i poddasza. Konstrukcja 
będzie tradycyjna. Budynek bę-
dzie ogrzewany z kotłowni szkol-
nej. W środku żłobka mają być 
wydzielone dwie sale dla dzieci 
– w jednej będzie miejsce do za-
bawy, w drugiej – możliwość leża-
kowania oraz pozostałe pomiesz-
czenia wymagane ustawowo.  

W żłobku będzie miejsce do przy-
gotowywania posiłków, ale nie bę-
dzie kuchni, w której będzie np. 
gotowany obiad – posiłki będą do-
starczane alko z kuchni w szkole, 
albo w przedszkolu – to jeszcze 
nie jest przesądzone. Dzieci będą 
mogły korzystać z placu zabaw, 
który powstał w 2014 roku, przy 
dotacji pozyskanej z PROW, z my-
ślą o przedszkolakach. Jeśli będzie 
taka potrzeba, fragment tego pla-
cu dla najmłodszych zostanie wy-

dzielony, może również doposa-
żony w dodatkowe urządzenia. 

Sprawa wysokości czynszu nie 
była jeszcze analizowana. Założe-
nie jest jednak takie, aby z jednej 
strony utrzymanie placówki nie 
było dużym obciążeniem dla bu-
dżetu gminy, a z drugiej – czynsz 
nie był zbyt wysoki, a rodzice ma-
luchów mieli możliwość powro-
tu na rynek pracy. Placówka ma 
być przeznaczona dla 25 dzieci. 
Prawdopodobnie czynna będzie 
w godz. 7.00-17.00. 

Jak się dowiedzieliśmy w Urzę-
dzie Gminy, wstępne rozeznanie, 
jakie robione było w ubiegłym 
roku, pokazało duże zaintereso-
wanie placówką. Drogą interneto-
wą oraz bezpośrednio w urzędzie 
mieszkańcy zadeklarowali chęć za-
pisania do żłobka około 50 dzieci. 

Koszt inwestycji szacowa-
ny jest na ponad 700 tys. zł, przy 
czym 216 tys. zł to wkład wła-
sny gminy, około 528 tys. stano-
wić ma dotacja z rządowego pro-

gramu Maluch Plus przyznawana 
przez Urząd Wojewódzki w Ło-
dzi. Gmina Bielawy znalazła się  
na opublikowanej już liście ran-
kingowej, co oznacza, że pienią-
dze te będą przyznane. 

Wójt gminy Bielawy Sylwe-
ster Kubiński powiedział nam,  
że chciałby, aby budynek powstał 
w tym roku kalendarzowym, ale 
nie może ze 100-procentową pew-
nością powiedzieć, że zostanie  
w tym roku wyposażony i urucho-
miony.  mwk

Gmina Bielawy�|�Droga�w�chruślinie

Asfalt po reklamacji
Przedsiębiorstwo 
Budowlano-Drogowe  
„Bud-Drog” z Koluszek, 
które jesienią ubiegłego 
roku przeprowadziło 
przebudowę gminnej 
drogi w Chruślinie, 
uznało reklamację gminy 
Bielawy dotyczącą sposobu 
wykonania tych robót.

Droga o szerokości 4 m, słu-
żąca jako objazd podczas remon-
tu drogi wojewódzkiej 703, zosta-
ła wyremontowana przez gminę 
kosztem blisko 350 tys. zł (z cze-
go 200 tys. zł stanowiła dotacja  
z Funduszu Ochrony Gruntów 

Rolnych) na długości 1.375 m. 
Zgodnie z zamówieniem miały 
być na niej położone dwie war-
stwy asfaltu – wyrównawcza oraz 
ścieralna o grubości 4 cm. 

Przeprowadzony został rów-
nież remont poboczy. Problem  
z tym, że wykonawca położył jed-
ną warstwę, tłumacząc to zastoso-
waniem innej technologii, w któ-
rej grubość jednej nawierzchni jest 
taka, jaką uzyskanoby po położe-
niu dwóch warstw. Teraz, uznając 
reklamację, „Bud-Drog” zadekla-
rował, że na drodze w Chruślinie 
położy 3-centymetrową warstwę 
ścieralną wiosną tego roku – gdy 
tylko warunki atmosferyczne na to 
pozwolą.  mwk

RZuT oKieM |�otWarcie�W�MarcU

Firma Wig-Kost zakończyła główne prace przy budowie nawierzchni 
ulic Diamentowej, Szmaragdowej i Bł. Bolesławy Lament  
w Łowiczu, łącznie�z�budową�35�miejsc�postojowych�przy�tej�ostatniej,��
w�sąsiedztwie�skrzyżowania�z�ul.�Ułańską.�trzeba�tylko�poczekać,�aby�beton�
zastosowany�w�podbudowie�się�związał,�a�podłoże�ustabilizowało.�tb

Bielawy�|�Boisko�gminne

Żeby trawa była zielona
Gmina Bielawy planuje 
wykonanie nawodnienia  
na gminnym boisku  
w Bielawach. 

W budżecie na ten rok zaplano-
wano 50 tys. zł na budowę stud-
ni głębinowej na terenie obiektu. 
Dodatkowo samorząd stara się  
o dotację w wysokości 99.937 zł, 
która byłaby przeznaczona na wy-
konanie systemu rozprowadzania 
wody, zraszacze oraz renowację 
murawy boiska po zakończeniu 
tych robót. 

Wniosek w sprawie pozyska-
nia dotacji celowej złożony został  
w Urzędzie Marszałkowskim  

w Łodzi 31 stycznia w ramach 
konkursu na rozwój infrastruktury 
sportowej i rekreacyjnej. Na razie 
nie wiadomo czy pieniądze te zo-
staną przyznane. 

– Na pewno chcemy to zrobić  
– mówi wójt Sylwester Kubiński 
w odpowiedzi na nasze pytanie 
czy realizacja inwestycji jest uza-
leżniona od pozyskania dotacji. 
Jeśli nie udałoby się jej pozyskać, 
zadanie zostanie wykonane w tym 
roku w ograniczonym zakresie. 

Z powodu kolejnych suchych 
lat nawadnianie boisk z murawą 
stało się koniecznością. Boiska,  
na których trawa nie jest podle-
wana, nie nadają się praktycznie  
do użytkowania.  mwk
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Wstępne�rozeznanie�
pokazało�duże�
zainteresowanie�
placówką.�Drogą�
internetową�oraz�
bezpośrednio��
w�urzędzie�mieszkańcy�
zadeklarowali�chęć�
zapisania�do�żłobka�
około�50�dzieci.

Łowicz�|�Będzie�ruchomy�podest

Utrudnienia na klatce 
schodowej ratusza
Od 17 lutego na klatce 
schodowej XIX-wiecznego 
budynku łowickiego 
ratusza trwa instalowanie 
ruchomego podestu, który 
umożliwi osobom starszym 
i niepełnosprawnym wjazd 
na pierwsze piętro i dostanie 
się m.in. do gabinetu 
burmistrza.

Prace, które potrwają do koń-
ca marca, realizuje firma Bajpax 
z Nieznanic z woj. śląskiego, któ-
ra wygrała przetarg na prace, będą 
one kosztować 120 tys. zł. Firma 
rozpoczęła od prac budowlanych, 
m.in. skucia posadzki, które mają 
umożliwić osadzenie podstawy 
konstrukcji podestu na parterze. 
Będzie ona składała się z meta-
lowej „klatki”, z przeszklonymi 
ścianami o wys. 630 m, w której 
do wysokości II kondygnacji bę-
dzie poruszać się podłoga. Tym 
będzie różniła się od windy, gdzie 
pasażerowie są przewożeni w za-

mkniętej przestrzeni. Maksymal-
ny udźwig to 650 kg, czyli bez 
obaw przetransportuje na piętro 
kilka osób za jednym razem.  tb

Miejsce w posadzce parteru 
starego�ratusza,�w�którym�zostanie�
zainstalowana�konstrukcja�
ruchomego�podestu.
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RZuT oKieM�|�PrzySzŁa�ola�Do�PrzeDSzkola...

„Stokrotka” czyli Przedszkole nr 1 przy ul. ułańskiej w Łowiczu zaprosiło 22 lutego na dzień otwarty. 
od�godz.�10�do�12�maluchy�mogły�bawić�się�w�przyjaznym�otoczeniu�i�oswajać�z�nim.�Mamy�widocznych�
na�zdjęciu�Patrycji,�zosi�i�lili,�z�którymi�rozmawialiśmy�o�potrzebie�dni�otwartych,�chwaliły�sobie�inicjatywę.�
Mówiły,�że�gdyby�podobne�dni�adaptacyjne�były�bliżej�początku�roku�szkolnego,�tj.�we�wrześniu,�to�również�
by�z�nich�skorzystały.�zapisały�swoje�pociechy�do�placówki�i�liczą�na�to,�że�zostaną�one�przyjęte.�mwk 

Sanniki |�Niespodziewane�odkrycie�genealogów

Babka Fryderyka Chopina
urodziła się w Sannikach
Ta wiadomość gruchnęła w niedzielę: przed konkursem 
chopinowskim w pałacu w Sannikach, Piotr Mysłakowski, 
badacz biografi i Fryderyka Chopina, oznajmił, że wszedł 
w posiadanie dokumentu stwierdzającego, iż babka 
kompozytora po kądzieli, Antonina Krzyżanowska 
z d. Kołomińska, urodziła się w Sannikach.

– Przez 20 lat szukałem, gdzie 
się ona urodziła – mówi w rozmo-
wie z NŁ. – Grzebię i szukam po 
różnych metrykach, w archiwach, 
po parafi ach.

Istotnie, Mysłakowski, z wy-
kształcenia architekt wnętrz po 
krakowskiej ASP, z zamiłowania 
genealog, jest autorem i współau-
torem wielu artykułów i książek 
dotyczących biografi i Chopina, 

a nawet pracy dotyczącej konkret-
nie rodziny matki kompozytora. 
– Jest wiele brakujących ogniw 
w tej historii – mówi. – Niektóre 
samemu udaje mi się odnaleźć, 
czasem zaprzyjaźnieni genealo-
dzy podsyłają.

I tak właśnie było tym razem. 
Piotr Mysłakowski przyznaje, że 
skan metryki chrztu Antoniny Ko-
łomińskiej w parafi i w Sannikach 
odnalazł i podesłał mu Rafał Al-
biński, także zapalony badacz ge-
nealogii. Metryka stwierdza, że 
1 maja 1743 roku proboszcz parafi i 
Sanniki – podpis jest nieczytelny 
– ochrzcił dziecko o imionach An-

tonina Katarzyna (dotąd nie było 
wiadomo, że miała dwa imiona), 
dziecko Macieja Kołomińskiego 
i jego żony Barbary.

 Metryki były pisane według 
miejsca zamieszkania – i w tym 
przypadku ono jest podane, po ła-
cinie, jako Sanniki – wójtostwo. 
Piotr Mysłakowski uważa, że daje 

to uzasadnione podstawy do przy-
puszczeń, iż chodzi o dom wójta, 
więc ani o szlachecki dwór, ani 
o chłopską zagrodę – a to wskazu-
je, że ów Michał Kołomiński był 
prawdopodobnie dzierżawcą fol-
warku. Tacy ludzie, wywodzący 
się zwykle ze zubożałej szlach-
ty, byli w ówczesnej Polsce zna-
ni. Przemieszczali się co kilka lat 
z miejsca na miejsce, obejmując 
w dzierżawę, za z góry wpłacaną 
kwotę, powierzane im przez wła-
ścicieli folwarki. Prawdopodob-
nie więc Michał Kołomiński był 
w roku 1743 dzierżawcą folwarku 
w Sannikach – i tam urodziła się 
Antonina.

Jej dalsze losy były już znane: 
wyszła za mąż za Jakuba Krzy-
żanowskiego, dzierżawcę a nawet 
plenipotenta w majątku kaszte-
lana Jana Skarbka w Izbicy Ku-
jawskiej. Tam mieli trójkę dzieci, 

z których najmłodsza, urodzona 
w 1782 roku, była Tekla Justy-
na, używająca tylko tego drugie-
go imienia. Ona to wyszła za mąż 
za Mikołaja Chopina, Francuza 
z Lotaryngii, mieszkającego i pra-
cującego od 16 roku życia w Pol-
sce (w tym przez kilka lat w ma-
jątku Łączyńskich w Czerniewie), 
wówczas już guwernera w Żelazo-
wej Woli. Z tego małżeństwa, jako 
drugie z czworga dzieci (jedyny 
syn) narodził się Fryderyk. 

Piotr Mysłakowski nie kryje 
radości z odkrycia. – Życzliwość 
losu skierowała kolegę na ten akt 
– mówi – Było to tydzień temu, 
więc to gorąca wiadomość. Pomy-
ślałem, że niedzielny koncert jest 
świetną okazją, by to publicznie 
ogłosić. W formie naukowej zna-
lezisko zostanie dopiero zaprezen-
towane i omówione, Nowy Łowi-
czanin jest pierwszym medium, 
które o tym odkryciu pisze. 

Mysłakowski jest autorem wie-
lu prac biografi cznych o Chopinie, 
osobiście za jedną z najważniej-
szych uważa „Fryderyk Chopin 
– korzenie” zawierającą najpeł-
niejszą obecnie, zweryfi kowaną 
przez niego i jego przyjaciela, An-
drzeja Sikorskiego, wiedzę o ro-
dzinie kompozytora. – Przez lata 
dużo blagi jeden autor za drugim 

powtarzał pisząc o Chopinie. My 
przejrzeliśmy 150 tysięcy stron akt 
sądowych w Archiwum Głów-
nym Akt Dawnych, by z tego wy-
łuskać kilkadziesiąt dokumentów 
dotyczących Jakuba Krzyżanow-
skiego, a to z kolei pozwoliło wie-
le danych o rodzinie Fryderyka 
zweryfi kować.

Pewnym jest, że metryka 
z Sannik należy do najcenniej-
szych odkryć w tej dziedzinie. 
Dla Sannik jest natomiast po-
twierdzeniem związków Chopina 
z tą ziemią – nie tylko przez jego 
wakacje w pałacu Pruszaków la-
tem 1828 roku. 

życzliwość�losu�
skierowała�kolegę�
na�ten�akt.�Było�to�
tydzień�temu,�
więc�to�gorąca�
wiadomość.�
Pomyślałem,�
że�niedzielny�koncert�
jest�świetną�okazją,
by�to�publicznie�ogłosić.

Piotr Mysłakowski

WoJciech 
WaliGórSKi

wojciech.waligorski@lowiczanin.info Justyna Chopin�–�matka�
kompozytora.�Jej�matka�urodziła�
się�w�Sannikach.
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Dzierzgówek
Powrót
do tradycji

Orszak przebierańców prze-
szedł w zapusty ulicami Dzierz-
gówka. Królowały kolorowe pe-
ruki, powłóczyste spódnice, maski 
oraz śpiew. 

Zapustnicy odwiedzali miesz-
kańców okolicy, błogosławiąc im 
i zapraszając do wspólnej zaba-
wy. – Powracamy do atmosfery 
zapustów z przeszłości, choć dziś 
przybierają one bardziej formę ko-
rowodu karnawałowego – powie-
dzieli nam uczestnicy. 

Organizatorem wydarzenia był 
Gminny Ośrodek Kultury w Beł-
chowie. Więcej o tym święcie – za 
tydzień.  awFo
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Domaniewice�|�razem�możemy�więcej

Charytatywna kawiarenka 
pomoże w rehabilitacji
Domowego wypieku ciasta, ciasteczka, pączki, 
galaretki i inne słodkości sprzedawali w czasie przerw 
międzylekcyjnych uczniowie Szkoły Podstawowej  
im. Jana Pawła II w Domaniewicach. Tym gestem wsparli 
potrzebującego mieszkańca swojej gminy. 

Kawiarenkę charytatywną zor-
ganizowaną pod hasłem „Ra-
zem możemy więcej” otwarto  
w placówce w czwartek 13 lute-
go. W trakcie przerw pomiędzy 
zajęciami lekcyjnymi można było 
w niej nabyć słodkości przygoto-
wane przez uczniów i ich rodzi-
ców, którzy bez wahania dołączyli 
do akcji. Wszystko po to, by ze-
brać środki finansowe na wsparcie 
kosztownej rehabilitacji Łukasza 
Sędala, mieszkańca gminy Doma-
niewice, który walczy o powrót do 
sprawności fizycznej po tym jak 
uległ nieszczęśliwemu wypad-

kowi. Pomysłodawczynią kawia-
renki była jedna z uczennic szko-
ły – Malwina Osówniak, która  
w szczytnym celu postanowi-
ła wykorzystać możliwości, jakie 
daje Samorząd Uczniowski, do ja-
kiego przynależy. 

– Wraz z przedstawicielami 
samorządu i uczniami jednogło-
śnie postanowiliśmy, że szkoła 
powinna pomóc panu Łukaszo-
wi. Akcja odniosła wielki sukces, 
ponieważ wśród kupujących zna-
leźli się uczniowie, nauczyciele, 
rodzice, pracownicy administra-
cji i obsługi, a nawet pracowni-
cy pobliskiego przedszkola. Pra-
gniemy podziękować wszystkim 
za szczere serce, wielką dobroć  
i umiejętność dzielenia się z inny-
mi, okazane poprzez wsparcie na-
szej akcji – powiedziała nam Ma-
rzena Sadowska, dyrektor Szkoły 
Podstawowej w Domaniewicach.

W trakcie wydarzenia zebrano 
łącznie środki finansowe w wy-
sokości 2.500 złotych. Kwota ta  
w najbliższym czasie zostanie 
przekazana potrzebującemu.  aw

Zduny�|�Bal�karnawałowy�kgW

„Marysia” wylosowała nagrody
80 osób w przedziale 
wiekowym  
od 30 do 72 lat bawiło się 
na karnawałowym balu 
zorganizowanym  
przez gminne KGW  
15 lutego w Domu Kultury 
Gminy Zduny. 

W gronie tym były członkinie 
Kół Gospodyń Wiejskich wraz 
z osobami towarzyszącymi, go-
ściem balu był m.in. wójt Krzysz-
tof Skowroński z małżonką. 

Jak nam powiedziała Jolanta 
Perzyna, szefowa Gminnej Rady 
Kobiet w tej gminie, bal w kar-
nawale ma już długą tradycję. To 
jedyna impreza tego typu w roku,  
na którą wszystkie gospodynie 
przychodzą w towarzystwie pa-
nów. Zabawa trwała od godz. 20 
do 5 rano. Muzykę puszczał DJ,  
a posiłki dostarczyła miejscowa 
firma cateringowa. 

Sala w DK została ozdobiona 
w czerwone, walentynkowe mo-
tywy – ponieważ bal odbywał się 
dzień po Walentynkach. Pod każ-

de nakryciem włożone było czer-
wone serce z papieru, na którym 
był numer, który posłużył w lote-
rii fantowej. Spośród wszystkich 
uczestników balu „Marysia” (do 
tej roli poproszono Marylę Grze-
gory ze Złakowa Borowego) wy-
losowała 12 nagród, którymi były 
np. koce czy maskotki. Tak też 
zostali wyłonieni Król Walen-
ty i Królowa Walentyna – byli 
to Waldemar Dubiel ze Złakowa 
Borowego oraz Joanna Sobańska  
z Łaźnik. Organizatorzy wręczyli 
im korony i drobne upominki. mwk

Bąków Górny�|�karnawał�w�Szkole�Podstawowej

Karnawałowo-walentynkowe
szaleństwo
Uczniowie Szkoły 
Podstawowej im. Janusza 
Korczaka w Bąkowie 
Górnym 14 lutego bawili 
się na balu karnawałowo-
walentynkowym. 

Jako pierwsze zabawę rozpo-
częły dzieci przedszkolne oraz 
uczniowie z klas I-III. Wiele  
z nich tego dnia wcieliło się tak-
że w postacie z ulubionych bajek.  
W szkole pojawiły się więc np. 
królewny, motylki, biedronki, wi-
kingowie, czarownice, żołnierze,  
a nawet Pippi. 

Dodatkową atrakcją balu były 
konkursy z nagrodami, w tym 
konkurs na najlepszego tancerza 
i tancerkę oraz na królową i kró-
la. Zabawę prowadzili animato-
rzy Pan i Pani Kulka. Po zabawie 
dzieci zostały zaproszone do klas 
na poczęstunek.

Nieco później na parkiet wkro-
czyli uczniowie klas IV-VIII. 

Prowadzenie balu dla nich po-
wierzono również animatorom. 
Starsi uczniowie również chęt-
nie uczestniczyli w konkursach. 
Zaproszono ich do walki tanecz-
nej dziewczyny kontra chłopaki, 
prezentacji tańców, np. gangnam 
style, makarena i „kaczuszki”. 

Była też „produkcja” bitej 
śmietany z papieru oraz kon-
kurs na najszybsze zakładanie  
skarpetek. Po intensywnej zaba-
wie nastolatkowie chętnie udali 
się na poczęstunek przygotowany 
przez rodziców w klasach.  

 opr. mwk

RZuT oKieM |�tŁUSty�czWartek�Dla�SzkoŁy�Na�FiliPiNach

Było przynajmniej jedno ciasto od każdej klasy, a także duża liczba pączków – w Szkołach Pijarskich 
Królowej Pokoju w tłusty czwartek słodkości nie brakowało.�Można�było�je�kupić�od�uczniów�na�czterech�
różnych�stoiskach,�rozstawionych�na�każdym�piętrze�szkoły,�koordynowanych�przez�samorząd�uczniowski.��
Nie�chodziło�jednak�wyłącznie�o�zaspokojenie�apetytu,�bo�był�też�cel�szlachetny�–�cały�dochód�z�akcji,�
obejmującej�także�wieczorną�dyskotekę�w�szkole,�został�przekazany�na�odbudowę�szkoły�pijarskiej�w�kiblawan�
na�Filipinach,�zniszczonej�w�grudniu�przez�trzęsienie�ziemi.�tm

Pyszne wypieki i dobre 
serca mogą iść w parze. 
zainteresowanie�charytatywną�
kawiarenką�było�ogromne.�
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Bal karnawałowy KGW w Zdunach�to�impreza,�na�którą�panie�przychodzą�ze�swoimi�partnerami.�
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Prowadzenie balu powierzono animatorom,�którzy�nikomu��
nie�pozwolili�się�nudzić.�
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Bolimów�|�Społeczna�inicjatywa�jednego�człowieka�połączyła�wielu�ludzi

Licytacje, które mogą pomóc
Gmina Bolimów żyje w ostatnim czasie pomocą 
dla 52-letniej pani Ewy, która zbiera pieniądze na 
leczenie nowotworu złośliwego jajnika. Pomoc przyszła 
oddolnie, od nieformalnej grupy mieszkańców, 
którzy na Facebooku założyli fanpage „Zróbmy to”. Jej 
spiritus movens i założycielem jest Zbigniew Skroński. 
Nie jest to jedyna inicjatywa grupy.

Grupa została założona latem 
ubiegłego roku. – Porządkowałem 
jeden z cmentarzy wojennych, za-
trzymał się mój znajomy i spytał 
dlaczego ja robię to sam, czy nie 
mogę zorganizować kogoś do po-
mocy. Nie wiedziałem jak się do 
tego zabrać, dlatego założyłem 
na Facebooku grupę i zaprosiłem 
chętnych do współpracy. Nie są-
dziłem, że inicjatywa ta spotka się 
z tak pozytywnym odzewem, że 
jest sporo osób, które chętnie włą-
czą się w różne lokalne działania 
– mówi nam pan Zbigniew.

telewizor przed Wigilią
Sam, po pracy (jest kierowni-

kiem gminnej Sekcji Obsługi Go-
spodarki Komunalnej) prowadzi 
obecnie fanpage, na którym za-
prasza na wspólne akcje albo prosi 
o konkretną pomoc na rzecz po-
trzebujących. Pytany z czego 
jest zadowolony najbardziej, po-
wiedział nam, że ciągle jest pod 

mocnym wrażeniem odzewu 
mieszkańców gminy na jego apel 
o przekazywanie ubrań, che-
mii i zabawek dla trzech wielo-
dzietnych rodzin z terenu gminy. 
– Rzeczy było tak dużo, że ob-
dzieliliśmy te trzy rodziny i ko-
lejne trzy, w tym dwie starsze 
mieszkanki gminy, które takiej po-
mocy wymagały – powiedział nam. 
– Jeszcze w styczniu musieliśmy 
się spotykać, aby segregować te 
rzeczy i je rozwieźć. Najmilsze 
dla mnie było to, że będąc w ubra-
niu Mikołaja sprawiłem radość 
dzieciom. Naprawdę było warto.

Na dzień przed wigilią od-
wiedził z darami samotną matkę 
z małym dzieckiem. – Okaza-
ło się, że słuchają radia, bo nie 
mają telewizora. Zapytałem sam 
siebie – idą święta, a dziecko bę-
dzie siedzieć w domu bez ba-
jek? Jak to możliwe? Wrzuciłem 
na grupę pytanie czy jest ktoś, kto 
może podarować telewizor. W kil-
ka godzin był telewizor, antena 
i człowiek, który potrafi ł wszyst-
ko to zamontować i dostroić. Zro-
biliśmy to w Wigilię – opowiada 
– drobna rzecz, a dała dużo satys-
fakcji.

Na cmentarzach
Choć grupa działa od niedaw-

na, to ma na swoim koncie kilka 
inicjatyw. Z tych poważniejszych 
pan Zbigniew wspomina wspól-

ne porządkowanie cmentarzy 
z I wojny światowej w Huminie, 
Woli Szydłowieckiej, Joachimo-
wie Mogiłach i Wólce Łasieckiej, 
gdzie udało się odtworzyć chod-
nik. Obecnie członkowie grupy 
co dwa, trzy tygodnie odwiedzają 
te cmentarze, dbając o nie na bie-
żąco.

licytacje przyniosły 
ponad 10 tysięcy zł
Pomoc dla pani Ewy nie jest 

przypadkiem, bo choć ona nie 
mieszka już od długiego czasu 
w Bolimowie, to w miejscowości 
tej spędziła dzieciństwo i nadal jest 
przez wielu mieszkańców koja-
rzona. Pan Zbigniew też ją pamię-
ta i nie chciał rodaczki pozostawić 
bez pomocy. Wpadł na pomysł 
internetowych aukcji, które szyb-

ko zyskały popularność, zarów-
no wśród licytujących, jak i dar-
czyńców przekazujących kolejne 
przedmioty, sprzęt AGD, RTV, 
ostatnio obrazy (m.in. łowiczanki 
Agnieszki Kopczyńskiej), ale też 
karnety na usługi, np. na wynajem 
sali bankietowej na dowolną uro-
czystość z obsługą DJ czy na ro-
dzinną wycieczkę do Anglii. 

W ciągu trzech tygodni na fa-
cebookowej stronie przeprowa-
dzono około 80 licytacji, uda-
ło się w ten sposób zebrać ponad 
10 tys. zł. – Nasza gmina wcale nie 
jest duża, nie jest bogata, ale wi-
dać ludzie mają u nas duże serca. 
Za co wielkie dzięki – dodaje Zbi-
gniew Skroński.

Na walkę z rakiem
Pani Ewa jest zaskoczona i bar-

dzo wdzięczna rozwojem licyta-
cji. – Bardzo dziękuję za wsparcie 
– mówi. Ma 52 lata, jest rencist-
ką. Przez długie lata pracowa-
ła w Kocierzewie Południowym. 
Gdy zbliżała się emerytura, oka-
zało się, że jest poważnie chora 
– ma nowotwór złośliwy jajnika. 
Od 2016 roku przeszła już dwie 
chemioterapie, czeka na kolejną. 
Wcześniej jednak, zgodnie z za-
leceniem lekarzy, powinna przejść 
specjalistyczne badanie Maintrac, 
które pozwoli określić rodzaj no-
wotworu i dostosować do niego 
chemię, aby zwiększyć jej sku-
teczność i szansę na pokonanie 
choroby. Zebrane pieniądze zosta-

ną wykorzystane właśnie na prze-
prowadzenie tego badania.

hejterzy krytykują 
i pytają: po co to robi?
Internet rządzi się swoimi pra-

wami. Nie tylko od samego pana 
Zbigniewa słyszeliśmy, że pada 
ofi arą hejterów, którzy kwestio-
nują sens jego działań, jest przy 
tym oskarżany o interesowność 
i promowanie swojego nazwiska. 

– Myślałem nad tym, aby się nie 
afi szować, aby do akcji zachęcała 
wirtualna osoba, ale myślę, że je-
śli ludzie czytający te apele widzą, 
że fi rmuję to swoim nazwiskiem 
i mnie znają, to łatwiej im się 
przyłączyć – mówi. – Nie zależy 
mi na promocji własnego imienia, 
nie chcę zrobić na tym kapitału. 

od grupy 
do stowarzyszenia
Grupa przeistoczyła się w sto-

warzyszenie. 20 lutego miało 
miejsce spotkanie założycielskie, 
przyszło 9 osób – tych, które do-
tąd najczęściej się angażowały. 
Wybrano zarząd, na czele które-
go stanął pan Zbyszek. To ważna 
zmiana, powołanie stowarzyszenia 
pozwoli podejmować się zadań, 
przy których wymagane jest zała-
twienie formalnych zgód i scedo-
wanie ich na podmiot prawny. Da 
to też szansę pozyskiwania pienię-
dzy na inicjowane przedsięwzię-
cia – a dotąd wszystkie były fi nan-
sowane przez uczestników grupy. 

Na spotkaniu założycielskim 
uczestnicy rzucili kilka ciekawych 
pomysłów. Jednym z bliższych 
panu Zbyszkowi jest uporządko-
wanie cmentarza żydowskiego 
położonego w sąsiedztwie cmen-
tarza parafi alnego w Bolimowie.

Zbigniew Skroński w przebraniu Mikołaja rozwoził przed ostatnim 
Bożym Narodzeniem prezenty�zebrane�od�mieszkańców�gminy�
dla�rodzin,�które�wymagały�wsparcia.
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Nasza�gmina�wcale�
nie�jest�duża,�nie�jest�
bogata,�ale�widać�
ludzie�mają�u�nas�
duże�serca.�
za�co�wielkie�dzięki.

Zbigniew Skroński

tomaSZ
bartoS

tomasz.bartos@lowiczanin.info
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Skaratki�|�ognisko�ptasiej�grypy�w�gospodarstwie�hodowlanym

Trzeba było uśmiercić 40 tysięcy kaczek
Stado kaczek (brojlerów) w Skaratkach w gminie Domaniewice zostało całkowicie zlikwidowane 
w związku ze stwierdzonym przypadkiem ptasiej grypy. To pierwszy taki przypadek w powiecie 
łowickim, ale nie pierwszy w Polsce. Służby weterynaryjne, zespół zarządzania kryzysowego, 
policja, straż pożarna oraz pracownicy fi rm zajmujących się dezynfekcją oraz późniejszą utylizacją 
martwych kaczek pracowały w Skaratkach przez dwa dni. Wirus, z którym mieli do czynienia, to 
H5N8. Jest on wysoce zjadliwy dla wszelkiego drobiu i ptactwa, ale nie jest groźny dla człowieka.

Zaczęło się od informacji prze-
kazanej w czwartek, 20 lutego, 
przez gospodarza do Powiatowe-
go Lekarza Weterynarii w Łowi-
czu o tym, że w jednym z kur-
ników zaczęły masowo padać 
kaczki. Na terenie gospodarstwa 
w Skaratkach jest 5 kurników. 
– Zachorowały najmłodsze ka-
częta w jednym obiekcie – po-
twierdza Powiatowy Lekarz We-
terynarii Artur Moskwa. Pobrane 
zostały próbki do badań i w piątek, 
21 lutego, w godzinach popołu-
dniowych okazało się, że w go-
spodarstwie jest wirus ptasiej 
grypy. 

Od razu było też wiadomo, 
że jest to odmiana wirusa, któ-
ra nie jest groźna dla człowieka, 
ale niestety jest bardzo groźna dla 
wszelakiego ptactwa, w tym ka-
czek, kur i wielu innych. Jeszcze 
tego samego dnia strażacy z gmi-
ny Domaniewice ustawili przy 
drogach w promieniu około 3 ki-
lometrów od gospodarstwa tabli-
ce informujące: „Uwaga! Wysoce 
zjadliwa grypa ptaków. Obszar za-
powietrzony”. 

Na zamkniętej bramie prowa-
dzącej do gospodarstwa zawieszo-
na zaś została tablica informująca 
o ognisku wysoce zjadliwej gry-
py ptaków oraz surowo zakazu-
jąca wstępu na ten teren. Gospo-
darstwo położone jest na uboczu, 
kilkaset metrów od drogi prowa-
dzącej przez Skaratki. Zespół Za-
rządzania Kryzysowego natych-
miast rozłożył dezynfekcyjną 
kurtynę wjazdową przed gospo-
darstwem. 

Następnego dnia, w sobotę, 22 
lutego, o godz. 13.00 odbyło się 
w Urzędzie Gminy w Domanie-
wicach posiedzenie Powiatowe-
go Zespołu Zarządzenia Kryzy-
sowego, na którym omówione 
zostały działania, które musiały 
zostać podjęte. Zgodnie z proce-
durami zapadła decyzja o tym, że 

cała hodowla kaczekm licząca 40 
tysięcy sztukm zostanie zlikwi-
dowana. – Całe stado zostanie 
zlikwidowane, a teren gospodar-
stwa zdezynfekowany. Wdrażane 
są procedury, aby wirusa ptasiej 
grypy jak najszybciej, a przede 
wszystkim skutecznie, uniesz-
kodliwić – informował krótko 
Powiatowy Lekarz Weterynarii 
w Łowiczu Artur Moskwa. 

Choroba ta jest zwalczana 
„z urzędu”, co oznacza, że wła-
ściciel nie mógł od tego momen-
tu decydować o tym, co się sta-
nie z jego kaczkami. Oznacza to 
również to, że otrzyma odszko-
dowanie za poniesione z tego ty-
tułu straty – uśmiercenie drobiu 
w wyniku nakazu urzędowego. 
Na oszacowanie wysokości strat 
jeszcze trzeba poczekać. 

– Ani mieszkańcy powiatu, ani 
hodowcy nie mają powodu do nie-
pokoju. Ferma jest dobrze zabez-
pieczona. Nie ma na naszym te-
renie innych ognisk choroby, a to 
wykryte zostanie sprawnie zlikwi-
dowane – zapewniał już w sobotę 

wicestarosta powiatu łowickiego 
Piotr Malczyk.

Służby działały 
sprawnie
I rzeczywiście: trzeba przy-

znać, że wszystkie służby odpo-
wiedzialne za podjęcie działań 
w sytuacjach kryzysowych 
– a z taką niewątpliwie mieliśmy 
do czynienia – podeszły do spra-
wy bardzo poważnie. Spotkanie 
zespołu zarządzenia kryzysowego 
udało się zwołać w około 3 godzi-
ny od momentu, jak do starostwa 
wpłynęła informacja o wystąpie-
niu ogniska choroby. 

Już od rana w niedzielę przed 
gospodarstwem w Skaratkach 
dużo się działo. Dostępu chronili 
policjanci oraz służba weteryna-
ryjna, na miejscu był Powiatowy 
Lekarz Weterynarii w Łowiczu. 
Uruchomiona została bramka de-
kontaminacyjna przed wjazdem 
oraz zostało sprawdzone działanie 
specjalnych urządzeń (przypomi-
nających duże plecaki) z płynem 
dezynfekującym. Oczywiście 

były też rozłożone i na bieżąco 
uzupełniane płynem dezynfekują-
cym maty, po których przejeżdża-
ły samochody. 

Wspomniana bramka, poprzez 
którą spryskiwane były wszyst-
kie wyjeżdżające z gospodarstwa 
samochody, była już na wyposa-
żeniu Powiatowego Lekarza We-
terynarii w Łowiczu. – Kupili-
śmy ją tak z rok temu, jak wiele 
innych inspektoratów, w związku 
z zagrożeniem wirusem afrykań-
skiego pomoru świń (ASF), ale, 
jak widać, przydała się do cze-
goś innego – dowiedzieliśmy się 
na miejscu. 

ptaki zostały 
zagazowane
Około godziny 10.00 do Skara-

tek przyjechały dwie duże cyster-
ny z dwutlenkiem węgla. Choć 
to brzmi drastycznie, napiszemy 
wprost: 40 tysięcy kaczek zosta-
ło zagazowanych. Wszystkie pięć 
budynków, w których była prowa-
dzona hodowla najpierw zostało 
uszczelnionych, a później podłą-

czono węże, którymi do budyn-
ków wpuszczony został dwutle-
nek węgla. Gazowanie każdego 
z budynków trwało kilkanaście 
minut i odbywało się pod bezpo-
średnim nadzorem służb wetery-
naryjnych. 

To jednak nie koniec. Następne-
go dnia trzeba było martwe kaczki 
wywieźć ze Skaratek, by je pod-
dać utylizacji. Ponadto w ponie-
działek, 24 lutego, do Skaratek 
przyjechała specjalistyczna fi r-
ma ze Śląska, które zajęła się de-
zynfekcją nie tylko pomieszczeń 
z martwymi kaczkami, ale i ca-
łego gospodarstwa. Praca zwią-
zana z wywożeniem martwych 
kaczek oraz dezynfekcją była pro-
wadzona dwutorowo – mniej wię-
cej w tym samym czasie. Gdy po-
mieszczenie zostało opróżnione 
z martwych ptaków, ściółki itp., 
do pracy przystępowała ekipa de-
zynfekcyjna. – Ze Śląska, spod 
granicy, żeśmy do was przyjecho-

li. Dużo będzie z tym roboty, ale 
my są zwyczajne. 

dezynfekcja 
na wielką skalę
– Nie pierwszyzna dla nas 

– powiedzieli nam na kilka minut 
przed przystąpieniem do pracy 
pracownicy wspomnianej fi rmy. 
Dezynfekcji podlegały wszystkie 
przedmioty i budynki, z którymi 
ptaki miały styczność. 

W tym czasie nikt poza służ-
bami nie miał wstępu na teren 
gospodarstwa. Pilnowali tego po-
licjanci, wspomagani przez stra-
żaków. Pierwszego dnia akcji, 
w sobotę, na miejscu był zastęp 
druhów z OSP Domaniewice, 
drugiego dnia – zastęp OSP Ro-
góźno. Ich zadaniem było też za-
bezpieczenie wystarczającej ilości 
wody, do której dolewany był śro-
dek dezynfekujący. 

Martwe kaczki ładowane były 
do zamykanych, szczelnych kon-
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h5N8 ZNaNy od KilKu lat
Wysoce�zjadliwą�grypę�ptaków�
h5N8�wykryto�w�Polsce�po�
raz�pierwszy�31�grudnia�2019�
r.�w�gospodarstwie�położnym�
w�powiecie�lubartowskim�w�
województwie�lubelskim.�
Była�to�hodowla�indyków,�
w�której�było�ponad�12�tys.�
ptaków.�kolejne�przypadki�
odnotowano�w�styczniu�
w�województwie�wielkopolskim�
i�zachodniopomorskim.�
Poprzednim�razem�ptasia�
grypa�spowodowana�tym�
samym�szczepem�wirusa�
wystąpiła�w�Polsce�na�

przełomie�2016�i�2017�r.�Wtedy�
wiadomo�było,�że�zaczęła�się�
od�dzikich�ptaków,�od�których�
zaraziły�się�ptaki�hodowlane.�
obecnie�nie�wiadomo,�co�jest�
źródłem�zarażenia�drobiu.�
26�stycznia�2017�roku�
na�terenie�Łowicza�z�Bzury�
został�wyłowiony�martwy�
łabędź�niemy.�Podczas�
badań�laboratoryjnych�
przeprowadzonych�
w�Państwowym�instytucie�
Weterynaryjnym�w�Puławach�
potwierdzono�u�niego�
zakażenie�wirusem�h5N8.

Dostęp na teren gospodarstwa mieli wyłącznie przedstawiciele służb weterynaryjnych�oraz�fi�rm�
zajmujących�się�dezynfekcją.�W�tle�kurniki.�
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Służby weterynaryjne zużyły�kilkaset�litrów�środków�
dezynfekujących.�
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tenerów. Wykorzystywany do tego 
był sprzęt z gospodarstwa oraz ła-
dowarka wypożyczona z gminy. 

Po załadowaniu martwych ka-
czek do kontenerów, samochody 
przed wyjazdem z gospodarstwa 
zostały zdezynfekowane. Później, 
pod ochroną policji, odjechały do 
utylizacji w zakładzie utylizacyj-
nym firmy Hetman w Olszówce 
(gmina Golub-Dobrzyń) nieda-
leko Torunia. Tam bowiem znaj-
duje się spalarnia odpadów zwie-
rzęcych. Ponieważ jednak był to 
transport podwyższonego ryzyka, 
łowicka drogówka utworzyła kon-
wój i pilotowała przejazd do gra-
nic województwa łódzkiego. Póź-
niej konwój przejęła miejscowa 
policja. Na wszelki wypadek kon-
wojowi towarzyszył samochód ze 
środkami dezynfekującymi. 

czy ludzie się boją?
W Skaratkach i okolicach 

mieszkańcy dowiedzieli się  
o tym, że w jednym z gospo-
darstw jest ognisko ptasiej grypy 
przede wszystkim z informacji na 
naszym portalu lowiczanin.info 
oraz za pośrednictwem innych 
mediów, które o tym w dalszej ko-
lejności informowały. Niektórzy 
zauważyli tablice przy drogach, 
inni – nie. Czy się przestraszyli?  
O dziwo: nie, a i wiedzę na ten te-
mat niektórzy mieli sporą. – Sły-
szałem o tym, ale ja nie mam 
drobiu, a dla ludzi nie jest to nie-
bezpieczny wirus. Tutaj już mało 
kto ma kaczki czy kury – powie-
dział nam jeden z rozmówców na-
potkanych na drodze. 

– Który to ten wirus? H5N8 
czy ten z jedynką na końcu? – za-
skoczyła nas pytaniem kobieta 
w miejscowym sklepie spożyw-
czym. W Skaratkach mieliśmy 
do czynienia z odmianą wirusa 
H5N8, a więc tym, który nie prze-
kroczył bariery gatunkowej i nie 
jest groźny dla ludzi. – Czy się 
bać? Podobno nie ma czego, bo na 

ludzi nie przechodzi. Kur ani ka-
czek nie mam, to się niczego nie 
obawiam – takie odpowiedzi uzy-
skiwaliśmy od większości osób. 

O ptasiej grupie po raz pierwszy 
głośno było w sezonie 2009/2010, 
gdy wykryto wirusa H1N1. Do-
szło wówczas do pandemii gry-
py. W Polsce w jej wyniku zmar-
ły 182 osoby. – Tutaj blisko nie ma 
już kurników. Ten niedaleko skle-
pu stoi pusty i jest do sprzedania, 
a w Skaratkach Pod Las są trzy 
kurniki (3 budynki na jednej pose-
sji – przyp. red.), ale właścicielka 
niedawno sprzedała kurczaki i no-
wego wsadu nie ma – dowiedzie-
liśmy się od sąsiadów. 

Gdyby jednak tam ptaki były, 
właściciele kurników w Skarat-
kach Pod Las oraz w pobliskim 
Strzebieszewie musieliby wziąć 
pod uwagę, że ich obejścia zna-
lazłyby się w tzw. czerwonej stre-
fie zapowietrzonej. Została ona 
utworzona zarządzeniem wojewo-
dy łódzkiego, wydanym w ponie-
działek. Oprócz strefy czerwonej, 
wyznaczona też została strefa za-
grożenia wirusem ptasiej grypy, 
określana mianem strefy żółtej. 
Jest to 7-kilometrowy pierścień 
wokół strefy czerwonej i sięga aż 

do Głowna i obejmuje część gmi-
ny Głowno. 25 lutego pojawiły się 
przy drogach tablice informujące 
o tym, że jest to teren zagrożony 
wysoce zjadliwą grypa ptaków. 
Mieszkańcy zaś są obowiązani in-
formować o zwiększonej zacho-
rowalności ptactwa lub o znacz-
nym obniżeniu produkcyjności 
zwierząt utrzymywanych w go-
spodarstwach. Na 26 lutego sta-
rosta zgierski zwołał posiedzenie 

powiatowego zespołu zarządzania 
kryzysowego. 

Czy istnieje lokalne zagroże-
nie? – pytaliśmy powiatowego le-
karza weterynarii. – Oczywiście 
tak. Każde ptactwo jest wrażli-
we na ten wirus. Zarówno w fer-
mach produkcyjnych z drobiem, 
jak i w innych gospodarstwach, 
gdzie mogą być ptaki na własny 
użytek, trzeba przestrzegać zasad 
bioasekuracji: korzystać z odzieży 
ochronnej, butów, mat przed wej-
ściami do kurników oraz unikać 
kontaktu drobiu z dzikim ptac-
twem – powiedział nam Artur 
Moskwa. 

Jakie są obostrzenia  
w tych strefach? 
W gospodarstwach znajdują-

cych się w strefie czerwonej drób 
i inne ptaki, jak np. gołębie, muszą 
pozostać w kurnikach lub innych 
budynkach do tego przeznaczo-
nych. Chodzi o to, aby uniemoż-
liwić kontakt drobiu z ptakami 
wolno żyjącymi. Pozostałe zalece-
nia dotyczą obu stref. Jeśli na te-
renie gospodarstwa są padłe pta-
ki, muszą zostać od razu usunięte. 
Środki transportu i sprzęt wyko-
rzystywany do transportu drobiu, 
mięsa, paszy lub ściółki i nawozu 
musi być oczyszczany i odkażany. 
Przed wejściami do gospodarstw 
utrzymujących drób muszą zostać 
wyłożone maty dezynfekcyjne. 

Osoby wchodzące i wychodzą-
ce na jego teren muszą odkażać 
ręce i obuwie. Na właścicielach 
ferm drobiu spoczywa obowiązek 
prowadzenia ewidencji osób, któ-
re wchodzą na jego teren (z wyjąt-
kiem części mieszkalnych). Mają 
oni obowiązek informować wete-
rynarza o wszelkich podejrzanych 
objawach, jakie wystąpią u drobiu 
– np. gdy zwierzęta tracą apetyt, 
zaczynają padać. Bezwzględnie 
zabronione jest wynoszenie lub 
wnoszenie na teren takiego gospo-
darstwa drobiu lub innych ptaków, 

wywożenie lub rozrzucanie ściół-
ki i nawozów naturalnych bez zgo-
dy lekarza weterynarii. Ponadto  
w całej strefie nie można też orga-
nizować targów, wystaw, pokazów 
lub konkursów z udziałem drobiu 
lub innych ptaków.

Jak do tego doszło
W jaki sposób doszło do zara-

żenia wirusem? – Nie mamy jesz-
cze ostatecznych wniosków, ba-
damy sprawę – powiedział nam 
lekarz Artur Moskwa. – Wirus 
mógł się dostać z zewnątrz – z oto-
czenia. Przy nieostrożności moż-
na go wnieść na fermę na przy-
kład poprzez kontakt z odchodami 
dzikich ptaków – mówił.

Zbadany będzie jednak też wą-
tek dotyczący tego, że do Skaratek 
trafiły kaczęta już chore. Związa-
ne jest to z tym, że ognisko choro-
by zostało zlokalizowane najpierw 
w jednym z budynków – właśnie 
w tym z najmłodszymi kaczęta-
mi, które kilkanaście dni wcze-
śniej zostały przywiezione do 
gospodarstwa. – Pozostałe ptaki  
z innych budynków jeszcze nie 
wykazywały objawów choroby, 
ale wkrótce też pewnie by zaczęły 
zdychać. Okres inkubacji choro-
by wynosi w tym przypadku kilka 
dni – powiedział nam weterynarz. 
Dlatego też zbadane zostanie rów-
nież i źródło, z którego pochodziły 
małe kaczęta. 

cZy prZyJechały Już ZarażoNe? 
WątpliWości Właściciela hodoWli
kacze�pisklęta�przyjechały�do�
gospodarstwa�w�Skaratkach�
14�lutego.�Właściciel�
podejrzewa,�że�mogły�zostać�
zarażone�w�transporcie.�–�czy�
przyjechały�chore,�okaże�się�
po�tym�jak�zostanie�to�zbadane�
u�źródła.�to�był�drób�z�Polski�
–�powiedział�nam�właściciel�
gospodarstwa.�Według�niego�
w�zdecydowanej�większości�
ferm�ich�właściciele�starają�
się�zachowywać�zasady�
bioasekuracji,�ale�nie�zawsze�
się�to�uda.�–�Wystarczy,��
że�dziki�ptak�przeleci,�mówiąc�
wprost,�załatwi�się�w�locie��
i�wirus�może�się�przenieść.�
Pisklęta�mogły�też�zarazić�się�
w�transporcie�–�uważa.�
Mimo�zmęczenia�
wydarzeniami�z�ostatnich�
dni,�nie�zamierza�porzucać�
prowadzenia�fermy.�Ma�też�
świadomość,�że�nie�będzie��
to�możliwe��
w�najbliższych�tygodniach.�
–�Po�dezynfekcji�konieczna�
będzie�kwarantanna.�Na�razie�

nie�wiemy�ile�będzie�trwała.�
Wszyscy�tutaj�przerabiamy�
taką�sytuację�po�raz�pierwszy�
–�mówi.�
Jednocześnie�podkreśla�dobrą�
organizację�służb�już�po�tym,�
jak�stwierdzono�obecność�
wirusa.�–�o�godzinie�11.�były�
wyniki�badań�z�instytutu��
w�Puławach,�a�o�13.�zebrał�się�
sztab�kryzysowy�–�opowiada.�
liczy�na�odszkodowanie��
za�zlikwidowanie�kaczek.�
Wszak�to�choroba�zwalczana��
z�urzędu�i�takie�się�należy.��
Nie�wie�jednak�ani�kiedy�je�
otrzyma,�ani�w�jakiej�będzie�
wysokości.�Nie�sądzi�jednak,�
żeby�pokryło�wszystkie�
poniesione�straty.�
inwentarz�nie�był�
ubezpieczony.�–�ludzie�
mówią:�„ubezpiecz�się�rolniku”,�
ale�żywego�inwentarza�nie�
ubezpieczają�–�mówi.�teraz�
chce�odpocząć�psychicznie��
i�fizycznie,�bo�ostatnie�dni�były�
dla�niego�i�całej�rodziny�bardzo�
ciężkie.�

Wszystkie��
pięć�budynków,�
w�których�była�
prowadzona�hodowla�
najpierw�zostało�
uszczelnionych,��
a�później�podłączono�
węże,�którymi��
do�budynków�
wpuszczony�został�
dwutlenek�węgla.�

reklaMa

Przykro było patrzeć na martwe kaczki ładowane�do�kontenerów,��
ale�nie�można�było�postąpić�inaczej.�
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Do uśmiercania kaczek metodą gazową�wykorzystany�został�
dwutlenek�węgla,�który�przyjechał�do�Skaratek�wielkimi�cysternami.�
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Każdy z kurników był gazowany przez�co�najmniej�kilkanaście�minut,�
wcześniej�uszczelnione�zostały�wrota�i�okna.
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Każdy pojazd wyjeżdżający z gospodarstwa był dezynfekowany�
za�pomocą�specjalnych�plecakowych�dmuchaw.�Wcześniej�pojazdy�
przejeżdżały�po�matach�ze�środkiem�dezynfekującym�oraz�przez�bramkę�
dekontaminacyjną.
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Gmina Bielawy |�Problem�ze�zwierzętami�pewnego�gospodarza

Krowy kroczą po drodze 
w Marywilu
Do naszej redakcji wpłynęło niedawno zgłoszenie 
w sprawie problemów, jakie stwarza stado krów 
w Marywilu w gminie Bielawy. Zwierzęta mają 
chodzić samopas, nie otrzymują odpowiedniej 
opieki. Jaka jest reakcja ze strony gminy? 
Co o tej sprawie mówią mieszkańcy? 

Gospodarstwo jest zaniedba-
ne. Obora, w której przebywa-
ją krowy, odstrasza wyglądem. 
Budynek oddalony jest od drogi 
w odległości 10-15 metrów. Braku-
je ogrodzenia, drzwi od budynku 
ledwo trzymają się w zawiasach, 
są na wpół otwarte, przewiąza-
ne przez środek sznurkiem, a od 
dołu odgrodzone niewielką meta-
lową kratką. Jadąc w pobliżu tego 
miejsca można odnieść wrażenie, 
że jest ono opuszczone. 

Chyba, że akurat trafi my 
na moment, w którym krowy 
znajdują się w oborze. Wtedy 
w drzwiach zobaczymy wystają-
ce głowy zwierząt, które obserwu-
ją drogę.

Właściciel mieszka sam. 
Po przeciwnej stronie. Na po-
dwórku, które dzieli z sąsiad-

ką. W drewnianej, rozpadającej 
się chatce, która czasy świetno-
ści ma dawno za sobą. Bez do-
stępu do wody, bez ogrzewania. 
Mimo tego, że dwa lata wcze-
śniej zbudował nieopodal obory 
dom. Jak sam mówi, nie może się 
tam przenieść, gdyż sam nie po-
radzi sobie z przeprowadzką. Nie 

poskręca mebli, nie wyszyku-
je wnętrza. To starszy, nieco już 
schorowany pan. Rolnik. Posiada 
kilkanaście sztuk bydła. 

bywa, że same 
wychodzą z obory
Człowiek ten już od kilku lat 

nastręcza problemów mieszkań-
com wsi. Jego stado niszczy upra-
wy, zdarza się, że pasie się na łą-
kach innych właścicieli – niekiedy 
w dzień i w nocy. Niszczy bel-
ki słomy. Z opowieści sąsiadów 
wynika, że jego krowy wycho-
dzą same z obory i przemiesz-
czają się po wsi. Nie są uwiązane 
na pastwisku.

– Latem czuć to miejsce z dale-
ka. Zdarza się, że w oborze nawo-
zu jest aż po sufi t. Na pastwisku 
krowy siedzą same, bez żadnej 
opieki. Nawet potrafi ą na tym pa-
stwisku spać – opisuje sprawę je-
den z mieszkańców wsi. – Krowy 
chodziły po wszystkich łąkach, 
niszczyły uprawy. Teraz gospo-
darz zagania je chociaż do obory. 
Wcześniej potrafi ły być na łące po 
kilka miesięcy. Ale i tak wycho-
dzą – dodaje inny z mieszkańców. 

Od jednego ze strażaków 
Ochotniczej Straży Pożarnej 
z Bielaw dowiedzieliśmy się, że 
zdarzyła się sytuacja, w której 
strażacy musieli udzielać zwierzę-
tom pomocy. – Raz wyciągaliśmy 
z chłopakami ze stawu krowę 
z tego gospodarstwa. To nie było 
w Marywilu, ale w sąsiedniej 

miejscowości. Ona sama musia-
ła przejść kilkanaście kilometrów 
– mówi. – Właściciel zagania kro-
wy o każdej porze. Bywało i tak, 
że robił to w nocy. To jest niebez-
pieczne. Ciemno, nic nie widać. 
Obora też jest taka, że te krowy 
nie mają problemu z niej wyjść. 
Drzwi sznurkiem tylko prze-
wiązane. Mogą wyjść na drogę, 
a wypadki już się zdarzały. Samo-
chody też się zatrzymują, bo zwie-
rzęta potrafi ły iść środkiem dro-
gi – podzielił się z nami swymi 
spostrzeżeniami ktoś inny ze wsi. 
– Raz był nawet taki przypadek, 
że krowa wpadła sąsiadowi 
do szamba i się utopiła – dodał.

Jak reaguje właściciel?
Udało nam się dotrzeć do go-

spodarza, który posiada stado. 

Przyznał się do kilku z wymienio-
nych wyżej sytuacji. Jednak jed-
nocześnie twierdzi, że ludzie się 
na niego uwzięli, a wszystkie skar-
gi to wynik ludzkiej złośliwości. 
– Tylko cielaki biegają, a krowy 
są uwiązane sznurkiem – mówi. 
– Jak było ciepło to nie zagania-
łem do obory, bo po co? Sam spa-
łem na polu, na trawie. 

Jednakże z opowieści świad-
ków wynika, że takie zdarzenia 
miały się dziać również zimą. 
Gdy krowy spędzały całe dnie na 
łąkach, ten jeździł do nich samo-
chodem i tam je doił. Obecnie, 
gdy zwierzęta przetrzymywane są 
w garażu, a następnie wypuszcza-
ne na pastwisko, właściciel zwią-
zuje im nogi sznurkiem, by te 
stawiały mniejsze kroki. Następ-
nie prowadząc je na łąkę idzie za 
nimi, ale krowy nie są związane. 
Idą same. – Pętam im nogi, bo 
bym nie nadążył za nimi. Dlatego 
to robię – tłumaczy. 

Poprzednio oprócz krów miał 
jeszcze obok domu pięć świń. 
Jednak, jak sam twierdzi, sprze-
dał je, bo ich utrzymywanie się 
nie opłacało. Zwierzęta te po-
noć również o każdej porze roku 
spędzały całe dnie na zewnątrz. 
Na przygotowanej przez właści-
ciela przyczepce, przykrytej eter-
nitem. Zdarzały się też sytuacje, 
w których zarówno świnia, jak 
i krowa wybiegła na drogę i zde-
rzała się z samochodem. Właści-
ciel wielokrotnie zapłacił odszko-
dowania za wyrządzone szkody 
– co potwierdzają także miesz-
kańcy. Był także karany manda-
tami, ale problem niedopilnowa-
nych zwierząt ciągle istnieje. 

on sobie po prostu 
nie radzi
Warto jednak podkreślić, 

iż zwierzęta te nie są zaniedbane, 
zagłodzone. – Tutaj kwestią nie 
tyle jest stan zdrowia, ile faktycz-

miKołaJ 
ZaGaWa 

mikolaj.zagawa@lowiczanin.info Właściciel doglądający�swoich�krów.�
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obora,�w�której�gospodarz�przetrzymuje�zwierzęta.
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nie warunki bytowe. Krowy kon-
dycyjnie są dobre. Niestety wi-
dać, że właściciel sobie po prostu 
nie radzi. Problem leży po stronie 
niewłaściwej opieki i warunków, 
w jakich te krowy są przetrzy-
mywane – mówi Artur Moskwa, 
Powiatowy Lekarz Weterynarii  
w Łowiczu. – Gospodarstwo jest 
w rejestrze, a stado jest przebada-
ne. Właściciel posiada też kolczy-
ki – dodał. Niestety nie wszystkie 
krowy zostały oznaczone w ten 
sposób. Gospodarz twierdzi, że 
sam nie jest w stanie tego zrobić, 
gdyż ma problemy zdrowotne i po-
trzebuje do tego czyjejś pomocy. 

W przeszłości miał również 
zatargi z prawem. Odebrano mu 
prawo jazdy za prowadzenie pod 
wpływem alkoholu, spowodo-
wał kilka wypadków drogowych.  
– 40 lat chodzenia po sądach mam 
za sobą – przyznaje.

Kiedy podjęto działania 
w tej sprawie?
Zgłoszenie do urzędu gminy 

wpłynęło od rolników w ubie-
głym roku. W związku z zaistnie-
niem sytuacji wójt gminy Bielawy 
Sylwester Kubiński podjął kro-
ki w celu poprawy sytuacji byto-
wej zwierząt. – Przede wszystkim 
zgłosiliśmy sprawę na policję i za-
rządziliśmy dozór weterynaryj-
ny. Mniej więcej co miesiąc poja-
wia się tam weterynarz i sprawdza 
stan zwierząt. Próbowaliśmy rów-
nież rozmawiać z właścicielem. 
To wszystko co na tę chwilę może 
zrobić gmina. Musimy czekać na 
rozwój sytuacji – komentuje wójt. 

Wielokrotnie rozmawiano z go-
spodarzem i proszono o to, by 
sprzedał krowy, jeśli dochodzi do 
takich sytuacji. Ten miał się zga-
dzać, jednak stan faktyczny nie 
uległ zmianie. Stado składało się 
wcześniej z 17 krów, po rozmo-
wach kilka krów zostało sprzeda-
nych. Jednak liczba nadal wydaje 
się zbyt duża i zwierzęta w dal-
szym ciągu pozostają nieupilno-
wane. 

Jak podała Oficer Prasowa KPP 
w Łowiczu, kom. Urszula Szym-
czak, policja od końca ubiegłego 
roku prowadzi działania spraw-
dzające w tej sprawie. Jeśli okaże 
się, że właściciel zaniedbuje kro-
wy, zostanie wszczęte postępowa-
nie o naruszenie art. 35 Ustawy  
o ochronie zwierząt. Na dzień dzi-
siejszy nikomu jednak nie przed-
stawiono zarzutów. 

co w sytuacji, gdy nic 
się nie zmieni?
– Krowy zostaną przeniesio-

ne do innego rolnika. Gmina w 
takiej sytuacja dopłaca gospoda-
rzowi, który te krowy otrzyma. To 
nie jest pierwszy taki przypadek,  
w którym podjęte byłyby takie 
kroki. Zwierzęta bywały przeno-
szone do innego gospodarstwa, 
gdy ich poprzedni właściciel 
zmarł – komentuje wójt gminy 
Bielawy. Takie działania wynika-
ją bezpośrednio z art. 7. Ustawy  
o ochronie zwierząt.

Decyzją wójta zwierzęta mogą 
być czasowo odebrane z rąk wła-
ściciela, jeśli ten dopuścił się naru-
szenia art.6. ust. 2. pkt. 10. Usta-

wy o ochronie zwierząt, który 
mówi o „utrzymywaniu zwierząt 
w niewłaściwych warunkach by-
towania, w tym utrzymywanie ich  
w stanie rażącego zaniedbania lub 
niechlujstwa...”. Taka decyzja za-
pada po otrzymaniu odpowied-
nich informacji od policji bądź 
weterynarza. Przekazanie nastę-
puje za zgodą osoby, do której 
zwierzęta mają trafić. 

Może się również zdarzyć tak, 
że jeśli zaistnieje sytuacja nie cier-
piąca zwłoki, w której zagrożone 
jest zdrowie lub życie zwierzę-
cia, policjant, strażnik gminy albo 
przedstawiciel organizacji do tego 
upoważnionej może odebrać wła-
ścicielowi zwierzę. Przy czym 
musi on niezwłocznie zawiado-
mić o tym fakcie wójta. Natomiast 
wszelki koszt transportu i leczenia 
spada w tym przypadku na wła-
ściciela. 

co będzie dalej?
Problem z krowami w Marywi-

lu wydaje się być realny. Gmina 
wraz z policją i weterynarią pod-
jęła kroki w tej sprawie. Jeśli go-
spodarz odpowiednio nie zadba  
o stado, może je stracić. Ponadto, 
jeśli działania organów ścigania  
w tej sprawie wykażą jakieś nie-
prawidłowości, właścicielowi zo-
staną postawione zarzuty z art. 
35 Ustawy o ochronie zwierząt.  
Na dziś jednak zarzutów brak, 
zwierzęta są zdrowe. Problem 
związany jest z nieodpowiednim 
ich przetrzymywaniem. Być może 
właścicielowi właśnie w tej spra-
wie wystarczy pomóc? 

Powiat łowicki�|�Wypadki�w�rolnictwie�

W gminie Kiernozia rolnik zmarł  
z przepracowania 
W 2019 roku do placówek KRUS w Łowiczu i Kutnie 
(obsługującej gminę Kiernozia) zgłoszono łącznie  
70 wypadków przy pracy rolniczej, czyli o 15 mniej  
niż w 2018 roku. Najwięcej wydarzyło się ich  
na terenie gmin Kocierzew Płd. i Kiernozia.  
Niestety, jeden z nich zakończył się śmiercią rolnika. 

W poszczególnych gminach 
statystyka wypadków w minio-
nym roku wygląda następująco: 
gmina Bielawy – 6 wypadków, 
Chąśno – 3, Domaniewice – 5, 
Kocierzew Płd. – 13, Łowicz – 12, 
Łyszkowice – 4, Nieborów – 3, 
Zduny – 11 i Kiernozia – 13. 

Jakie wypadki 
dominują? 
Przemysław Kraska z Oddziału 

Regionalnego KRUS w Łodzi in-
formuje, że w 2019 roku na terenie 
powiatu łowickiego dominowa-
ły wypadki w trzech kategoriach: 
„upadek osób” (44,8%), „uderze-
nia, przygniecenia i  pogryzienia 
przez zwierzęta” (20,7%) oraz 
„pochwycenia i  uderzenia przez 
ruchome części maszyn i urzą-
dzeń” (17,2%). 

Według statystyk w powiecie 
łowickim najczęściej dochodzi 
do wypadków podczas wykony-
wania następujących prac gospo-
darskich: „obsługa zwierząt” (np. 
karmienie, dojenie) – 22,4% 
wszystkich zgłoszeń, „przemiesz-
czanie się bez obciążenia” (np.  
z domu do budynku inwentarskie-
go, z jednego budynku do drugie-
go, z podwórka na pole) – 20,7%, 
„obsługa i eksploatacja maszyn  
i urządzeń rolniczych” – 13,8%. 

Połowa z nich wydarzyła się 
w miejscach produkcji i magazy-
nowania (magazyny, składowi-
ska, garaże i stodoły), zaś 44,8% 
w miejscach chowu, hodowli, 
uprawy lub na terenach zielonych 
(np. pola, pomieszczenia inwen-
tarskie). Osoby poszkodowane  
w tych wypadkach najczęściej do-
znały urazów kończyn dolnych 
(36,2%) i górnych (5,2%). 

Zdarzały się wypadki 
śmiertelne 
Niestety, jeden z wypadków 

przy pracy rolniczej w gminie 
Kiernozia zakończył się śmiercią. 
W lipcu 2019 roku rolnik zmarł 
wskutek nadmiernego wysiłku fi-
zycznego, podczas ciężkiej pracy 
polegającej na sadzeniu broku-
łów. Doznał on wylewu i zmarł  
w miejscu wykonywania pracy  
– na polu.

ostrożnie  
z maszynami  
i zwierzętami 
Podczas pracy w rolnictwie na-

leży też zachować ostrożność przy 
obsłudze maszyn, czego przy-
kładem może być inny wypadek  
z ubiegłego roku. Pracując z wy-
korzystaniem krajzegi (pilarki tar-
czowej) rolnik z gminy Łowicz 
rozdrabniał gałęzie i obałki (drze-
wa z korzeniami powalone pod-
czas burzy) pochodzące z czysz-
czonego sadu. Podczas cięcia 
niespodziewanie doszło do odbi-
cia skracanego elementu, który 
uderzając w lewą rękę skierował 
dłoń poszkodowanego na wiru-
jącą tarczę pilarki. Spowodowało 
to bardzo poważne rany szarpane 
trzech palców. 

Z kolei rolnik z gminy Zduny 
poszedł do obory, aby nakarmić 
paszą bydło i uprzątnąć obornik. 
W oborze dostrzegł, że z uwię-
zi łańcuchowej urwał się jeden  
z opasów. Po złapaniu zwierzę-
cia, w momencie podprowadza-
nia go do stanowiska, agresywny 
byk niespodziewanie kopnął raci-
cą z dużą siłą w prawą nogę rol-
nika. Spowodowało to bardzo po-
ważne podwójne złamanie goleni. 
Rolnika zabrała do szpitala karet-
ka pogotowia. 

Przemysław Kraska zauwa-
ża, że w rejonie łowickim ponad 
20% wypadków ma miejsce wła-
śnie podczas pracy ze zwierzęta-
mi (średnia krajowa i wojewódzka 
to około 13-14% wypadków z tej 
grupy). – Okolice Łowicza to spo-
ra liczba gospodarstw z produkcją 
zwierzęcą i stąd zwiększony odse-
tek wypadków spowodowanych  
w tej grupie – zauważa. 

Inny wypadek wydarzył się 
na terenie gminy Kocierzew Płd. 
Podczas porządkowania stano-
wisk dla krów rolnik dostrzegł, 
że wystąpiła awaria wyciągu do 
obornika. Wszedł na drabinę  
i usiłował założyć metalową lin-
kę, która spadła z kółek na me-
talowej konstrukcji wyciągu, zaś 
wtedy doszło do niespodziewanej 
utraty równowagi (drabina przesu-
nęła się). Rolnik upadł z wysoko-
ści około 2 metrów i uderzył lewą 

ręką o betonowy rant wyjścia ka-
nału gnojowego. Spowodowało to 
złamanie kości ramiennej. 

Nowe maszyny są 
bezpieczniejsze 
– Z roku na rok wypadków 

przy pracy rolniczej jest coraz 
mniej. Spadek liczby zgłoszonych 
wypadków na terenie wojewódz-
twa łódzkiego i powiatu łowic-
kiego jest wynikiem zwiększonej 
liczby działań prewencyjnych pro-
wadzonych przez KRUS, zwięk-
szonej świadomości i wiedzy rol-
ników na temat zasad BHP przy 
pracy w gospodarstwach rolnych, 
a także nowocześniejszego sprzę-
tu wykorzystywanego do pracy. 
Nowe maszyny i urządzenia są 
wyposażone we wszystkie osłony 
i zabezpieczenia – ocenia kierow-
nik z łódzkiego KRUS. 

Oddział regionalny KRUS  
w celu zapobiegania wypadkom 
przy pracy rolniczej i chorobom 
zawodowym rolników podejmuje 
szereg działań prewencyjnych, po-
śród których są: punkty informa-
cyjne, szkolenia, kampanie pre-
wencyjne i konkursy. 

po alkoholu? 
Sprawdzamy czy pośród wy-

padków są także te po spożyciu 
alkoholu? – Wypadków, które 
wydarzyły się po spożyciu alko-
holu, jest niewiele. Ale może się 
to wiązać z tym, że osoby, które 
w takim stanie uległy wypadkowi, 
nie zgłaszają zdarzenia do KRUS. 
Stan nietrzeźwości poszkodowa-
nego ma wpływ na utratę prawa 
do jednorazowego odszkodowa-
nia z tytułu wypadku przy pracy 
rolniczej – ostrzega kierownik. 

Wypadek  
– ile czasu  
na zgłoszenie? 
Według Ustawy o ubezpiecze-

niu społecznym rolników, o zaist-
nieniu wypadku przy pracy rol-
niczej należy zawiadomić KRUS 
bez zbędnej zwłoki. – Ważne jest, 
by wypadek przy pracy rolniczej 
zgłosić jak najszybciej. Pozwoli to 
na prawidłowe ustalanie okolicz-
ności i przyczyn oraz wypłacenie 
jednorazowego odszkodowania  
– podkreśla Przemysław Kraska.

Wypadek do KRUS można 
zgłosić osobiście, telefonicznie,  
na piśmie za pośrednictwem pocz-
ty tradycyjnej lub pocztą elektro-
niczną.  aa 

Krowy,�które�nastręczają�mieszkańcom�Marywila�problemów.
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Nieborów�|�złote�gody�dziesięciu�par

Najważniejsza w rodzinie jest matka
– W rodzinie to matka powinna łączyć, spinać 
wszystkich, tak aby nie tracili ze sobą związku. Czasem 
w kryzysowych sytuacjach powinna też interweniować, 
ale mądrze, by nie wyrządzić szkody – powiedziała 
nam Wanda Karda, która z mężem Adamem obchodziła 
jubileusz 50-lecia pożycia małżeńskiego na gminnej 
uroczystości 21 lutego w OSP Mysłaków.

Pani Wanda wyszła za mąż 
gdy miała 19 lat, jej mąż był star-
szy, miał 22. Jak nam powiedziała,  
w czasie gminnej uroczystości 
wzruszyła się wypowiadając sło-
wa formuły podziękowania swo-
jemu mężowi za 50 lat wspólne-
go życia. – Myśli szalały, wróciło 
wspomnienie, gdy powiedzieli-
śmy sobie „Tak”: najpierw 8 mar-
ca 1969 roku w Urzędzie stanu 
Cywilnego w Nieborowie, potem 
20 kwietnia w kościele w Bełcho-

wie. Byliśmy młodzi, całe życie 
było przed nami, dziś mogę po-
wiedzieć, że nie wiem jak ten czas 
zleciał. Tyle lat minęło, a mnie 
czasami się wydaje, że to wszyst-
ko było wczoraj – wspomina.

W czasie ślubu w kościele śpie-
wał parafialny chór – pani Wan-
da była jego członkiem, zagrała 
też orkiestra, w której grał mąż.  
Na weselu bawiło się 150 osób, 
przez trzy dni, zabawa zakończyła 
się w poniedziałek o godz. 15.00.

Największą radością pani Wan-
dy w małżeństwie były dzieci. 
Z mężem doczekali się dwójki, 
potem na świat przyszła czwór-

ka wnuków i troje prawnucząt, w 
drodze jest czwarte. Jak przyznaje, 
to najmłodsze pokolenie, Antoś, 
Jaś i Zuzia, to jej oczko w głowie. 

Pytana o to jak przeżyć wspól-
nie 50 lat, powiedziała nam  
– Trzeba być tolerancyjnym,  
w związku, jak to w życiu, różnie 
bywa, trzeba ze sobą rozmawiać, 
próbować zrozumieć. Tylko tyle  
i aż tyle – mówi.

Zgodnie ze zwyczajem panu-
jącym w gminie Nieborów, na 
na jubileuszach par, po tym jak 
każda z nich wypowiedziała sło-
wa podziękowania, wójt Jarosław 
Papuga wręczył jubilatom me-
dale za długoletnie pożycie mał-
żeńskie nadane przez prezydenta 
RP Andrzeja Dudę. Małżonkowie 
otrzymali także kwiaty i okolicz-
nościowe dyplomy, a po zakoń-
czeniu oficjalnej części uroczysto-
ści wzięli udział w poczęstunku, 
którego głównym elementem był 
tort i lampka szampana.

Uroczystość uświetnił swym 
występem Zespół Śpiewaczy  
z Bednar, który zaśpiewał m.in. 
„Matko moja”, „Świat ma tyle 
barw”, „Żeby się ludzie kochali”  
i „Złoty Pierścionek”.

W uroczystości udział wzięli, 
z Nieborowa: Teresa i Kazimierz 
Ambroziakowie, Janina i Ryszard 
Buczkowie, Barbara i Stanisław 
Woźniakowie; z Bełchowa: Wan-
da i Adam Karda, Krystyna i Je-
rzy Wolińscy, Maria i Mieczysław 
Wolińscy; z Mysłakowa: Helena  
i Stanisław Multan, Barbara i Zyg-
munt Siekierscy; z Dzierzgowa 
Krystyna i Stanisław Wierzbic-
cy oraz z Arkadii Zofia i Ryszard 
Zrazkowie. Pięć par nie dotarło, 
m.in. z powodów zdrowotnych, 
medale w ich przypadku wójt Ja-
rosław Papuga im wręczy osobi-
ście w domach.  tb

Zdjęcia wszystkich par oraz 
filmy z uroczystości zamieścili-
śmy w relacji na naszym portalu 
informacyjnym Łowiczanin.info 
– są tam nadal do obejrzenia.

RZuT oKieM�|�FUNkcJoNariUSze�gośćMi�W�zSP�Nr�3

Mjr Magdalena Brzozowska i mjr Zdzisław 
Kryściak, wychowawcy Zakładu Karnego  

w Łowiczu, spotkali się 18 lutego 
z młodzieżą z Zespołu Szkół 

Ponadpodstawowych nr 3 w Łowiczu.�
opowiadali�o�specyfice�swojej�służby,�

codziennych�wyzwaniach�i�ogólnie��
o�przestępcach,�z�jakimi�pracują,�którzy�są�

bardzo�zróżnicowaną�grupą.�Sporo�było�w�tym�
elementów�profilaktyki�–�zastanawiając�się�nad�

przyczynami,�dla�których�ludzie�schodzą�na�
przestępczą�drogę,�funkcjonariusze�mówili,�że�

jedną�z�najczęstszych�jest�sięganie�po�alkohol,�
dopalacze�czy�inne�środki�odurzające.�tm

RZuT oKieM�|�Dzień�koBiet�W�ŁagUSzeWie�

W niedzielę 16 lutego w sali 
oSP w Łaguszewie odbyło się 
spotkanie, na którym panie  
z tej miejscowości świętowały 
zbliżający się Dzień Kobiet. 
Uczestniczyło��
w�nim�około�30�pań,�a�pośród�nich�
gminna�przewodnicząca�kgW��
w�kocierzewie�Płd.�Sylwia�gładka�
i�wójt�agnieszka�Wojda.�
Strażacy�z�jednostki�oSP�
Łaguszew�wręczyli�wszystkim�
paniom�z�okazji�ich�święta�róże��
i�upominki.�aa Fo
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Wójt Jarosław Papuga dekoruje Adama Kardę, obok jego żona 
Wanda. za�wójtem�stoi�przewodniczący�rg�Nieborów�krzysztof�osóbka.
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Łowicz�|�„Duda�Bus”�zaparkował�na�Nowym�rynku�

Prezydent był wśród nas 
Łowicz był pierwszym miastem, w którym ubiegający się o reelekcję prezydent  
RP Andrzej Duda złożył oficjalną wizytę w ramach kampanii prezydenckiej.  
Jego przyjazd w czwartek, 20 lutego, skupił na naszym mieście uwagę ogólnopolskich 
mediów, a echa tej wizyty nie milkły jeszcze przez kilka kolejnych dni. 

Nowy Rynek, gdzie Andrzej 
Duda spotkał się z mieszkańca-
mi, już od rana stał się miejscem 
intensywnych przygotowań do tej 
wizyty. Ustawiono specjalny po-
dest, z którego przemawiał prezy-
dent, a także wydzielono miejsca 
dla operatorów kamer i przyby-
łych na spotkanie mieszkańców. 
Swoje stoiska rozstawiły także 
Koła Gospodyń Wiejskich, które 
przygotowały poczęstunek pącz-
kami z okazji przypadającego  
w tym dniu Tłustego Czwartku. 
Pieczę nad całością przygotowań 
objęli lokalni działacze PiS. 

Nasze miasto było pierwszym 
przystankiem na trasie „Duda 
Busa”, co wzbudziło zaintereso-
wanie ogólnopolskich mediów. 
Uwagę przykuwała duża ilość 
wozów transmisyjnych z logo te-
lewizji, które przyjechały zareje-
strować to wydarzenie – były to 
m.in. TVN, TVP i Polsat. Jak się 
później okazało, była to tylko na-
miastka mediów, jakie przybyły 
tego dnia na Nowy Rynek. 

Pierwsi mieszkańcy zaintereso-
wani spotkaniem z prezydentem 
przyszli na Nowy Rynek już dużo 
wcześniej. Dominowali wśród 
nich zwolennicy Andrzeja Dudy, 
którzy w czasie wiecu wykrzyki-
wali „Andrzej Duda, nasz prezy-

dent!” i „Zwyciężymy!”, a w rę-
kach trzymali plakietki z napisem 
„Duda 2020”. 

– Podczas wiecu zebrano oko-
ło 1.000 podpisów poparcia pod 
kandydaturą Andrzeja Dudy  
na prezydenta – powiedział nam 
Krzysztof Igielski z PiS. 

„duda bus” w trasie 
Andrzej Duda przyjechał  

do Łowicza „Duda Busem”, spe-
cjalnym autobusem, którym pla-
nuje jeździć po całym kraju. Pod-
czas tej wizyty prezydentowi 
towarzyszyła szefowa jego sztabu 
Jolanta Turczynowicz-Kieryłło, 
która nie przemawiała na wiecu, 
ale np. częstowała mieszkańców 
pączkami. 

Po godzinie 14.00 „Duda Bus” 
z prezydentem na pokładzie za-
parkował na Nowym Rynku. Poza 
licznie zgromadzonymi miesz-

kańcami, Andrzeja Dudę przy-
witały Dziecięco-Młodzieżowa 
Orkiestra Dęta z Wicia i Orkie-
stra Dęta z Łyszkowic pod batutą 
Stanisława Pawłowskiego, a tak-
że delegacje strażaków, zespołów 
folklorystycznych, Klubu Gazety 
Polskiej i „Solidarności”. 

Orkiestry w około 50-osobo-
wym składzie wykonały na po-
witanie prezydenta repertuar 
marszowy. W strojach łowickich 
zaprezentowały się m.in. delega-
cje zespołów ludowych Blicho-
wiacy i Bełchowskie Nutki. 

łowicz – serce polski 
– Łowicz ma swoją długą miej-

ską historię. Cieszę się, że mogę 
być z Państwem dzisiaj na tym 
pięknym rynku, tak bardzo mocno 
wpisanym w Rzeczpospolitą, jak  
i Łowicz, leżący w samym sercu 
Polski – mówił Andrzej Duda na 

Nowym Rynku. Zapewnił, że Ło-
wicz wraz z ziemiami, którego go 
otaczają – nazwanymi przez nie-
go „rolniczym sercem Polski” – są 
dla Rzeczpospolitej bardzo waż-
ne, tak jak i nasza tradycja i kul-
tura. – Dbamy o te sprawy, polskie 
rolnictwo leży mi na sercu, chcę 
tutaj, w Łowiczu, na tej ziemi, tak 
bardzo rolniczej, o tym zapewnić 
– deklarował. 

Nadmienił też, że premier Ma-
teusz Morawiecki uczestniczy  
w szczycie Rady Europejskiej, 
na którym negocjuje zwiększe-
nie środków na wspólną po-
litykę rolną w stosunku do 
tego, co pierwotnie planowa-
no w projekcie budżetu Unii Eu-
ropejskiej na lata 2021-2027.  
– W najbliższy poniedziałek spo-
tkam się z naszym komisarzem 
ds. rolnictwa Januszem Wojcie-
chowskim i siedmioma ministra-

mi rolnictwa z krajów sąsiadują-
cych z nami, które są w podobnej 
sytuacji jak my, też kiedyś znaj-
dowały się za Żelazną Kurtyną  
i dzisiaj rolnictwu w tych krajach 
wsparcie jest ogromnie potrzebne 
– podkreślał. 

Dodał, że cieszy się, że Ło-
wicz zakwalifikował się do rządo-
wego programu „100 obwodnic”, 
który stanowi efekt jego spotkań  
z mieszkańcami w całej Polsce, 
jak też gratulował staroście Mar-
cinowi Kosiorkowi i jego współ-
pracownikom świetnej realiza-

cji programu renowacji i budowy 
dróg samorządowych z udziałem 
środków z Funduszu Dróg Samo-
rządowych. – To najlepszy wynik  
w województwie – podkreślił. 

Zapewnił, że chciałby kontynu-
ować rozpoczętą politykę wspie-
rania polskiej rodziny, jak i inne 
programy zmierzające do pod-
niesienia jakości życia w Polsce. 
– Dopóki ja jestem prezydentem 
zapewniam, że żaden z tych pro-
gramów, które zostały uruchomio-
ne, nie zostanie cofnięty – podkre-
ślał. 

Reportaż

Dopóki�ja�jestem�
prezydentem�
zapewniam,�że�żaden��
z�tych�programów,�
które�zostały�
uruchomione,��
nie�zostanie�cofnięty.

Andrzej Duda

preZydeNt W SchroNiSKu  
dla ZWierZąt
organizatorzy�prezydenckiej�
wizyty�w�Łowiczu�zapowiadali�
dziennikarzom�niespodziankę,�
ale�do�ostatniej�chwili�nie�
ujawniali,�na�czym�ona�
będzie�polegała.�tuż�przed�
przyjazdem�do�Łowicza�
powiadomiono�nas,��
że�prezydencki�autobus�
odwiedzi�najpierw�łowickie�
schronisko�dla�zwierząt.
gdy�prezydent�przyjechał��
do�lasku�miejskiego,�przywitał�
go�starosta�Marcin�kosiorek.�
Przypomniał�spotkanie�sprzed�

pięciu�lat,�gdy�andrzeja�
Dudę�witał�w�sali�związku�
Nauczycielstwa�Polskiego��
w�alejach�Sienkiewicza��
w�czasie�ówczesnej�kampanii�
prezydenckiej.�andrzej�Duda�
był�wówczas�europosłem.
Prezydent�spędził�w�schronisku�
zaledwie�10�minut,�przekazał�
przeszło�200�kg�karmy�dla�
zwierząt,�na�chwilę�zajrzał��
do�boksów.�Wracając��
do�„Duda�Busa”�rozmawiał��
ze�starostą�i�wicestarostą,��
m.in.�o�zagrożeniu�aSF.

Zwolenników i sympatyków prezydenta było na Nowym Rynku wielu –�dominowali�zdecydowanie.
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Powitanie z dziewczętami z orkiestry strażackiej z oSP Wicie i Łyszkowice.  
Na�pierwszym�planie,�przy�prezydencie,�kapelmistrz�pierwszej�z�wymienionych�orkiestr�Stanisław�Pawłowski.
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W lasku miejskim: prezydenta wita starosta łowicki Marcin Kosiorek.�
obok�Jolanta�turczynowicz-kieryłło�ze�sztabu�wyborczego�prezydenta.
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Prezydent zapewniał, że zamierza kontynuować rozpoczętą politykę�wspierania�polskich�rodzin.
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Po przemówieniu prezydent 
zszedł z podestu, by rozdać pącz-
ki. Wiele osób skorzystało z moż-
liwości bezpośredniego kontaktu 
z nim i rozmowy, padały słowa 
podziękowania za politykę PiS. 
Był moment, gdy funkcjonariu-
sze SOP zupełnie nie mogli zapa-
nować na tłumem fotoreporterów 

i mieszkańców pchających się  
w stronę prezydenta. 

usłyszał zarzut 
znieważenia 
prezydenta 
Na wielu ogólnopolskich porta-

lach echem odbiło się zatrzymanie 
mieszkańca Łowicza, do które-

go doszło podczas wizyty prezy-
denta Andrzeja Dudy na Nowym 
Rynku.

Kom. Urszula Szymczak 
powiedziała nam, że łowic-
ka policja była bardzo dobrze 
przygotowana do wydarzenia  
i zabezpieczyła je w sposób na-
leżyty. Jedynie niewielka grupka 
osób próbowała zakłócić prze-
bieg wizyty prezydenta Andrzeja 
Dudy w naszym mieście. Wszy-
scy zostali wylegitymowani, zaś 
zatrzymany przez policjantów 
został 65-letni mieszkaniec Ło-
wicza. Był to Mirosław Iwań-
ski, który trzymał transparent  
z napisem: „Mamy durnia za pre-
zydenta”. W rozmowie z nami 
powiedział, że jest jawnym opozy-
cjonistą prezydenta, zaś słowa wy-
pisane na kartonie były cytatem  
z Lecha Wałęsy (podpisał je ini-
cjałami L.M.), który tak wyraził 
się o prezydencie Lechu Kaczyń-
skim, a jego sprawa została prawo-
mocnie umorzona. 

Rzecznik prasowy Prokuratu-
ry Okręgowej w Łodzi Krzysz-
tof Kopania powiedział nam,  
że prokuratura w Łowiczu po-

stawiła 65-latkowi zarzut pu-
blicznego znieważenia prezyden-
ta RP, który jest zagrożony karą  
więzienia do lat 3. Mężczyzna 
przyznał się do winy, jednak od-
mówił składania dodatkowych 
wyjaśnień. 

– Wyraził jedynie żal, mówił, 
że jest mu przykro – mówi pro-
kurator. Po przesłuchaniu został 
zwolniony do domu. 

Fake news o szpitalu 
Nazajutrz po wizycie prezy-

denta starosta łowicki Marcin Ko-
siorek i rzecznik rządu Radosław 
Fogiel poprowadzili konferencję 
prasową w Warszawie, zwołaną  
w związku z nieprawdziwymi in-
formacjami, jakie pojawiły się  
w sieci po wizycie prezydenta An-
drzeja Dudy w Łowiczu. Na Twit-
terze Adama Szłapki, szefa szta-
bu wyborczego kandydującej na 
prezydenta Małgorzaty Kidawy-
-Błońskiej, pojawił się bowiem 
wpis sugerujący, że oddział pe-
diatryczny łowickiego szpitala jest 
zagrożony likwidacją. 

Starosta łowicki Marcin Kosio-
rek powiedział nam, że są to infor-

macje wyssane z palca, wprowa-
dzające opinię publiczną w błąd. 
Nikt też nie dzwonił do niego  
w celu ich zweryfikowania. – Pe-
diatria jest na finiszu remontu. Za 
pieniądze z naszego budżetu po-

wiatowego i budżetu państwa – 
odpisał na tweeta Szłapki. 

My na łamach NŁ i w naszym 
serwisie internetowym Łowicza-
nin.info o remoncie pediatrii pisa-
liśmy nie raz.  aa 

WędroWNe Siły opoZycJi
„Duda�Bus’”�dojechał�na�
Nowy�rynek�już�po�14.00.�
Przyjazdowi�Prezydenta�
towarzyszył�z�jednej�strony�
aplauz�kilkuset�osób�
zgromadzonych�na�rynku,�
ale�też�głośne�gwizdy�
przeciwników�polityki�PiS.�
Pod�południową�pierzeją�
rynku,�mniej�więcej�
naprzeciwko�podestu,�skąd�
miał�przemawiać,�stało�

około�20�osób,�które�głośno�
skandowały:�„andrzej�Duda�to�
obłuda”,�„Partia�środkowego�
palca”,�„Marionetka�
kaczyńskiego”,�na�wydrukach�
formatu�a3�mieli�wypisane:�
„chorzy�na�raka,�dostali�fucka.�
wyPaD2020”�„Przestańcie�
kraść!�wyPaD2020”,�a�na�dużej�
tablicy�„Pan�Duda�chce�być�
prezydentem.�Dziwne,�bo�przez�
5�lat�miał�okazję�i�ani�razu�nie�

skorzystał”.�Wśród�krzyczących�
byli�łowiczanie,�ale�można�było�
rozpoznać�też�np.�arkadiusza�
Szczurka�z�Warszawy,�który��
z�grupą�przeciwników�polityki�
PiS�tworzy�lotną�Brygadę�
opozycji�(nazwę�nadały�im�
prawicowe�media).�to�oni�
zakłócili�wizytę�prezydenta�
Dudy�w�Pucku.�Był�też�jeden�ze�
związanych�z�nimi�youtuberów�
reprezentujący�kanał�Wolne-
Media.�Przeciwników�zasłonił,�

ale�też�zagłuszył�„Duda�Bus”,�
który�zaparkował�pomiędzy�
nimi�a�podestem.
Nastroje�próbowała�złagodzić�
Jolanta�turczynowicz-kieryłło,�
wychodząc�do�krzyczących��
z�koszem�pełnym�pączków.�
Brali�dość�chętnie,�ale�
atmosfery�to�nie�uspokoiło.�
zajadając�prezydenckie�pączki�
dalej�krzyczeli.�Policja�szczelnie�
otoczyła�przeciwników�
prezydenta�kordonem,�co�

sprawiło,�że�nie�doszło��
do�awantur�ze�zwolennikami�
andrzeja�Dudy.
Już�po�odjeździe�„Duda�Busa”�
przeciwnicy�prezydenta�zostali�
otoczeni�przez�około�50�
policjantów�i�odseparowani�
od�rynku�pięcioma�
zaparkowanymi,�zderzak�
w�zderzak,�radiowozami.�
Mundurowi�wylegitymowali�
ich�i�spisali.�–�ha,�myślą,�że�
jak�będą�nas�spisywać,�to�

nie�zdążymy�za�prezydentem�
do�turku.�Nie�wiedzą,�że�tam�
jedzie�inna�grupa!�Niech�sobie�
spisują�–�mówili�między�sobą.�
choć�wiec�się�zakończył,�wokół�
policjantów�i�owej�wędrownej�
grupy�opozycji�zebrało�się�
około�80�osób,�głównie�
mężczyzn.�Przekrzykiwania�się�
na�hasła�zastąpione�zostały�
słownymi�zaczepkami.�Policja�
musiała�odsunąć�tłum�siłą�kilka�
metrów�dalej.�tb

1000 podpiSóW poparcia
W�czasie�wiecu�w�namiocie�
PiS�stojącym�opodal�podestu,�
z�którego�przemawiał�andrzej�
Duda,�lokalni�działacze�PiS�
zbierali�podpisy�pod�jego�
kandydaturą.�–�tylko�tutaj�
zebraliśmy�około�tysiąca�
podpisów�–�powiedział�nam�
z�zadowoleniem�krzysztof�
igielski.�Faktycznie�w�czasie�
gdy�wiec�trwał,�kolejka�była�
bardzo�długa,�stali�w�niej�
głównie�seniorzy,�co�nie�jest�
dziwne�ze�względu�na�porę�
dnia,�w�której�się�on�odbywał.��
–�Podpisałam�się�pod�listą,�
bo�to�najlepszy�prezydent,�
jakiego�może�mieć�ten�kraj��
–�powiedziała�nam�pani�Maria.�
Pani�krystyna�powiedziała�zaś,�
że�uważa,�iż�tylko�PiS�jest��

w�stanie�obecnie�
zagwarantować�krajowi�
suwerenność.�–�Duda�jest�
bardzo�krytykowany�przez�
opozycję,�mnie�się�to�nie�
podoba.�on�stoi�na�straży�
narodowych�wartości�i�rozwoju�
kraju�–�argumentowała.�zaś�
panowie�Janek�i�Marek��
z�Łowicza�powiedzieli,�że�są�za�
prezydentem�andrzejem�Dudą�
całym�sercem.�–�cieszymy�
się,�że�zaczął�on�kampanię�od�
Łowicza,�twierdzę,�że�kraj�ten�
nie�miał�lepszego�prezydenta�
niż�Duda�–�powiedział�
nam�pierwszy�z�nich.�–�ten�
prezydent�nie�boi�się�nikogo,�
mówi�wszystko�prosto�w�oczy,�
czy�dotyczy�to�Niemiec,�czy�
rosji�–�stwierdził�drugi.

pącZKi dla całeGo autobuSu
Prezydent�andrzej�Duda��
po�tym,�jak�wszedł�w�tłum,��
zajrzał�na�stoiska�kół�
gospodyń�Wiejskich,�które�
przygotowały�tego�dnia�
poczęstunek�z�okazji�tłustego�
czwartku.�Przy�kgW�retro�
Xiężąnki�z�Bąkowa�górnego�
zatrzymał�się�na�dłużej,�przez�
chwilę�rozmawiał�z�paniami��
i�próbował�ich�wypieków��
–�małych�pączków.��
–�Powiedział,�że�są�bardzo�
smaczne,�sprawiając�nam��
przy�tym�ogromną�radość,�
wszedł�do�nas�za�stół��
i�zrobiliśmy�wspólne�zdjęcie.�
oczywiście�otrzymał�od�nas�

kosz�z�wypiekami.�Powiedział,�
że�poczęstuje�nimi�wszystkich�
podróżujących��
z�nim�„Duda�Busem”�i�trochę�
nas�to�zmartwiło,�bo�chyba�dla�
wszystkich�nie�starczyło��
–�powiedziała�nam�prezes�koła�
krystyna�Sieczkowska.�
o�tym,�że�będą�na�wiecu�
wyborczym�prezydenta�
dowiedziały�się�dzień�
wcześniej�w�południe.�–�całą�
noc�spędziłyśmy�wspólnie�
przygotowując�pączki��
i�faworki,�tylko�tych�pierwszych�
zrobiłyśmy�ponad�500�sztuk��
–�opowiada�Dorota�
Wróblewska. tb

Chwila zatrzymania demonstranta,�który�trzymał�transparent�z�hasłem�znieważającym�głowę�państwa.
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W skład grupy protestujących przeciwko Andrzejowi Dudzie�wchodziły�w�dużej�mierze�osoby��
z�„lotnej�Brygady�opozycji”�zakłócającej�jego�kolejne�wiece.
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Przywitanie z tłumem zwolenników.�
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Prezydenta witano także na ludowo. Wszak�to�Łowicz.
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Maria Czarnecka (1952–2019) 
Maria Czarnecka (z domu Ba-

kalarska) urodziła się 7 sierpnia 
1952 roku. Dzieciństwo i mło-
dość spędziła w Bednarach, gdzie 
ukończyła też Szkołę Podstawo-
wą. Wyszła za mąż za Antonie-
go Czarneckiego (zmarł w 2016 
roku), z którym krótko mieszka-
li w Borówku, a następnie prze-
prowadzili się do sąsiedniego Bo-
rowa. Razem wychowali dwoje 
dzieci, jednak żadne z nich nie zo-
stało w rodzinnych stronach: syn 
Rafał mieszka w Warszawie, zaś 
córka Renata w Niemczech. 

Zaraz po ukończeniu Liceum 
Medycznego w Łowiczu, w 1972 
roku, pani Maria podjęła pracę 
jako pielęgniarka w Domu Po-
mocy Społecznej „Borówek” im. 
Krystyny Bochenek w gminie 
Bielawy, z którym związała całe 
swoje zawodowe życie. Dyrekto-
rem, który ją przyjmował do pra-
cy, był Ryszard Sikorski. Począt-
kowo dom był przeznaczony dla 
osób starszych i samotnych, jed-
nak jego profi l się zmienił, od 
wielu już lat jest miejscem stałego 
pobytu dla osób przewlekle psy-
chicznie chorych. Placówka ma 
charakter koedukacyjny, co ozna-
cza, że mieszkają w niej kobiety 
i mężczyźni, z przewagą tych dru-
gich. 

Kierownik Działu Terapeu-
tyczno-Opiekuńczego w DPS 
w Borówku, Agnieszka Brynkie-
wicz, podkreśla, że pani Maria 
nigdy nie traktowała swojej pra-
cy jako „przykrego obowiązku”, 
często przychodziła do niej trochę 
wcześniej, by móc się przygoto-
wać. Zawsze zapewniała o swojej 
dyspozycyjności, podkreślając, że 
mieszka niedaleko – w Borowie, 
dlatego jeśli będzie taka potrzeb-
na, to można po nią zadzwonić 
i ona przyjedzie. – Zawsze mó-
wiła: „Przecież nie zostawimy 
naszych mieszkańców samych!” 
– wspomina. 

Maria Czarnecka w DPS-ie 
w Borówku była pielęgniarką 
z najdłuższym stażem. Przez lata 
pracy w placówce poznała wszyst-
kich mieszkańców, zaskarbi-
ła sobie ich sympatię i szacunek. 
Współpracownicy pamiętają, że 

były takie osoby, które szczegól-
nie zżyły się z panią Marią, jedna 
z mieszkanek przychodziła nawet, 
by jej pośpiewać.

Opiekunka Agnieszka Boczek 
wspomina, że Maria potrafi ła roz-
mawiać z mieszkańcami, mówiła 
do nich prosto, jasno i konkretnie, 
nie zawsze ulegając ich zachcian-
kom. Zdarzało się, że prosili ją 
o coś (np. o połączenie rozmowy 
telefonicznej z kimś z rodziny), 
gdy była akurat w trakcie rozkła-
dania leków, co wymagało od niej 
dużego skupienia. – Odpowiadała 
wtedy: „Nie teraz. Poczekaj, skoń-
czę, to zadzwonimy” – i do nich to 
jakoś trafi ało – słyszymy. 

Zdarzało się, że w swoim 
prywatnym czasie jeździła też 
z mieszkańcami na zorganizowa-
ne wycieczki do pałacu w Kier-
nozi czy Sanktuarium w Niepo-
kalanowie, dawniej także do ZOO 
w Płocku lub w Warszawie. 

Kierownik Działu Terapeutycz-
no-Opiekuńczego powiedziała 
nam, że szczególnie podobała jej 
się sytuacja z udziałem pani Ma-
rii, gdy po roku pracy w DPS-ie 
jeden z pracowników stwierdził, 
że po takim czasie on już zna 
wszystkich mieszkańców i potrafi  
przewidzieć jak kto się zachowa. 
Na to ona odpowiedziała: „Tak? 
A ja tu pracuję ponad 30 lat i nadal 
tego nie potrafi ę”. 

Już nawet po swoim przej-
ściu na emeryturę, w 2007 roku, 
pani Maria kontynuowała pracę 
w placówce na 1/2 etatu (w póź-
niejszym czasie wymiar ten zo-
stał zwiększony do 3/4). Decyzję 
taką podjęła mając świadomość, 
że dom i mieszkańcy jej potrzebu-
ją. Przez minione lata liczba pielę-
gniarek w DPS-ie w Borówku ra-
dykalnie zmalała, jeszcze w latach 
90. było ich około 17, zaś teraz są 
zatrudnione 3, przy czym na dy-
żurze jest tylko jedna. 

Po tym, jak dom został rozbu-
dowany, dwukrotnie zwiększyła 
się natomiast liczba mieszkańców, 
z 65 do 130. Personel pamięta, że 
był taki czas, kiedy pracę w DPS-
-ie w Borówku rozpoczęły pielę-
gniarki ze szpitala, jednak szybko 
zrezygnowały. Powodem było ob-

ciążenie psychiczne oraz fi zyczne 
i fakt, iż w odróżnieniu od ZOZ-u, 
dom nie zatrudnia na stałe lekarzy. 

Pod względem medycznym 
pielęgniarka na dyżurze zajmu-
je się wszystkimi mieszkańcami 
domu. Wykonuje ona zalecenia 
lekarskie (np. podawanie leków, 
robienie zastrzyków), udziela 
pierwszej pomocy, a jeśli sytu-
acja tego wymaga, kontaktuje się 
z lekarzem rodzinnym lub spe-
cjalistą, umawia wizytę domową 
czy organizuje transport do szpita-
la. Trzeba być wyczulonym na to, 
że w niektórych przypadkach 
mieszkańcy symulują, gdyż nudzą 
się i chcą sobie zorganizować czas 
poprzez zmianę otoczenia, jaką 
daje wyjazd do szpitala. Z drugiej 
strony nie można bagatelizować 
zgłaszanych dolegliwości, by nie 
przegapić momentu, gdy dzieje 
się coś naprawdę złego. 

– Pani Maria była taką ciepłą 
osobą, która miała dobre podej-
ście do mieszkańców. Oni też ją 
lubili. Każdego traktowała indy-
widualnie, z sympatią, nikomu 
nie odmówiła pomocy. Potrafi ła 
wzbudzić zaufanie u mieszkańca, 
żeby np. dał sobie zrobić zastrzyk 
– wspomina pracownik socjalny 
Jadwiga Zakrzewska. 

Jeden z wieloletnich mieszkań-
ców DPS-u, pan Tomasz, zapyta-
ny przez nas o to, jaka była pani 
Maria, powiedział tylko jedno sło-
wo: „dobra”. 

Biorąc pod uwagę charakter 
domu, rola pielęgniarki nie ogra-
nicza się tylko do wykonywania 
czynności medycznych, ale wy-
maga także towarzyszenia w co-
dzienności mieszkańców. Docho-
dzi pomiędzy nimi do konfl iktów 
i rękoczynów. Bywa, że są agre-
sywni i kierują wyzwiska także 
pod adresem personelu. 

Współpracownicy opowiada-
ją, że pani Maria nie traciła głowy 
w sytuacjach kryzysowych. 
– Wnosiła do tej pracy spokój 
i normalność – mówią. 

Zdarzają się przypadki oddale-
nia się mieszkańców z domu, kie-
dy trzeba wszcząć poszukiwania, 
a czasami podjąć decyzję o zasto-
sowaniu środków przymusu bez-
pośredniego, wezwaniu ZRM lub 
patrolu policji. Trzeba być też go-
towym na rozterki mieszkańców. 
W pokoju najczęściej zamieszkuje 
dwóch mieszkańców, kiedy tylko 
jednego z nich odwiedza rodzina, 
wpływa to na gorsze samopoczu-
cie tej drugiej osoby. Wówczas 
trzeba ją wesprzeć i zorganizować 
jej czas, żeby nie czuła się opusz-
czona – to również robiła pani 
Maria. 

Agnieszka Brynkiewicz wie-
le zawdzięcza Marii Czarneckiej, 
gdyż to od niej uczyła się zawodu 
pielęgniarki. Kiedy przyszła do 
pracy w 1994 roku, tak się aku-
rat złożyło, że została przydzie-
lona do pełnienia dyżurów razem 
z panią Marią. Przy jej boku 
uczyła się specyfi ki pracy w pla-
cówce, cierpliwości i indywidual-
nego podejścia do mieszkańców. 
Agnieszka Brynkiewicz wspomi-
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�15 lutego:�
Stanisław�kotlarski,�l.66;�
Stanisław�chlebny,�l.72.

�16 lutego:�
Franciszek�Filipiak,�l.77;�
Wanda�Jandzyńska,�l.96.

�18 lutego:�
Mirosław�orzechowski,�l.64;�
Janusz�krzysztof�gocek,�
l.59.

�19 lutego:�
ryszard�Piorun,�l.66;�
irena�Widera,�l.78.

�20 lutego: 
Julianna�charążka,�l.88;�
leon�kot,�l.81;�Stanisław�
górczyński,�l.55;�elżbieta�
Wanda�Jędrzejczak,�l.67;�
Stanisław�śmiałkowski,�l.90;�
Wanda�Maria�krawczyk,�l.79.

�21 lutego:�
Jan�kordialik,�l.70;�Bogdan�
grzelak,�l.83.

�22 lutego:�
Stanisław�Białas,�l.84;�
kazimierz�Piestrzeniewicz,�l.81.

reklaMa

reklaMa

zaraz�po�ukończeniu�
liceum�Medycznego�
w�Łowiczu,�w�1972�roku,�
podjęła�pracę�jako�
pielęgniarka�w�Domu�
Pomocy�Społecznej�
„Borówek”�im.�krystyny�
Bochenek�w�gminie�
Bielawy,�z�którym�związała�
całe�swoje�zawodowe�życie.�
Przez�lata�pracy�
w�placówce�zaskarbiła�
sobie�sympatię�i�szacunek�
wśród�mieszkańców�
i�personelu.�

   Maria Czarnecka 
(1952–2019)

Łowicz�|�katedra

Msza święta za Niezłomnych 
z apelem poległych

1 marca, w Narodowym Dniu 
Pamięci Żołnierzy Wyklętych, 
o godz. 12 zostanie odprawiona 
w ich intencji msza święta w ba-
zylice katedralnej w Łowiczu. Za-
prasza na nią Klub Gazety Pol-
skiej w Łowiczu i tutejsze koło 
partii „Wolni i Solidarni”.

Będzie to msza koncelebro-
wana. Po jej zakończeniu pla-

nowany jest apel poległych 
pod pomnikiem Synów Ziemi 
Łowickiej. Organizatorzy proszą 
każdego o przyniesienie ze sobą 
znicza. 

Udział w mszy i uroczystości 
potwierdziły już m.in. reprezen-
tacje „Solidarności” Rolników In-
dywidualnych i łowickich szkół 
ponadpodstawowych.  tm
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na, że jako nowa osoba musiała 
zapamiętać nazwiska wszystkich 
mieszkańców, co było koniecz-
ne m.in. przy podawaniu leków. 
Mając na uwadze, że pigułki są 
wydawane osobom przewlekle 
chorym psychicznie, a zdarza-
ją się przypadki, że przedstawia-
ją się one nieprawdziwymi dany-
mi, trzeba być na to szczególnie 
wyczulonym. Wówczas Ma-
ria udzieliła jej dobrej rady, aby 
przepisała zalecenia lekarskie na 
tacy z lekami, na której są imiona  
i nazwiska mieszkańców, dzię-
ki czemu łatwiej ich zapamięta 
– metoda okazała się bardzo sku-
teczna. 

Gdy Agnieszka Brynkiewicz 
awansowała na stanowisko kie-
rownika Działu Terapeutyczno-
-Opiekuńczego, nie miała wątpli-
wości, że to pani Maria powinna 
być osobą zastępującą ją w czasie 
dłuższych nieobecności i urlopów. 
Pamięta, że gdy po raz pierwszy ją 
o to zapytała, usłyszała: „Dziecio-
ku, przecież Ty też musisz odpo-
cząć!”. 

Pani Maria była bardzo lubiana 
przez współpracowników. – Była 
bardzo wesołą i życzliwą osobą. 
Razem opiekowałyśmy się miesz-
kańcami, zawsze można było  
na nią liczyć – wspomina opie-
kunka Agnieszka Boczek. Odzna-
czała się dużą wiedzą medyczną, 
którą chętnie dzieliła się z innymi. 
– Mieszkańcy wiedzieli, że otrzy-
mają od niej fachową pomoc, tym 
zapracowała sobie na ich szacu-
nek – przekonuje pielęgniarka Re-
nata Mardofel, która pracowała  
z Marią przez 33 lata. 

Jej pracę cenili także lekarze, 
np. diabetolog, do którego jeździ-
ła z mieszkańcami na konsultacje, 
bo zawsze miała przygotowaną 
książeczkę z informacjami o wa-
dze mieszkańca i wynikami po-
miarów cukru. Lekarz wtedy mó-
wił: „O, to mi się podoba!”. 

Mieszkańcy DPS-u na swój 
sposób przeżyli odejście pani 
Marii, do której przez te wszyst-
kie lata bardzo się przyzwyczaili.  
O tym, że lubiana przez nich pie-
lęgniarka trafiła do szpitala, wielu 
dowiedziało się na mszy św. w ka-
plicy domu, w czasie której kape-
lan modlił się o powrót do zdrowia 
pani Marii. 

Maria Czarnecka zmarła  
8 maja 2019 roku, przeżywszy 
67 lat. Współpracownicy ciągle 
jeszcze nie potrafią o niej mówić  
w czasie przeszłym.  aa

Religijne�|�Potęga�Biblii�–�część�8

Biblia, czyli Księga Święta 
Do tej pory w cyklu „Potęga Biblii” była mowa o literackiej i historycznej 
stronie Biblii, uwzględniając złożony proces spisywania, bogactwo języków 
oryginalnych czy tradycję przekładów. Należy jednak pamiętać, że jest to 
przede wszystkim księga święta. Za taką jest uznana zarówno w judaizmie 
(Stary Testament), jak i chrześcijaństwie (Stary i Nowy Testament).  
Dlatego równoznacznym określeniem Biblii jest Pismo Święte.

Każda religia ma księgę, która 
staje się podstawą jej wiary i mo-
ralności. Dzięki niej zostają wy-
znaczone i uzasadnione reguły, 
które stanowią o treści danej re-
ligii, oraz podane normy postę-
powania. Świętość takiej księgi 
wskazuje ponadto na jej pocho-
dzenie, ale także na cel, jaki speł-
nia w społeczności, która przyj-
muje ją z wiarą i z szacunkiem 
odczytuje.

Stary Testament jest uznany  
w judaizmie i chrześcijaństwie za 
objawiony przez Boga, napisa-
ny pod Jego natchnieniem i świę-
ty. Dlatego ma on charakter nor-

matywny, a więc to, co jest w nim 
napisane, należy przyjąć z wia-
rą jako pewne zarówno w aspek-
cie nauczania dogmatycznego, jak  
i moralnego. Księgi Starego Testa-
mentu podkreślają przede wszyst-
kim, że jest jeden Bóg. Ta praw-
da wypływa już od pierwszego 
wersetu Biblii: „Na początku Bóg 
stworzył niebo i ziemię” (Rdz 1,1). 
W przeciwieństwie do innych 
eposów kosmogonicznych, w któ-
rych świat wyłania się na skutek 
bardzo brutalnej walki pomiędzy 
bóstwami (np. w mezopotamskim 
eposie Enuma elisz Marduk roz-
cina na pół swą pramatkę Tiamat  

i z jej ciała tworzy niebo i ziemię), 
poemat o stworzeniu świata (Rdz 
1,1–2,4a) jednoznacznie pokazu-
je, że jest on w całości dziełem tyl-
ko Boga. Tę prawdę przypomina-
li przede wszystkim prorocy (np. 
Izajasz). Dlatego podstawowym 
wyznaniem wiary w Starym Te-
stamencie jest słynny tekst Szema 
Israel: „Słuchaj, Izraelu, Pan, Bóg 
nasz, jest Panem jednym” (Pwt 
6,4). Ponadto, Bóg jest ukazany 
jako wybawiciel z niewoli. Nor-
matywność Starego Testamen-
tu w zakresie moralności wyraża 
się przede wszystkim w Dekalogu 
(Wj 20 i Pwt 5).

Dla chrześcijan jeszcze więk-
sze znaczenie ma Nowy Testa-
ment, a to dlatego, że jest w nim 
pełnia objawienia, jakiego Bóg 
udzielił ludziom. Według Apo-
stołów i Ewangelistów nauką 
godną wiary i całkowitego przy-
jęcia jest prawda, że Jezus Chry-
stus jest jedynym Zbawicielem. 
On przyszedł na świat, aby uwol-
nić grzeszników od kary wiecz-
nej (1Tm 1,15). Dokonało się to 
przez Jego śmierć i zmartwych-
wstanie. Tak objawiła się mi-
łość Boga do ludzi (J 3,14). To 
jest główna prawda wiary, jaką 
przekazuje Nowy Testament.  
W aspekcie nauczania moralne-
go podstawą jest przykazanie mi-
łości, obejmującej także nieprzy-
jaciół (Mt 5,44). 

Normą chrześcijańskiego po-
stępowania jest także tzw. złota 
reguła postępowania: „Wszystko 
to, co byście chcieli, aby wam lu-
dzi czynili, i wy im czyńcie” (Mt 
7,12).

Ukazanie prawdy o Bogu  
i człowieku oraz drogi do zbawie-
nia jest celem Biblii.

Ks. Mariusz Szmajdziński

Tradycja�|�Jak�obchodziliśmy�tłusty�czwartek�

O kaloriach nikt nie myślał 
Tłusty Czwartek to  
z całą pewnością jedna  
z najmilszych, a na pewno 
najsłodszych polskich 
tradycji. 20 lutego nie 
obowiązywała nas dieta  
i wszyscy do woli mogliśmy 
zajadać się pączkami.

„Piekarnia u Krusia” przy ul. 
Jana Pawła II w Łowiczu na co-
dzień zajmuje się głównie pro-
dukcją pieczywa, jednak co roku  
z okazji Tłustego Czwartku wy-
pieka także pączki, o czym dosko-
nale wiedzą mieszkańcy. Cieszą 
się one tak dużą popularnością, 
że z przygotowanych 1.600 sztuk 
pączków do godz. 10.00 nie został 
już ani jeden. Co ciekawe, w ich 
pieczenie od 2.00 w nocy zaan-
gażowana była cała rodzina. Naj-
większe jednorazowe zamówienie 
dotyczyło 130 sztuk pączków. 

Piekarnia Oskroba przy ul. 
Zduńskiej tylko do południa wy-
piekła 1.600 sztuk pączków  
– i nie zamierzała na tym poprze-

stać. Przychodząc na 7.00 do pra-
cy ekspedientki zastały przed cu-
kiernią długą kolejkę chętnych po 
te okrągłe słodkości. Stojące za 
ladą Dominika Piorun i Magda 
Drzewiecka miały tego dnia ręce 
pełne roboty, bo, jak przyznały, od 

rana praktycznie nie było chwili, 
by ktoś nie kupował pączków. 

Udało nam się dowiedzieć,  
że wielu klientów cukierni pytało 
o pączki z toffi, jednak były one 
już one niedostępne niemal w ca-
łym mieście.  aa 

Skierniewice�|�Diecezjalny�Dzień�kobiet

Blisko serca! Rzecz o przyjaźni
14 marca w Skierniewicach odbędzie się VII Diecezjalny 
Dzień Kobiet. Do wzięcia udziału w nim zaproszone są 
panie w każdym wieku. W tym roku temat spotkania 
brzmieć będzie „Jestem Kobietą – Lubię to! – Blisko serca”. 
Będzie on dotyczył przyjaźni.

Diecezjalny Dzień Kobiet roz-
pocznie się o godz. 9.30 mszą św. 
pod przewodnictwem bp. Andrze-
ja Dziuby w kościele św. Jakuba. 
Dalszy program realizowany bę-
dzie w hali sportowej OSiR 2 przy 
ul. Pomologicznej 8. Będą w nim 
prelekcje, świadectwa, występy  
i inne niespodzianki. 

W szczegółach wygląda on na-
stępująco: godz. 11.15 – powita-
nie i wprowadzenie oraz życzenia  
od przedstawicieli władz samo-
rządowych, 11.40 – wykład Ire-
ny Neumueler zatytułowany „Od 
opuszczenia do przyjaźni”, po nim 
o godz. 12.30 – wykład s. Anny 
Marii Pudełko pt. „Przy sercu. 
Nie za daleko, nie za blisko”. Po 

przerwie na posiłek, która zapla-
nowana jest w godz. 13.30-14.40, 
świadectwo swojej wieloletniej 
przyjaźni przedstawią Joanna  
i Zofia. O godz. 15.10 rozpocznie 
się blisko godzinne przedstawie-
nie Teatru Truskawkowi Rodzice, 
zatytułowane „Francuskie dyrdy-
mały, czyli sztuka pieczenia chle-
ba”. O godz. 16.15 zaplanowano 
koncert w wykonaniu Magdaleny 
Gorożankin, dziennikarki „Gościa 
Łowickiego”, którego redakcja 
jest jednym z organizatorów Die-
cezjalnego Dnia Kobiet. Od godz. 
16.40 będzie czas na rozmowy, ro-
bienie pamiątkowych zdjęć, wrę-
czenie prezentów i skorzystanie  
z innych atrakcji. 

Jakie to będą atrakcje? Stoiska  
z książkami, biżuterią i innymi ar-
tykułami. Mamy, które na spotka-
nie przybędą z dziećmi, będą mo-
gły liczyć na pomoc animatorów 

i dla maluchów zostanie przygoto-
wana sala zabaw. 

Organizatorzy zachęcają aby 
panie przebrały się w stroje retro. 
Te, które ubiorą się w długie, styli-

zowane suknie z gorsetami i ręka-
wiczkami, mogą liczyć na niespo-
dzianki. Między poszczególnymi 
programami występu przeprowa-
dzone zostaną konkursy o tema-
tyce ekologicznej. Spotkanie bę-
dzie też miało aspekt dobroczynny  
– prowadzona będzie zbiórka  
na leczenie Zuzi Biernat, dziew-
czynki, która urodziła się z wro-
dzoną wadą przewodu pokarmo-
wego. Panie będą mogły się też 
nauczyć (na fantomach) jak badać 
swoje piersi. 

Jak nam powiedziała Agniesz-
ka Napiórkowska, kierownik Go-
ścia Łowickiego, przedsięwzię-
cie cieszy się coraz większym 
zainteresowaniem. Bierze w nim 
udział około 500 pań. Głównymi 
organizatorami jest wspomnia-
na redakcja, siostry apostolinki  
i miasto Skierniewice, wspierają 
ich sponsorzy. Ponieważ w Die-
cezjalnym Dniu Kobiet corocz-
nie bierze udział duża grupa pań 
z Łowicza i okolic, biuro podró-
ży Arka zapewni bezpłatny dojazd 
z Łowicza autokarem. Wyjazd 
o godz. 8.30 ze Starego Rynku. 
 mwk 
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Powiat |�iV�Mistrzostwa�na�ergometrze

Sprawdzili swą siłę 
i wytrzymałość
Uczniowie łowickich szkół 
ponadpodstawowych 
już po raz 4. rywalizowali  
w mistrzostwach powiatu 
na ergometrze wioślarskim. 
Zawody zostały 
zorganizowane  
przez Łowicką Akademię 
Sportu we współpracy  
ze szkołami z ul. Ułańskiej. 
Oprócz gospodarzy,  
czyli II LO, reprezentacje 
wystawiły także I LO,  
oraz ZSP 1, 2 i 3. Łącznie 
było to 51 zawodniczek  
i zawodników.

W rywalizacji męskiej zwy-
cięzcą był Eryk Woliński z ZSP 
nr 2 z wynikiem 1.29,1 min. Drugi 
był reprezentant tej samej szkoły, 
Mateusz Kamiński – 1.32,2. Trze-
cie miejsce zajął Mateusz Blus  
z ZSP nr 1 – 1.32,8. W klasyfika-
cji drużynowej pierwsze miejsce 
zajęli uczniowie ZSP nr 2, drugie 
miejsce ZSP nr 1, a trzecie II LO.

Wśród dziewcząt najlepszą 
okazała się Aleksandra Kędzio-
ra z II LO, a drugie miejsce zaję-
ła jej szkolna koleżanka Zuzanna 
Kucińska. Trzecie miejsce wywal-
czyła Magdalena Fortuna z I LO. 
Drużynowo zwyciężyły reprezen-

tantki II LO, wyprzedzając na po-
dium I LO oraz ZSP nr 2.

Aleksandra Kędziora z II LO 
bardzo cieszyła się ze zwycięstwa, 
które wymagało od niej wielu go-
dzin przygotowań, także na ergo-
metrze, na którym ma możliwość 
trenować. Jak nam mówiła – li-
czy się siła, wytrzymałość, ale też 
technika, wymagająca znajomo-
ści urządzenia. – Przede wszyst-
kim jednak liczy się wiara w suk-
ces, ja wierzyłam w niego mocno 
– podsumowuje.

Jej szkolni koledzy, z którymi 
rozmawialiśmy – Miłosz Wróbel, 
Szymon Mróz i Daniel Śnieguła, 
także byli zadowoleni z występu, 
choć czuli też niedosyt.  – Znowu 
było blisko, jak w tamtym roku, 
do I miejsca zabrakło mi zaledwie 
kilku sekund – mówił najlepszy  
z nich, Daniel Śnieguła. 

– Na treningach osiągałem 
znacznie lepsze czasy, w zawo-
dach miałem chyba jakiś gorszy 
dzień – powiedział Miłosz Wró-
bel. Wszyscy trzej z naszych roz-
mówców zgodnie stwierdzili,  
że ergometr to świetne narzędzie 
do sprawdzenia siebie, swojej kon-
dycji i siły. 

ŁAS myśli już o zorganizowa-
niu zawodów w ergometrze wio-
ślarskim w randze Pucharu Polski 
na 200 uczestników. Mają się one 
odbyć jesienią tego roku.   tm

ergometry stoją oczywiście w miejscu,�natomiast�ich�wyścig��
można�obserwować�na�monitorze.�
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Popów�|�Szkoła�stanęła�do�hymnu!�

Ponad 100 uczniów śpiewało
„Mazurka Dąbrowskiego” 

W poniedziałek, 17 lutego, 
rozpoczęły się przesłuchania  
w ramach III edycji Ogólno-
polskiego Konkursu dla Szkół 
Podstawowych „Do Hymnu”,  
którego organizatorem jest Na-
rodowe Centrum Kultury. Jed-
ną z 300 biorących w niej udział 
placówek jest Szkoła Podstawo-
wa im. Janusza Korczaka w Po-
powie.

Około 110 dzieci z klas od II 
do VIII zaśpiewało w sali gim-
nastycznej hymn Polski „Mazur-
ka Dąbrowskiego”, „Rotę” i pieśń 
„Boże, coś Polskę” pod dyrygen-
turą nauczycielki Anny Niekraś. 
Występu wysłuchało jury wraz  
z ogólnopolskim koordynatorem  
i pomysłodawcą konkursu Krzysz-
tofem Kozłowskim z Narodowego 
Centrum Kultury, zaś cały występ 

został nagrany. – Niech się kryją 
wszystkie stadiony, niech się kry-
ją politycy. Mistrzostwo świata! 
– powiedział o występie uczniów 
wójt Andrzej Barylski. 

Po występie uczniowie: Oli-
wia Kosiorek, Mateusz Kotlar-
ski i Łukasz Sałuda z klasy VIII 
mówili, że każdy Polak powi-
nien znać treść hymnu, gdyż 
jest to symbol naszej tożsamo-
ści narodowej. – Bez hymnu 
nie byłoby Polski, zatraciliby-
śmy się w tym dużym świecie 
– stwierdził nawet jeden z nich. 

Ich zdaniem w dzisiejszych 
czasach, gdy nie ma wojny, może-

my walczyć o „polskość” pamię-
tając o historii, dbając o nasz język 
ojczysty – poprawne wypowiada-
nie się i bogactwo słownictwa, jak 
też podkreślając, że jesteśmy Pola-
kami. – Być dobrym Polakiem, to 
przede wszystkim szanować tra-
dycję i pamiętać o Polakach, któ-
rzy zginęli za nas – uważają. 

W konkursie bierze udział 300 
szkół, co oznacza, że hymn Polski 
i inne pieśni patriotyczne zaśpiewa 
kilkadziesiąt tysięcy dzieci. Prze-
słuchania konkursowe rozpoczę-
ły się 17 lutego i potrwają do koń-
ca marca. Zwycięzców poznamy  
w drugiej połowie kwietnia.  aa 

około 110 uczniów zaśpiewało�hymn�Polski�„Mazurka�Dąbrowskiego”,�
„rotę”�i�pieśń�„Boże,�coś�Polskę”.�
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Łowicz�|�och!�Film�Festival

Przylecieli z Londynu, 
by dać czadu w Łowiczu
Ostatnim z czterech 
koncertów zakończonego  
w miniony weekend  
21. Och! Film Festiwalu 
był występ londyńskiego 
zespołu Cykada, 
prezentującego fuzję 
jazzu z innymi gatunkami 
muzycznymi.

– Zaproszenie było możliwe 
dzięki przyjacielskim kontaktom  
z wrocławskim zespołem jazzo-
wym EABS (byli u nas w paź-
dzierniku), którzy razem z Cykadą 
wydają w londyńskim labelu płyto-
wym Astigmatic Records – mówił 
nam dyrektor Łowickiego Ośrod-
ka Kultury Maciej Malangiewicz.

W Polsce głównym popula-
ryzatorem muzyki Cykady jest 
Wojciech Mazolewski (często 
prezentuje ich muzykę w audycji 
radiowej Trójki „Jazz fajny jest”), 
który też już – i to nie raz – gościł 
na scenie ŁOK.

W piątkowy wieczór 21 lute-
go Cykada zagrała w kinie Fenix  
w siedmioosobowym składzie. 

Bogate instrumentarium odpo-
wiadało bogactwu stylów, z ja-
kich czerpie inspiracje ten zespół, 
bo słychać było elementy muzyki 
etno z różnych regionów świata, 
brzmienie muzyki klubowej, zaś 
mocne i szybkie uderzenie mo-
mentami wywoływało skojarzenia 
z hard rockiem.

Szczególną owację od łowic-
kiej publiczności zdobyły długie 
solówki na perkusji czy na sakso-
fonie, a cały występ został zresz-

tą nagrodzono gromkimi brawami  
i dopominaniem się bisu, którego 
nie mogli odmówić.

Po koncercie muzycy rozdawa-
li autografy i sprzedawali swój al-
bum, noszący taki sam tytuł jak 
nazwa zespołu. Mimo zmęczenia 
– grali prawie dwie godziny z sza-
loną energią – chętnie rozmawiali 
i fotografowali się z fanami.

Już następnego dnia grali kon-
cert w Holandii, a potem wracali 
do Londynu.  tm

Łowicz�|�rok�romualda�oczykowskiego

Przechadzka po Łowiczu z przewodnikami
Zdzisław Kryściak  
i Agnieszka Walczak, 
przewodnicy PTTK, którzy 
poprowadzili 22 lutego 
spacer po Łowiczu śladami 
Romualda Oczykowskiego 
nie mieli powodów do 
narzekania na frekwencję. 

Pomimo wietrznej pogody  
na spacer przyszło blisko 50 osób. 
Zabrakło nawet okolicznościo-
wych znaczków, których przy-
gotowano 40. Widnieje na nich 
napis: Rok Romualda Oczykow-
skiego 2020. Spacer to pierwsze 
przedsięwzięcie w ramach Roku 
Romualda Oczkowskiego, ogło-
szonego przez łowicki PTTK po 
to, aby przypomnieć wybitną po-
stać działacza społecznego z prze-
łomu XIX i XX wieku, nazywa-
nego nawet „Ojcem miasta”. 

W tym roku przypada 175. 
rocznica urodzin (26 sierpnia) 
oraz 100. rocznica śmierci (20 li-
stopada) tego literata i kolekcjo-
nera. Był on również współzało-
życielem Polskiego Towarzystwa 
Krajoznawczego, autorem pierw-
szego przewodnika zatytułowa-
nego „Przechadzka po Łowiczu”, 
datowanego na 1883 rok, społecz-
nikiem wspierającym ruch teatral-
ny, szpital czy Ochotniczą Straż 

Ogniową. Prowadzący spacer mó-
wili o tym, skąd Oczkowski po-
chodził, kiedy trafił do Łowicza 
i jak liczne miał zasługi dla na-
szego miasta. Oprowadzili grupę 
po miejscach, gdzie na przełomie 
XIX i XX prowadzi on swoją bo-
gatą działalność społeczną. 

W ramach Roku Oczykowskie-
go planowane jest zorganizowa-
nie m.in. konkursów: fotograficz-
nego, literackiego i plastycznego, 
wznowienie „Przechadzki po Ło-
wiczu” również w wersji e-booka, 
organizacja gry miejskiej, koncer-
tu i rajdu.

Sobotni spacer nie był długi. 
Przewodnicy oprowadzili grupę 
wokół Starego Rynku, zatrzymu-

jąc się w miejscach związanych  
z Oczykowskim (muzeum, ka-
mienica pod nr 12, gdzie przed 
ponad 100 laty mieściła się dru-
karnia, kościół pijarów, katedra  
i kościół sióstr bernardynek).  mwk

Siedmioosobowy skład Cykady�po�koncercie�wyszedł�ukłonić�się�
oklaskującej�go�publiczności.�
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Spacer śladami Romualda oczykowskiego rozpoczął się  
na Starym Rynku,�przy�kamienicy�tzw.�napoleońskiej,�w�której�mieści�się�
siedziba�łowickiego�oddziału�Pttk.�Na�pierwszym�planie�spacerowiczów�
wita�zdzisław�kryściak.�
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Sanniki�|�Pierwszy�w�tym�roku�koncert�chopinowski�od�razu�zachwycił

Ona go naprawdę kochała
Tym razem słowo zdecydowanie, bez żadnych 
wątpliwości, korelowało z muzyką, uzupełniało ją, 
opisywało i tłumaczyło. Albo odwrotnie:  
muzyka ilustrowała uczucia tej, która pisała  
– George Sand, francuskiej pisarki, i tego, do kogo  
lub o kim pisała – Fryderyka Chopina, jej kochanka,  
w późniejszych latach niemal podopiecznego. 

Słowo, które wybrzmiało na 
małej scenie sali koncertowej pa-
łacu w Sannikach w minioną nie-
dzielę, pochodziło z listów Geo-
rge Sand do Chopina lub do 
jej przyjaciół, ale traktujących  
o nim. Zagłębiła się w nie Bo-
żena Stachura, aktorka teatral-
na i filmowa, zafascynowana 
od dzieciństwa postacią Chopi-
na (patrz wywiad obok). Sama 
teksty wybrała i zestawiła, od-
krywając przed słuchaczami hi-
storię miłości niezwykłej, ewolu-
jącej od fascynacji, zauroczenia, 
przez podjęcie odpowiedzialnej 
roli opiekunki, zatroskanej o cią-
gle szwankujące zdrowie geniu-
sza, po postawę niemal służącej. 

Kres tej miłości położyła jego 
decyzja, dla niej niezrozumia-
ła, ale którą była w stanie przyjąć  
z godnością. Dziś takich listów 
się już nie pisze, tak pięknego ję-
zyka nie stosuje – niemniej słowo 
to odkrywało przed publiczno-
ścią emocje jak najbardziej żywe, 
współczesne.

Słowo to ilustrował muzyką Ta-
kashi Yamamoto, niski, uprzej-
my Japończyk, laureat IV nagro-
dy na Konkursie Chopinowskim 
w Warszawie w roku 2005. Za-
chwycił zebranych swą ekspre-
syjną grą, brawa rozbrzmiewa-
ły szczególnie długo po wielkim 
Polonezie As-Dur op. 53. Tych, 
którzy po koncercie mieli okazję 
go usłyszeć mówiącego, zdumiał 
swą znajomością języka polskie-
go, wyniesioną z czasów studiów 
na Uniwersytecie Muzycznym  
w Warszawie. 

Yamamoto dzieli obecnie 
swój czas między dwa nasze kra-
je, bardzo dużo podróżuje mię-
dzy Japonią a Polską. Na koncert  
w Sannikach przyjechał spe-
cjalnie, był to jego drugi występ  
w tym pałacu. Jak powiedział 
Nowemu Łowiczaninowi po 
koncercie, już za pierwszej byt-
ności odczuł specjalny nastrój 
tego miejsca, w którym Chopin 
bywał, a dziś spogląda na niego  
z licznych zgromadzonych tu ob-
razów – i dlatego jest wdzięczny 

za to, że w takim miejscu, niejako 
pod opieką Chopina, może grać 
jego muzykę, piękną, delikatną, 
bliską wrażliwości Japończyków. 
Podkreślił, że w jego kraju jest 
organizowanych wiele festiwali  
i konkursów chopinowskich – i to 
lokalnych, nie tylko w Tokio. Jest 
skłonny przyznać rację komuś, 
kto mu kiedyś powiedział, że po 
Polakach to właśnie Japończycy 
są drugim narodem tak rozkocha-
nym w Chopinie.

Niedzielny koncert był bez wąt-
pienia znakomitym początkiem 
kolejnego sezonu chopinowskich 
koncertów w Sannikach. Następ-

ny już w najbliższą niedzielę,  
1 marca, o godzinie 14.00. Szcze-
góły w informatorze na stronie 23. 
 wal

ta Sama FaScyNacJa, teN Sam ból
Po spektaklu  
– bo przecież nie był to 
tylko koncert  
– rozmawialiśmy chwilę  
z Bożeną Stachurą.  
oto zapis tej rozmowy.

 Skąd u Pani osobiste 
zainteresowanie Chopinem?  
Bo to, co Pani nam 
zaprezentowała,  
było bardzo osobiste, 
brzmiało tak, jakby Pani 
opowiadała nam o miłości, 
którą sama przeżyła.
–�chopin�istnieje�w�moim�
życiu�od�najmłodszych�lat.�
Wychowywałam�się�
w�Dusznikach�zdroju,��
gdzie�młodziutki�Fryderyk�
leczył�chorobę�płucną.�
Duszniki�słyną�dziś��
z�Międzynarodowego�Festiwalu�
chopinowskiego,�który�odbywa�
się�w�teatrze�zdrojowym,�
zwanym�dworkiem�chopina.��
Jako�małe�dziecko�byłam�
prowadzona�przez�mamę��
do�parku�zdrojowego,�gdzie�
stoi�przepiękny�pomnik�
chopina,�autorstwa�Jana�
kucza.�Pomnik�przedstawia�
mężczyznę�zamyślonego,�
bardzo�smukłego...

 Schorowanego…
–�tak.�Moja�mama,�lekarz�
laryngolog,�opowiadała�mi�
o�jego�chorobie,�a�ja�bardzo�

to�przeżywałam.�Stałam�pod�
tym�pomnikiem,�pod�wielkim�
jego�wrażeniem�i�nie�miałam�
pojęcia,�że�po�latach,�w�życiu�
zawodowym,�zadebiutuję�na�
dużym�ekranie�rolą�dziewczyny,�
która�wpatrzona�w�chorego�
chopina,�będzie�kochać�go�
bezwarunkowo,�pomimo,��
że�był�on�partnerem�jej�matki�
–�george�Sand.�zagrałam�
Solange�w�filmie�Jerzego�
antczaka�„chopin.�Pragnienie�
miłości”.

 Jak reżyser Panią znalazł?
–�W�teatrze.�Przyszedł�z�żoną,�
Jadwigą�Barańską,�do�teatru�
Narodowego�na�„Wesele”�
Wyspiańskiego,�w�reżyserii�
Jerzego�grzegorzewskiego,�
gdzie�debiutowałam�na�
zawodowej�scenie�rolą�druhny�
kasi.�Miałam�więc�dwa�debiuty�
–�teatralny�i�filmowy�–�jeden�
po�drugim.�ale�mój�pierwszy�
występ�publiczny�miał�miejsce�
właśnie�w�dworku�chopina�
w�Dusznikach�zdroju.�Będąc�
sześcioletnią�dziewczynką,�
wystapiłam�tam�z�okazji��
Dnia�Matki.�zaśpiewałam�pieśń�
nocy,�o�tym,�że�„gdy�dzień�idzie�
spać,�bierze�z�sobą�kolor�traw”,�
nastaje�mrok,�który�zabiera�
kolory�dnia.�„Pieśń�nocy”��
to�po�włosku�„nokturn”.��
i�niech�sobie�Pan�wyobrazi,�
że�po�29�latach,�ponownie�
stanęłam�na�tej�scenie��

i�poprowadziłam�słynny�
koncert�Nokturn�na�64.�
Międzynarodowym�Festiwalu�
chopinowskim�w�Dusznikach�
zdroju.�Wtedy�po�raz�pierwszy�
zagłębiłam�się�w�listy��
i�pamiętniki�george�Sand��
–�to�była�moja�nocna�rozmowa�
z�widzami.�z�czasem�
dołożyłam�jeszcze�kilka�
tekstów�i�powstał�projekt�
„on�vous�adore.�chopin�
oczami�george�Sand”.�kiedy�
zadzwoniono�do�mnie��
w�sprawie�występu�tu,��
w�Sannikach,�miałam�gotowy�
materiał.�

 Teksty wybrane przez 
Panią pokazują ewolucję 
miłości George Sand do 
Chopina od zafascynowania 
aż do bardzo dojrzałego 
żegnania się z kimś, kim 
właściwie się opiekowała.
–�Przerodziła�się�z�kochanki�
w�matkę,�w�oddaną�służącą.�
kiedy�chopin�chorował,�nie�
było�dla�niej�nic�ważniejszego�
od�troski�o�niego.�zapominała�
o�swoim�wielkim�pisarstwie,��
o�swojej�ekscentryczności.�
te�9�lat�miłości�to�dla�mnie�
bardzo�wzruszająca�opowieść.�
Bardzo�współczesna,�mówiąca�
o�tym,�co�doskonale�znamy,�
co�przeżywamy�tu�i�teraz.�
odczuwamy�ten�sam�ból,�te�
same�rozczarowania,�tę�samą�
fascynację�i�uniesienia.

Bożena Stachura czytała,�a�pomiędzy�kolejnymi�fragmentami�tekstów�
muzykę�chopina�grał�takashi�yamamoto.
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Łowicz�|�210.�rocznica�urodzin�chopina

Uczniowie z Warszawy 
zagrają i odegrają

1 marca o godz. 16 w muzeum 
w Łowiczu zaprezentowane zosta-
nie widowisko słowno-muzycz-
ne o Fryderyku Chopinie z oka-
zji 210. rocznicy jego urodzin. 
Zaprezentują się w nim ucznio-
wie Państwowej Szkoły Muzycz-
nej I stopnia im. Oskara Kolberga  
w Warszawie. 

Przedstawią oni sceny z ży-
cia Fryderyka Chopina, oprawą 
muzyczną przedstawienia będą 
najbardziej znane jego dzieła.  

W przedstawieniu pojawi się Fry-
deryk Chopin (zagra go Amelia 
Zawadzka), jego matka (Agniesz-
ka Wilczyńska), ojciec (Daniel 
Kamiński), siostry (Zofia Dwor-
czyk i Maria Barzon) i inne posta-
cie. Muzykę grać będzie 10 osób. 

Wstęp na koncert jest bezpłat-
ny, ale warto zabrać ze sobą port-
fel, ponieważ prowadzona bę-
dzie zbiórka pieniędzy na remont 
skansenu w Maurzycach po ubie-
głorocznej nawałnicy.  mwk

Domaniewice�|�oscarowy�seans�filmowy

„Parasite” zobaczymy w GOK
Nagrodzony czterema Osca-

rami film „Parasite” w reżyserii 
południowokoreańskiego twórcy 
Bonga Joon-ho, będą mieli szan-
sę zobaczyć niebawem mieszkań-
cy gminy Domaniewice.

Seans odbędzie się w środę,  
4 marca, w domaniewickim 

GOK-u. Przewidziano go w ra-
mach wieczorów filmowych, 
jakie regularnie mają miejsce  
w placówce. Dzięki takiej opcji 
widzowie mogą bezpłatnie obej-
rzeć najważniejsze produkcje 
ostatnich miesięcy. Start o godzi-
nie 18.00. Wstęp wolny.  aw
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Popów�|�Szkoła�stanęła�do�hymnu!�

Ponad 100 uczniów śpiewało
„Mazurka Dąbrowskiego” 

W poniedziałek, 17 lutego, 
rozpoczęły się przesłuchania  
w ramach III edycji Ogólno-
polskiego Konkursu dla Szkół 
Podstawowych „Do Hymnu”,  
którego organizatorem jest Na-
rodowe Centrum Kultury. Jed-
ną z 300 biorących w niej udział 
placówek jest Szkoła Podstawo-
wa im. Janusza Korczaka w Po-
powie.

Około 110 dzieci z klas od II 
do VIII zaśpiewało w sali gim-
nastycznej hymn Polski „Mazur-
ka Dąbrowskiego”, „Rotę” i pieśń 
„Boże, coś Polskę” pod dyrygen-
turą nauczycielki Anny Niekraś. 
Występu wysłuchało jury wraz  
z ogólnopolskim koordynatorem  
i pomysłodawcą konkursu Krzysz-
tofem Kozłowskim z Narodowego 
Centrum Kultury, zaś cały występ 

został nagrany. – Niech się kryją 
wszystkie stadiony, niech się kry-
ją politycy. Mistrzostwo świata! 
– powiedział o występie uczniów 
wójt Andrzej Barylski. 

Po występie uczniowie: Oli-
wia Kosiorek, Mateusz Kotlar-
ski i Łukasz Sałuda z klasy VIII 
mówili, że każdy Polak powi-
nien znać treść hymnu, gdyż 
jest to symbol naszej tożsamo-
ści narodowej. – Bez hymnu 
nie byłoby Polski, zatraciliby-
śmy się w tym dużym świecie 
– stwierdził nawet jeden z nich. 

Ich zdaniem w dzisiejszych 
czasach, gdy nie ma wojny, może-

my walczyć o „polskość” pamię-
tając o historii, dbając o nasz język 
ojczysty – poprawne wypowiada-
nie się i bogactwo słownictwa, jak 
też podkreślając, że jesteśmy Pola-
kami. – Być dobrym Polakiem, to 
przede wszystkim szanować tra-
dycję i pamiętać o Polakach, któ-
rzy zginęli za nas – uważają. 

W konkursie bierze udział 300 
szkół, co oznacza, że hymn Polski 
i inne pieśni patriotyczne zaśpiewa 
kilkadziesiąt tysięcy dzieci. Prze-
słuchania konkursowe rozpoczę-
ły się 17 lutego i potrwają do koń-
ca marca. Zwycięzców poznamy  
w drugiej połowie kwietnia.  aa 

około 110 uczniów zaśpiewało�hymn�Polski�„Mazurka�Dąbrowskiego”,�
„rotę”�i�pieśń�„Boże,�coś�Polskę”.�
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Łowicz�|�och!�Film�Festival

Przylecieli z Londynu, 
by dać czadu w Łowiczu
Ostatnim z czterech 
koncertów zakończonego  
w miniony weekend  
21. Och! Film Festiwalu 
był występ londyńskiego 
zespołu Cykada, 
prezentującego fuzję 
jazzu z innymi gatunkami 
muzycznymi.

– Zaproszenie było możliwe 
dzięki przyjacielskim kontaktom  
z wrocławskim zespołem jazzo-
wym EABS (byli u nas w paź-
dzierniku), którzy razem z Cykadą 
wydają w londyńskim labelu płyto-
wym Astigmatic Records – mówił 
nam dyrektor Łowickiego Ośrod-
ka Kultury Maciej Malangiewicz.

W Polsce głównym popula-
ryzatorem muzyki Cykady jest 
Wojciech Mazolewski (często 
prezentuje ich muzykę w audycji 
radiowej Trójki „Jazz fajny jest”), 
który też już – i to nie raz – gościł 
na scenie ŁOK.

W piątkowy wieczór 21 lute-
go Cykada zagrała w kinie Fenix  
w siedmioosobowym składzie. 

Bogate instrumentarium odpo-
wiadało bogactwu stylów, z ja-
kich czerpie inspiracje ten zespół, 
bo słychać było elementy muzyki 
etno z różnych regionów świata, 
brzmienie muzyki klubowej, zaś 
mocne i szybkie uderzenie mo-
mentami wywoływało skojarzenia 
z hard rockiem.

Szczególną owację od łowic-
kiej publiczności zdobyły długie 
solówki na perkusji czy na sakso-
fonie, a cały występ został zresz-

tą nagrodzono gromkimi brawami  
i dopominaniem się bisu, którego 
nie mogli odmówić.

Po koncercie muzycy rozdawa-
li autografy i sprzedawali swój al-
bum, noszący taki sam tytuł jak 
nazwa zespołu. Mimo zmęczenia 
– grali prawie dwie godziny z sza-
loną energią – chętnie rozmawiali 
i fotografowali się z fanami.

Już następnego dnia grali kon-
cert w Holandii, a potem wracali 
do Londynu.  tm

Łowicz�|�rok�romualda�oczykowskiego

Przechadzka po Łowiczu z przewodnikami
Zdzisław Kryściak  
i Agnieszka Walczak, 
przewodnicy PTTK, którzy 
poprowadzili 22 lutego 
spacer po Łowiczu śladami 
Romualda Oczykowskiego 
nie mieli powodów do 
narzekania na frekwencję. 

Pomimo wietrznej pogody  
na spacer przyszło blisko 50 osób. 
Zabrakło nawet okolicznościo-
wych znaczków, których przy-
gotowano 40. Widnieje na nich 
napis: Rok Romualda Oczykow-
skiego 2020. Spacer to pierwsze 
przedsięwzięcie w ramach Roku 
Romualda Oczkowskiego, ogło-
szonego przez łowicki PTTK po 
to, aby przypomnieć wybitną po-
stać działacza społecznego z prze-
łomu XIX i XX wieku, nazywa-
nego nawet „Ojcem miasta”. 

W tym roku przypada 175. 
rocznica urodzin (26 sierpnia) 
oraz 100. rocznica śmierci (20 li-
stopada) tego literata i kolekcjo-
nera. Był on również współzało-
życielem Polskiego Towarzystwa 
Krajoznawczego, autorem pierw-
szego przewodnika zatytułowa-
nego „Przechadzka po Łowiczu”, 
datowanego na 1883 rok, społecz-
nikiem wspierającym ruch teatral-
ny, szpital czy Ochotniczą Straż 

Ogniową. Prowadzący spacer mó-
wili o tym, skąd Oczkowski po-
chodził, kiedy trafił do Łowicza 
i jak liczne miał zasługi dla na-
szego miasta. Oprowadzili grupę 
po miejscach, gdzie na przełomie 
XIX i XX prowadzi on swoją bo-
gatą działalność społeczną. 

W ramach Roku Oczykowskie-
go planowane jest zorganizowa-
nie m.in. konkursów: fotograficz-
nego, literackiego i plastycznego, 
wznowienie „Przechadzki po Ło-
wiczu” również w wersji e-booka, 
organizacja gry miejskiej, koncer-
tu i rajdu.

Sobotni spacer nie był długi. 
Przewodnicy oprowadzili grupę 
wokół Starego Rynku, zatrzymu-

jąc się w miejscach związanych  
z Oczykowskim (muzeum, ka-
mienica pod nr 12, gdzie przed 
ponad 100 laty mieściła się dru-
karnia, kościół pijarów, katedra  
i kościół sióstr bernardynek).  mwk

Siedmioosobowy skład Cykady�po�koncercie�wyszedł�ukłonić�się�
oklaskującej�go�publiczności.�
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Spacer śladami Romualda oczykowskiego rozpoczął się  
na Starym Rynku,�przy�kamienicy�tzw.�napoleońskiej,�w�której�mieści�się�
siedziba�łowickiego�oddziału�Pttk.�Na�pierwszym�planie�spacerowiczów�
wita�zdzisław�kryściak.�
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ważne telefony
� �infolinia PKP:�intercity�703�200�200,��

koleje�Mazowieckie�22�364�44�44,��
Łódzka�kolej�aglomeracyjna�(42)�205�55�15

� informacja PKS 609-846-204
�Pogotowie ratunkowe 999�alarmowy
�Straż pożarna 998�alarmowy
�Policja 997�alarmowy
�Policyjny telefon zaufania�837-80-00
�Pogotowie energetyki cieplnej �

46-837-59-16
�Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
�Pog. energetyczne�991,�46-830-15-00
�Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
�Warsztat konserwatorski ŁSM: 

46-837-42-33�(całodobowo);��
609-135-423�(po�godz.�15.00)

�Taxi osobowe:�46-837-34-01;�46-191-91;�
46-830-05-00;�606-486-555;�600-508-308;��
Dworcowa:�602-774-552

�Taxi bagażowe:�46-837-35-28�
�Punkt bezpłatnej pomocy psycho-

logicznej –�budynek�muszli�koncertowej,�
park�Błonie�w�Łowiczu,�ul.�św.�Floriana�7

dot. uzależnień (alkohol, narkotyki):�
pon.�w�godz.�15-19,�tel.�691-730-115.�
dot. przemocy w rodzinie:�soboty��
w�godz.�16-19,�zapisy�osobiście.�
mityngi grup wsparcia:�grupa�anoni-
mowych�alkoholików�–�czwartki�19.00,�
grupa�anonimowych�Narkomanów�–�
piątki�godz.�18.00.

dyżury przychodni
�Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�Ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).

apteki
�Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,�tel.�46-830-22-02

msze święte  
w niedziele i święta

�Kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

�Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.,�10.,�11.15,�12.30,�17.�

�Katedra:�7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.
�Kościół o.o. Pijarów:  8.00,�9.30,�11.00,�

12.30,�16.00.�
�Kościół Sióstr Bernardynek:��8.00,�10.

�Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00,�10:00,�12.30,�18.00.

�Kaplica seminaryjna:�10.00.

basen w Łowiczu 
ul.�kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

�Pływalnia kryta:�czynna:�
pon.-pt.�8.00-22.00;�sob.-niedz.�8.00-20.00.��
Wejścia�dla�posiadających�karnety�i�kupują-
cych�bilety�wg�harmonogramu:

poniedziałki�–�12.10-14.45�i�19.50-22.00
wtorki�–�11.35-13.45�i�19.15-22.00
środy�–�10.30-11.30�i�19.50-22.00
czwartki�–�13-16.30�i�19.15-22.00
piątki�–�16.50-18.05�i�19.15�-22.00
soboty�–�11.00-20,�niedziele�10.00-20

boiska i hale 
sportowe

�Boiska orlik, ul. Grunwaldzka 9 
tel.�735-048-9514,5

�Boiska orlik ul. Bolimowska 15/19  
tel.�516-031-268

�Stadion piłkarski ul.�Starzyńskiego�6/8,�
tel.�46-837-62-08

�Stadion wielofunkcyjny �
ul.�Jana�Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06

�Hala oSiR nr 1 ul. Jana Pawła ii nr 3,�
tel.�46-837-51-06,�czynna�7.00-15.00��
(we�wtorki�7.00-20.00(

�Hala oSiR nr 2 ul. Topolowa 2,��
tel.�46-837-09-04;�czynna:�8.00-16.00��
(czw.�8.00-20.00)�

�Boiska orlik przy SP nr 1, tel.�519-130-
551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-20.00,�sob.-ndz.�
12.00-20.00;

�Boisko przy SP nr 4�–�tel.�46�837-36-94
�Boisko przy Lo im. Chełmońskiego  

46�837-42-00

lodowisko
�Łowicz, Nowy Rynek; czynne:
od�poniedziałku�do�piątku:�14.00-20.00;
soboty�i�niedziele:�12.00-20.00�

muzea i wystawy
�Arkadia: ogrody:�czynne�codziennie�

�do�zmierzchu;�bilety:�12�zł�i�8�zł,�1�zł�dzieci�
i�młodzież�ucząca�się;�8�zł�za�psa.�

�Bolimów: izba Pamięci o i wojnie 
światowej�–�czynna:�pon.-wt.�w�godz.��
12–20,�śr.-czw.�10–18,�pt.�12–20;��
gminny�ośrodek�kultury;

�Łowicz: Muzeum, ul.�Stary�rynek�5/7,�
czynne:�od�wt.�do�niedz.�w�godz.�10–16�
(ostatnie�wejście�15.30);�bilety:�normalny��

12�zł,�ulgowy�7�zł,�wystawy�czasowe�3�zł;�
wstęp�bezpłatny�na�wystawy�stałe�–�wtorek;
Wystawy stałe: „Sztuka�Baroku”,��

„historia�miasta�i�regionu”,��
„etnografia�księstwa�Łowickiego”,��
izba�Pamięci�Łowickich�żydów

Wystawy czasowe:
•�i Triennale Wycinanki Ludowej 
Województwa Łódzkiego –�wystawa�
prac�wszystkich�43�twórców,��
którzy�wzięli�udział�w�konkursie,��
czynna�do�29�lutego;
•�Malarstwo Zbigniewa Matyska  
–�wystawa�podsumowująca�15�lat�działal-
ności�wystawienniczej�artysty;�nastrojowe�
pejzaże,�architektura,�martwa�natura,�
kwiaty,�człowiek�w�ruchu�i�portrety;�
czynna�do�8�marca;
•�115 rocznica Strajku Szkolnego  
w Łowiczu�–�ekspozycja�poświęcona�
uczestnikom�protestów,�prezentuje�
pamiątkowe�zdjęcia,�dokumenty�oraz�
eksponaty�z�czasów�walki�o�polską�szko-
łę�w�Łowiczu;�czynna�do�31�marca;
•�Spojrzenia w świat –�wystawa�ma-
larstwa�elżbiety�kwapińskiej�–�wernisaż:�
niedziela,�1�marca,�godz.�15.�Wystawa�
będzie�czynna�do�26�kwietnia.
�Łowicz: Skansen przy Muzeum��

–�do�końca�marca�czynny�tylko�z�zewnątrz,�
wt.–pt.�w�godz.�10.00–16.00,�obowiązuje�
bilet�spacerowy.

� �Łowicki Park etnograficzny  
– Skansen w Maurzycach�–�nieczynny�
do�końca�marca.

�Łowicz: Muzeum Diecezjalne,��
Stary�rynek�20;�czynne�od�pon.�do�czw.��
w�godz.�10-16,�pt.�i�sob.�w�godz.�10-14.�

�  Łowicz: Galeria Browarna,��
ul.�Podrzeczna�17.�informacje�i�kontakt��
ws.�zwiedzania:�tel.�46/838�56�53��
lub�tel.�kom.�691�979�262

�Łowicz: Muzeum Guzików –�ekspozy-
cja�ozdobnych�i�zwyczajnych�guzików��
z�całego�świata;�czynna�od�pon.�do�pt.��
w�godz.�10-19,�sob.�9-15;�galeria�Łowicka,�
ul.�Stanisławskiego�10,�wstęp�wolny.

�Łowicz: izba Pamięci Stanisława Klic-
kiego –�i�piętro�Baszty�im.�gen.�klickiego,�
czynna�w�niedz.�16-18;�wstęp�wolny.

�Nieborów: Motonostalgia – Muzeum 
Motoryzacji, Nieborów�231a –�czynne:�pią-
tek,�sobota�i�niedziela�w�godz.�10.00-18.00.�
Bilety: normalny�12�zł,�ulgowy�10�zł�(dzieci�
i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�renciści�od�65�
roku�życia),�dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.�

�Nieborów: Muzeum�–�nieczynne��
do�29�lutego;�ogrody –�czynne�codzien-
nie�w�godz.�10.00-18.000.

�Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy  
– codziennie�w�godz.�8.00-22.00.�Bilety�do�
pałacu�–10�zł�(normalny),�3�zł�(ulgowy).��
Na�teren�parku�–�wstęp�wolny.�

„ożywić historię, czyli pałac w Sanni- 
kach za czasów Natansonów i Dzie-
wulskich” –�wystawa�stała�nt.�historii�
kolejnych�właścicieli�dóbr�sannickich.
„Blask dźwięku światła” –�wystawa��

malarstwa�Dawida�Wojtalewicza,��
czynna�do�25�lutego,�godz.�15:15.
„Kolorowo na różowo”�–�wystawa�
malarstwa�elżbiety�Siemińskiej;�wernisaż:�
1�marca,�po�koncercie�chopinowskim.�
czynna�do�1�kwietnia.��
�Sromów: Muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-sob.�9.00-
17.00,�niedz.�i�święta�12.-17.00.�Sromów�11,�
gmina�kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

�Walewice:  Pałac�–�zwiedzanie��
pon.–pt.�godz.�8-15;�sob.–niedz.�11-17,��
po�wcześniejszej�rezerwacji;�bilety:��
ulgowy�10,00�zł,�normalny�15,00�zł
Stadnina koni�–�zwiedzanie:��
indywidualnie�pon.–pt.�w�godz.�8-14;��
bilety:�ulgowy�5�zł,�normalny�8,50�zł;�
rezerwacje�tel.�693-422-684.
�Złaków Kościelny: obrazy Matki Bo-

skiej Częstochowskiej wykonane�przez�
dzieci�z�SP�w�Matkach;�kościół��
pw.�Wszystkich�św.�w�złakowie�kościelnym.

�„Powrót do przeszłości 1919–2014  
– 95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 Pułku Piechoty” –�wystawa�zdjęć��
w�dużym�formacie;�zespół�Szkół�Ponad-
gimnazjalnych�nr�1,�Łowicz,�Podrzeczna�30.

Kino Fenix 
Łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

�Czwartek, 27 lutego:
godz.�17:00�–�Zenek�–�film�biograficzny�
prod.�Polska;�reżyseria:�Jan�hryniak;�
czas:�2�godz.
godz.�18:00�–�365 dni�/�sala�ii�–�film�ero-
tyczny�prod.�Polska;�reżyseria:�Barbara�
Białowąs;�czas:�1�godz.�56�min.
godz.�19:15�–�Zenek
�Piątek, 28 lutego:
godz.�16.15�–�Gang zwierzaków�–�
animacja,�komedia,�prod.�chiny,�Niemcy,�
Wielka�Brytania;�reżyseria:�reinhard�
klooss;�czas:�1�godz.�29�min.
godz.�17.00�–�Zenek�/sala�ii
godz.�18.00�i�20.15�–�Bad Boy�–�film�sen-
sacyjny�prod.�Polska;��reżyseria:�Patryk�
Vega;�czas:�2�godz.�15�min.
godz.�19.30�–�Dżentelmeni�/sala�ii�–�
kryminał,�akcja�prod.�USa;�reżyseria:�guy�
ritchie;�czas:�1�godz.�53�min.
�Sobota, 29 lutego:
godz.�16.15�–�Gang zwierzaków
godz.�18.00�i�20.15�–�Bad Boy�
godz.�19.30�–�Dżentelmeni�/�sala�ii
�Niedziela, 1 marca:
godz.�16:15�–�Gang zwierzaków
godz.�17:00�–�Zenek�/�sala�ii
godz.�18:00�–�Bad Boy
godz.�19:30�–�Dżentelmeni�/�sala�ii
godz.�20:15�–�Bad Boy
�Poniedziałek, 2 marca:
godz.�11.00�–�„Karmen” –�film�na�podst.�
opowiadania�Prospera�Merimee,�
reż.�aleksander�chwan,�rosja�2003�–�

spotkanie�z�cyklu�X�Muza�„literatura�
i�ekran”,�prowadzi�grzegorz�Pieńkowski.�
Wstęp�wolny.
godz.�16:15�–�Gang zwierzaków
godz.�17:00�–�Zenek�/sala�ii
godz.�18:00�–�Bad Boy
godz.�19:30�–�Dżentelmeni�/�sala�ii
godz.�20:15�–�Bad Boy
�Wtorek, 3 marca:
godz.�17:00�–�Zenek�/�sala�ii
godz.�18:00�– Bad Boy
godz.�19:30�–�Dżentelmeni�/�sala�ii
godz.�20:15�–�Bad Boy
�Środa, 4 marca
godz.�16:15�–�Gang zwierzaków
godz.�17:00�–�Zenek�/�sala�ii
godz.�18:00�–�Bad Boy
godz.�19:30�–�Dżentelmeni�|sala�ii
godz.�20:15�–�Bad Boy

koncerty
�Niedziela, 1 marca:
godz.�14.00�–�„Chopin – Muzyka 
–Poezja” –�koncert�chopinowski,�wy-
stąpią:�Marcel�Markowski�(wiolonczela),�
aleksandra�świgut�(fortepian),�krzysztof�
Bień�(recytacja).�europejskie�centrum�
artystyczne�(pałac)�w�Sannikach,�ul.�
Warszawska�142.�Bilety:�sala�koncertowa�
15�zł,�sala�lustrzana�7�zł.
�Niedziela, 8 marca:
godz.�17.00�– „Łowicki odeon”�–�kon-
cert�na�Dzień�kobiet,�z�cyklu�„Burmistrz�
Miasta�zaprasza”,�w�programie:�francu-
ska�muzyka�operetkową�i�najsłynniejsze�
polskie�tanga;�sala�barokowa�Muzeum�w�
Łowiczu,�Stary�rynek�5/7.�Wstęp�wolny.

inne
�Czwartek, 27 lutego:
godz.�16.00�–�„Pasjonaci są wśród 
nas”�–�wieczór�literacki�z�lekarzem–po-
etą�zbigniewem�kostrzewą;�Biblioteka�
w�Łowiczu,�al.�Sienkiewicza�62.
godz.�17.00�–�Małe Granty 2020�–�
spotkanie�informacyjne�dot.�konkursu�na�
ciekawe�działanie�w�dziedzinie�kultury;�
Łowicki�ośrodek�kultury,�ul.�Podrzeczna�
20,�wstęp�wolny.
godz.�17.00�–�DKK: „Prokurator – 
kobieta, która się nie bała”�–�rozmowa�
Małgorzaty�ronc�z�dziennikarką�Joanną�
Podgórską;�spotkanie�Dyskusyjnego�
klubu�książki�w�Łowiczu;�Powiatowa�
Biblioteka�Publiczna,�Stary�rynek�5/7�
(wejście�od�ul.�3�Maja),�wstęp�wolny.
�Sobota, 29 lutego:
godz.�15.00�– Spotkanie promocyjne 
XVi tomu „Roczników Łowickich”,�
Łowicki�ośrodek�kultury,�ul.�Podrzeczna�
20.�Wstęp�wolny.
�Niedziela, 1 marca:

ważne telefony
� informacja: PKS�42-631-97-06
�Taxi w Głownie�42-719-10-14
 Policja 997�alarmowy;�w Głownie  

42-719-20-20;�w Strykowie: 42-719-80-07
�Straż pożarna: 998,�w Głownie 42-719-

10-08,�w Strykowie 42-719-82-95;
�Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
�Pogotowie wodociągowe 

w Głownie 42-719-16-39
�Pogotowie energetyczne  

w Strykowie 42-719-80-10;��
w Zgierzu 42-675-10-00.

dyżury aptek
�Głowno: 
czwartek, 27 lutego:
ul.�Sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
piątek, 28 lutego: �
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95�
sobota, 29 lutego: 
ul.�Łowicka�38�a,�tel.�42�719-21-31
niedziela, 1 marca: 
ul.�zgierska�27,�tel.�736-697-733
poniedziałek, 2 marca:  
ul.�Sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
wtorek, 3 marca:  
ul.�Łowicka�38�a,�tel.�42�719-21-31
środa, 4 marca:  
ul.�Sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99

Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powsze-
dnie�od�zakończenia�zmiany�dziennej��
do�godz.�8.00�dnia�następnego;��
w�soboty�20–8�dnia�nast.;�w�niedziele�
18–8�dnia�nast.,�w�święta�8–8�dnia�nast.
�Stryków: niedziela, 16 lutego:��
pl.�Łukasińskiego�15,�w�godz.�9–14.00,�
tel.�42-719-80-85

dyżury przychodni
�Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul.�kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00
�Przychodnie w Strykowie: 
ul.�kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15�
ul.�targowa�16:�tel.�42-719-92-30
�Punkt Konsultacyjny ds. uzależnień 
i Przemocy w Rodzinie:�głowno,�ul.�
kilińskiego�2�pok.�nr�2,�tel.�42-719-26-46
�Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�kilińskiego�2�(Urząd�gminy)��
czynny:�pon.,�śr.,�pt.�w�godz.�8.00–12.00;�
wt.�i�czw.�w�godz.�12.00–16.00,
Stryków,�ul.�kościuszki�29�
czynny:�pon.–pt.��w�godz.�12.00–16.00

msze św. w niedziele
�Parafia św. Jakuba w Głownie:  

7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00
�Parafia św. Maksymiliana  

w Głownie: 8.00,�9.30,�11.30,�16.00
�Parafia św. Barbary w Głownie:  

7.00,�9.00,�11.00,�17.00
�Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00
�Parafia Św. Marcina w Strykowie: 

8:00,�9:30,�11:00,�18:00

muzea i wystawy
�Muzeum Żołnierza Polskiego�–�umun-

durowanie�i�ekwipunek�żołnierzy�i�i�ii�wojny�
światowej;�Dmosin�2a,�tel.�504-327-183.

�Galeria Bank&DM w Głownie.  
Galeria Sztuki Współczesnej Bank&DM 
–�wystawy�indywidualne�i�zbiorowe;��
głowno,�ul.�Młynarska�5/13,�i�piętro�budyn-
ku�Banku�Spółdzielczego.

�My 15-letni�–�wystawa�zdjęć�uczniów�
klasy�fotograficznej�zespołu�Szkół�nr�1��
w�zgierzu,�w�tym�Patrycji�Bryszewskiej��
z�Niesułkowa�kolonii,�czynna�do�29�lutego,�
Dom�kultury�w�Niesułkowie.

koncerty
�Niedziela, 8 marca:
godz.�17.00�–�„Kobieta – kobietom”�
–�wystąpi�grażyna�Łobaszewska�z�zespo-
łem�ajagore�ośrodek�kultury�i�rekreacji�
w�Strykowie.�Wstęp�wolny.
�Sobota, 21 marca:
godz.�10.00�–�„Tyle słońca w całym 

mieście” –�Festiwal�Piosenek�anny�Jan-
tar;�Miejski�ośrodek�kultury�w�głownie,�
ul.�kopernika�45.�Wstęp�wolny.

inne
�Czwartek, 27 lutego:
godz.�17.30�–�Grań Wideł  
–�prelekcja�krzysztofa�Pietruszewskiego�
z�łódzkiego�oddziału�Ptt,�z�cyklu�„honor-
ne�szczyty�tatr”.�Miejski�ośrodek�kultury�
w�głownie.�Wstęp�wolny.
�Sobota, 29 lutego:
godz.�16.00�–� Walne zebranie 
głowieńskiego Koła Wędkarskiego  
nr 029;�oSP�w�głownie,�ul.�złota�1.
�Niedziela, 1 marca:
godz.�12.30�–�Bieg Tropem Wilczym�–�
start�i�meta:�głowno,�Pl.�Wolności.
�Czwartek, 5 marca:
godz.�10.30�–�uzupełniające szkolenie 
chemizacyjne dla rolników  
w zakresie stosowania środków 
ochrony roślin,�sala�ochotniczej�Straży�
Pożarnej�w�Dmosinie.�Wstęp:�100�zł.
�Sobota, 7 marca:
godz.�17.00�–�Dzień Kobiet w stylu 
włoskim�–�w�programie:��
„kilka�aspektów�włoskiej�kultury”�–�
prelekcja�dra�Stefano�cavallo�z�zakładu�
italianistyki�Uniwersytetu�Łódzkiego;��
alberto�amati�koncert�włoskich��
i�światowych�przebojów�od�lat�50.�
do�współczesnych;�pokaz�kulinarny��

i�degustacja�dań�kuchni�włoskiej;��
Dom�kultury�w�Niesułkowie.��
Wstęp�wolny.
godz.�18.00�–�Sklep z facetami  
–�komedia�katowickiego�teatru�old�
timers�garage�z�okazji�Dnia�kobiet.�
Miejski�ośrodek�kulturyw�głownie,��
ul.�kopernika�45.�Wstęp�wolny.
�Sobota, 14 marca:
godz.�18.00�–�Festiwal „Kolej  
na Kobiety”: gala�z�pokazami�mody�
polskich�producentów�odzieży;��
Sala�Widowiskowo-Sportowa�w�głownie,�
ul.�gen.�andersa�37.�Bilety:�5�zł.
�Niedziela, 15 marca:
godz.�11.00–18.00�–�Festiwal „Kolej  
na Kobiety”: Beauty express – odważ 
się być sobą! –�w�programie:�produkty�
i�usługi�Partnerów�Festiwalu,�możliwość�
zakupów;�strefa�odpoczynku,�atrakcje�dla�
dzieci.�Sala�Widowiskowo-Sportowa�w�
głownie,�gen.�andersa�37.��
Wstęp�wolny.
�Czwartek 19 marca: 
godz.�11.00�–�Spotkanie z Arkadym 
Pawłem Fiedlerem�–�podróżnikiem,�
wnukiem�arkadego�Fiedlera;�Dom��
kultury�w�Niesułkowie.�Wstęp�wolny.
�Niedziela, 5 kwietnia:
godz.�17.00�–�Spektakl taneczny z 
okazji 25-lecia działalności Zespołu 
Tanecznego „Agat”;�„aula�1000”�
centrum�Dydaktycznego�Uniwersytetu�
Medycznego�w�Łodzi,�ul.�Pomorska.�
Bilety�35�zł.

iNFoRMAToR�gŁoWieńSki�i�StrykoWSki�

oFeRTy PRACy 
z�dnia�25.02.2020�r.

PoWiAToWy uRZąD PRACy W ŁoWiCZu:
� robotnik�torowy
� technik�mechanik�maszyn�i�urządzeń
� Pracownik�biurowy
� Pracownik�stacji�paliw
� Brygadzista�robotników�torowych
� Sortowacz�surowców�wtórnych
� Pracownik�magazynu
� operator�maszyn�produkcyjnych
� Pomocniczy�robotnik�w�przemyśle�przetwórczym
� robotnik�gospodarczy

PoWiAToWy uRZąD PRACy W ZGieRZu:
� Brukarz
� Specjalista�ds.�rozwoju�stron�internetowych
� Pomocnik�ślusarza/spawacza
� Młodszy�operator�linii�pakujących
� krojczy
� terapeuta�zajęciowy
� ślusarz
� Monter�instalacji�i�urządzeń�sanitarnych
� ślusarz�monter�szafek�łazienkowych
� opiekun�osoby�niepełnosprawnej

PoWiAToWy uRZąD PRACy W KuTNie:
� robotnik�gospodarczy
� Psycholog
� Pracownik�administracyjno-biurowy
� Nauczyciel�oligofrenopedagogiki
� kierowca�autobusu
� Pracownik�produkcji
� Fizjoterapeuta
� operator�maszyn�i�urządzeń
� kontroler�jakości
� operator�maszyn

RoLNiK SPRZeDAJe 
ceny�z�dnia�25.02.2020�r.

Żywiec wieprzowy:

� Domaniewice:�5,90�zł/kg+Vat

� różyce:�5,90�zł/kg+Vat

� kiernozia:�5,90�zł/kg�+�Vat

� Skowroda�Płd.:�6,50�zł/kg+Vat

� chąśno:�5,80�zł/kg+Vat

� karnków:�6,20�zł/kg+Vat

Żywiec wołowy:

� Domaniewice:�jałówki�7,20�zł/kg+Vat,��
krowy�5,00�zł/kg+Vat;�byki�7,20�zł/kg+Vat

� różyce:�jałówki�7,20�zł/kg+Vat,��
krowy�5,00�zł/kg+Vat;�byki�7,20�zł/kg+Vat

� Skowroda�Płd.:�jałówki�7,50�zł/kg+Vat,��
krowy�5,30�zł/kg+Vat;�byki�7,40�zł/kg+Vat

ważne telefony
� informacja PKP�22-194-36�
� informacja PKS 609-846-204
�Policji w Żychlinie (24)�285-29-97
�Policja w Pacynie:�(24)�235-02-710
�Policja w Sannikach:�(24)�235-02-75
�Komenda Powiatowa Policji  

w Kutnie:�(24)�253-22-00�
�Straż pożarna:�998�alarmowy
�oSP w Żychlinie: (24)�285-12-10  

w Pacynie:�604-349-406 
w Bedlnie:�(24)�285-51-91

�Pogotowie energetyczne  
w Żychlinie:�285-10-27

�Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo:�606-605-494,�692-888-144

dyżury
�Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

Kutno, ul.�Popiełuszki�1,�Nzoz�red-Med��
tel.�(24)�355-60-11,�697-859-705

 Apteka: Kutno�ul.�Mickiewicza�5,�
tel.�24-254-79-39�–�dyżur�całodobowy

�Nieodpłatna pomoc prawna –�Punkt�
specjalistycznego�poradnictwa�obywatel-
skiego,�mediacje:�Urząd�gminy�w�żychlinie,�

ul.�Barlickiego�15a,�tel.�(24)�355-47-64;�
pon.–pt.�w�godz.�9–13.

msze święte 
w niedziele i święta

�Żychlin,�parafia�pw.�św.�apostołów�Piotra�
i�Pawła:�7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.

�Żychlin,�kaplica�pw.�św.�Maksymiliana�
kolbego:�9.30,�11.00,�12.30

boiska sportowe
�orlik, Żychlin pl. Łukasińskiego 21, 

animator�tel.�609-262-446
�Stadion Miejski w Żychlinie,��

ul.�Waryńskiego�8�–�Piotr�Wojciechowski,�
tel.�607-574-261

lodowisko w Kutnie
�czynne:�pon.�–�czw.�8.00–20.00,��

pt.�8–21;�sob.,�niedz.�i�święta�10–21.
�bilety: normalny�–�7�zł,�ulgowy�–�5�zł,�

poniedziałki:�5�zł�dla�każdego.�karnety�(na�

10�godzin):�normalny�63�zł,�ulgowy:�45�zł.��
Dzieci�do�lat�7�–�wstęp�bezpłatny�(pod�
opieką�dorosłego�opiekuna�na�łyżwach.

�wypożyczenie łyżew�–�8�zł/godz.,�dzie-
cięcych�łyżew�saneczkowych–�3�zł/godz.

muzea i wystawy
�Muzeum – Zamek w oporowie  

czynne�codziennie�w�godz.�10.00-16.00.��
Bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�7�zł.�

�Park przy Zamku w oporowie czynny�
codziennie�w�godzinach�8-17;�wstęp�wolny.

�Muzeum Regionalne w Kutnie, �
ul.�konduktorska�13,�tel.�505�01�98�90

�Muzeum Bitwy nad Bzurą w Kutnie  
–�czynne�w�godz.�10-16.�Bilety:�5�zł�i�2,50�zł.

�„Pomalować szary świat”�–�wystawa�
prac�niepełnosprawnej�agnieszki�Sapiń-
skiej�z�Piątku,�malującej�ustami;�czynna�do�
2�marca;��żychliński�Dom�kultury,��
ul.�Fabryczna�3.�Wstęp�wolny.

kino KDK w Kutnie 
ul.�żółkiewskiego�4,�tel.�24-254-21-37�w.�101

�Czwartek, 27 lutego
kino�nieczynne

�Piątek – środa, 
    28 lutego – 4 marca:

godz.�15.00�–�Bayala i ostatni smok�–�
animacja�/�fantasy�/�przygodowy;��
produkcja:�luksemburg,�Niemcy;��
reżyseria:�aina�Järvine;��
czas:�1�godz.�25�min.
godz.�17.00�–�Małe kobietki�–�melodra-
mat,�produkcja:�USa;�reżyseria:�greta�
gerwig;�czas:�2�godz.�14�min.
godz.�19.30�–�Zenek�–�biograficzny;�
produkcja:�Polska;�reżyseria:�Jan�hryniak;�
czas:�2�godz.

koncerty
�Czwartek, 27 lutego:
godz.�18.30�–�edyta Geppert  
–�koncert�na�35-lecie�pracy�artystycznej;�
kutnowski�Dom�kultury,�ul.�żółkiewskie-
go�4.�Bilety:�95�zł.
�Czwartek, 12 marca:
godz.�18.00�–�Artur Andrus: „Sokrate-
sa 18”.�Sala�widowiskowo-kinowa�kDk,�
ul.�żółkiewskiego�4.�Bilety:�85�zł.
�Sobota, 28 marca:
godz.�11.00�–�iV Biesiada z Kulturą.�–�
przegląd�artystyczny;�żychliński��
Dom�kultury,�ul.�Fabryczna�3.��
Wstęp�wolny

inne
�Poniedziałek, 2 marca:
godz.�11.00�– „Pilecki”�–�pokaz�filmu�
biograficznego�i�spotkanie�autorskie�z�
Bogdanem�Wasztylem;�żychliński�Dom�
kultury,�ul.�Fabryczna�3.�Wstęp�wolny
�Poniedziałek, 9 marca:
godz.�9.00�–�Formy i metody wspiera-
nia zdrowia psychofizycznego  
i kompetencji społecznych dzieci  
i młodzieży zagrożonych niedosto-
sowaniem społecznym�–�konferencja;�
DoMoStwo,�żychlin,�ul.�Dobrzelińska�6.
�Niedziela, 8 marca:
godz.�16.00�–�„Bardzo śmieszne 
piosenki” –�katarzyna�żak�z�zespołem�
na�Dzień�kobiet;�żychliński�Dom�kultury,�
ul.�Fabryczna�3.�Bilety�30�zł.
�Piątek, 20 marca:
godz.�16.30�–�eco Fashion Show��
–�pokaz�finałowy�rodzinnego�konkursu�
ekologicznego�„eko�Moda�2020”.�
żychliński�Dom�kultury,�ul.�Fabryczna�3.�
Wstęp�wolny
�Wtorek, 24 marca:
godz.�9.00�– „Zielony Kopciuszek” 
–�interaktywny�spektakl�muzyczny;�
żychliński�Dom�kultury,�ul.�Fabryczna�3.�
Wstęp�wolny.

iNFoRMAToR�Dla�żychliNa�i�okolic

SKARB RoLNiKA
NotoWaNia�z�targoWiSka�MieJSkiego�
–�ceny�z�dnia�25.02.2020�r.

w�Łowiczu w�głownie
brokuły szt. 4,50 4,00
buraki�czerwone kg 2,50 2,50
cebula� kg 2,00-3,00 2,50-3,00
czosnek szt. 1,50-2,50 -
gruszki kg 4,00-6,00 -
jabłka kg 2,50-4,00 3,00-3,50
jaja�fermowe 15�szt. 7,50-10,00 -
jaja�wiejskie 15�szt. 10-12,00 9-10,00
kalafior� szt. 4,00 4,00
kapusta�biała� szt. 3,50 3,00-3,50
kapusta�kiszona kg 6,00 -
kapusta�pekińska szt. 4,00 -
koperek pęczek 2,00 1,50
miód 0,9�litra 30,00 30,00
marchew� kg 2,00-2,50 2,50
natka�pietruszki pęczek 2,00 1,50
ogórki�kiszone kg 6,00 -
ogórek�zielony kg 8,00-10,00 8,00-9,00
papryka�czerwona kg 4,00 4,00
pieczarki kg 10,00 -
pietruszka kg 4,00 4,00
pomidor�malinowy kg 9,00 9,00
pomidor�szklarniowy kg 7,00-9,00 7,00
por szt. - 2,50
rzodkiewka pęczek 2,50 2,00
sałata szt. 2,50 2,50
seler szt. 4,00 4,00
szczypiorek pęczek 2,00 2,00
włoszczyzna� pęczek 3,00 3,00
ziemniaki� kg 2,50 2,50



godz.�–�Viii edycja „Tropem Wilczym. 
Bieg Pamięci Żołnierzy Wyklętych”: 
Łowicz:�start�i�meta�ul.�Starorzecze;
Nowe�zduny�i�zduńska�Dąbrowa:�start�
przy�kamieniu�upamiętniającym�krystynę�
idzikowską,�przed�budynkiem�dawnego�
lo,�meta�przy�budynku�Praktycznej�
Nauki�zawodu�zSckr�im.��
J.�Dziubińskiej�w�zduńskiej�Dąbrowie.
�Poniedziałek, 2 marca:
godz.�15.00�–�Start w cyfrowy świat –�
bezpłatne�zajęcia�z�obsługi�komputera�
i�internetu�dla�osób�50+;�Powiatowa�
Biblioteka�Publiczna�w�Łowiczu,�Stary�
rynek�5/7�(wejście�od�ul.�3�Maja).
�Środa, 4 marca:
godz.�–�18.00�–�Wieczór filmowy: 
„Parasite”�–�dramat,�produkcja:�korea�
Południowa;�reżyseria:�Bong�Joon-ho;�
gok�w�Domaniewicach.�Wstęp�wolny.
�Niedziela, 8 marca:
godz.�11.00�i�14.00�–�Warsztaty biżute-
rii haftowanej –�modne�brosze�
i�wisiory�w�wiosenne,�kwiatowe�motywy.�
Muzeum�w�Łowiczu,�Stary�rynek�5/7.�
obowiązują�zapisy,�liczba�miejsc�ograni-
czona.�koszt�15�zł/os.
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Ogłoszenia

reklaMa

samochodowe
kupno

 Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 
sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

�auto�skup,�całe�i�uszkodzone,�wszystkie�
marki,�najlepsze�ceny,�tel.�604-191-186.

�Dostawcze,�tel.�725-562-998.

�kupię�Seicento�1,1�w�dobrym�stanie,�
tel.�668-900-763.

�Skup�samochodów,�najlepsze�ceny,�
tel.�725-361-836.

sprzedaż
�BMW�318D,�2004�rok,�7.200�zł,��

w�rozliczeniu�mogę�przyjąć�mniejszy,�
tel.�604-706-309.

�citroËN�c3,�1.4,�2005�rok,�
tel.�600-567-716.

�citroËN�Picasso�benzyna/gaz,�
tel.�792-575-699.

�DaeWoo�leganza�benzyna/gaz,�
tel.�660-547-745.

�DaihatSU�Sirion,�1.3,�2007�rok,�
tel.�606-348-077.

�Fiat�500,�2009�rok,�79000�km,�
1-właściciel,�tel.�502-370-748.

�Fiat�Panda,�1.1�benzyna/gaz,�2008�rok,�
tel.�733-125-163.

�Fiat�Panda,�1.1,�2009�rok,�
tel.�606-348-077.

�Fiat�Panda�iii,�1.2,�2012�rok,�59.000�km,�
tel.�695-323-452.

�Fiat�Panda,�1.2,�2011�rok,�i�wł.,�
tel.�722-090-134.

�Fiat�Seicento,�2003�rok,�
tel.�602-711-706.

�Fiat�Seicento,�2003�rok,�1.200�zł,�
tel.�602-584-266.

�ForD�aerostar,�transporter,�
tel.�511-311-145.

�ForD�Fiesta,�1.4�benzyna,�2007�
rok,�srebrny,�5-drzwiowy,�8.300�zł,�
tel.�507-105-983.

�ForD�Focus,�1.5�tDci,�Xii�2015�rok,��
120�kM,�udokumentowany�przebieg�
84.000�km,�opony�zimowe�i�letnie,�
bezwypadkowy,�tel.�667-728-507.

�ForD�Mondeo,�2,0�tDci,�2010�rok,�
tel.�608-641-402.

�ForD�Mondeo,�2,0�tDci,�Mk4,�2008�
rok,�115000�km,�titanium�x,�automat,�
alkantara,�salonowy,�tel.�601-662-905.

�hoNDa�accord,�1995�rok,�1000�zł,�
tel.�602-370-470.

�hoNDa�civic,�1.4�16V,�2005�rok,�
bogate�wyposażenie,�atrakcyjna�cena,�
tel.�505-961-646.

�hyUNDai�i�30cW�gaz,�2008�rok,�
tel.�573-327-374.

�kia�Venga,�1.4�benzyna/gaz,�
2011r,�190.000km,�+koła�zimowe,�
tel.�606-432-319.

�lt28,�na�części,�tel.�511-383-203.

�NiSSaN�almera,�2003�rok,�1.200�zł,�
tel.�602-584-266.

�oPel�antara,�2007�rok,�tel.�694-154-861.

�oPel�astra�kombi,�1.9�cDti,�2008�rok,�
tel.�601-253-956.

�oPel�astra,�1995�rok,�idealny,�mały�
przebieg,�garażowany,�tel.�697-019-932.

�oPel�corsa,�1.2,�2014�rok,�47.000km,�
iwł.,�tel.�600-944-728.

�oPel�insignia,�2,0�diesel,�2009�
rok,�sprowadzony�z�anglii,�8500�zł,�
tel.�662-881-102.

�oPel�Vectra�c,�2004�rok,�
tel.�604-071-943.

�oPel�Vectra�c,�2.2�Dti,�2004�rok,�
DaeWoo�Matiz,�2003�rok,�benzyna,�
tel.�604-071-943.

�oPel�Vectra�c,�1.9�tDi,�2009�rok,�
skrzynia�„6”,�14.900�zł,�tel.�505-961-646.

�PeUgeot�206,�1.1,�2004�rok,�
3-drzwiowy,�komputer,�elektryczne�szyby,�
klimatyzacja,�tel.�605-112-529.

�PeUgeot�508�SW,�1.6�Diesel,�2011�rok,�
tel.�698-108-337.

�PeUgeot�expert,�2009�rok,�
tel.�791-776-110.

�PeUgeot�Partner,�1,9�D,�2003�rok,�
tel.�663-452-501.

�reNaUlt�clio,�1,2�benzyna,�2004�rok,�
tel.�502-646-540.

�reNaUlt�clio,�1.5�diesel,�2006�rok,�
biały,�3-drzwiowy,�tel.�692-601-689.

�reNaUlt�laguna�2,�2004�rok,�cena�do�
negocjacji,�tel.�696-385-646.

�reNaUlt�Megane�kombi,�1.5�diesel,�
2007�rok,�tel.�698-108-337.

�reNaUlt�Megane,�1.4�16V,�2000�
rok,�w�oryginale,�bezwypadkowy,�cena�
atrakcyjna,�tel.�604-706-309.

�reNaUlt�Scenic,�na�części,�
tel.�668-026-851.

�Seat�ibiza,�1.4�tDi,�2007�rok,�
tel.�601-253-956.

�Seat�ibiza,�1.4b,�2001�rok,�
tel.�606-348-077.

�SkoDa�Fabia,�1.2�benzyna/gaz,�2010�
rok,�tel.�698-108-337.

�SkoDa�Fabia,�1,4�benzyna,�2012�rok,�
tel.�664-097-819.

�SkoDa�Felicia,�1.6�gaz,�1999�rok,�
tel.�694-146-962.

�SkoDa�octavia�ii,�1.6�benzyna,�
tel.�692-601-689.

�SkoDa�octavia�kombi,�1.6+gaz,�2012�
rok,�tel.�667-661-554.

�SkoDa�roomster,�1.9�diesel,�2006�rok,�
stan�dobry,�tel.�609-459-539.

�SkoDa�Superb,�2004�rok,�
tel.�697-049-593.

�SUzUki�Swit,�1999�rok,�pierwszy�
właściciel,�tel.�660-027-612.

�toyota�auris,�1.3�benzyna,�102.000�
km,�2015�rok�rejestracja�2016,�zadbany�
bezwypadkwy,�42.000�zł,�tel.�600-746-321.

�toyota�avensis,�2.0�D-4D,�2006�
rok,�wersja�D-cat,�14.200�zł,�możliwość�
zamiany�na�mniejszy,�tel.�604-706-309.

�toyota�corolla,�2007�rok,�
tel.�695-671-050.

�toyota�corolla,�2004/2005�rok,�
bogate�wyposażenie,�opony�zimowe,�
tel.�607-385-871.

�toyota�yaris,�1.3,�2013�rok,�
tel.�535-809-983.

�toyota�yaris,�2005�rok,�
tel.�695-671-050.

�toyota�yaris,�1.0,�2007�rok,�
tel.�606-348-077.

�toyota�yaris,�1.3,�2005�rok,�oraz�2008�
rok,�tel.�505-961-646.

�VolVo�c30,�1.6�diesel,�2007�rok,�
tel.�698-108-337.

�VolVo�S�60,�czarny�metalik,��
cena�do�negocjacji,�tel.�607-698-599.

�VolVo�S40,�2.0D,�2005�rok,�
czarny�metalik,�bogato�wyposażony,�
tel.�505-961-646.

�VW�golf�3�benzyna/gaz,�czarny,�5drzwi,�
wspomaganie,�centralny�zamek,�sprawny,�
tel.�880-101-781.

�VW�Passat�kombi,�1.9�tDi,�2003�rok,�
bogato�wyposażony,�6.900�zł,�(w�zamianie�
przyjmę�mniejszy),�tel.�505-961-646.

�VW�Passat,�kombi�2.0�140kM,�diesel,�
2011�rok,�salon�Polska,�bezwypadkowy,�
168.000�km,�tel.�693-025-952.

�VW�Polo,�1.4D,�2009�rok,�
tel.�698-108-337.

�VW�Polo,�1.4�tDi,�2002�rok,�
tel.�606-519-851.

�VW�Polo�1.2,�2003�rok,�tel.�606-348-077.

�VW�Polo,�1.4�tDi,�2009�rok,�12.200�zł,�
tel.�505-961-646.

�VW�t4,�2000�rok,�8+1�osobowy,�napęd�
4x4,�duży�bagażnik,�hak,�tel.�669-164-274.

�VW�t4,�2.5,�1996�rok,�9-osobowy,�
tel.�609-846-316.

�VW�transporter,�1.9�tDi,�2009�rok,�
3-osobowy,�tel.�606-428-162.

inne
�klucze�samochodowe,�piloty,�stacyjki,�

głowno,�tel.�606-319-335.

�opony,�felgi�z�Niemiec,�hurtownia.�
Największy�skład�w�rejonie,�klimatyzacja,�
mechanika.�Bratoszewice,�ul.�Łódzka�28,�
www.opony-gaweda.pl,�tel.�(42)�719-63-08,�
tel.�505-151-701.

�Przyczepka�samochodowa�SaM,�
zarejestrowana,�opłacona,�stelaż�
i�plandeka,�tel.�608-580-044.

�Sprzedam�felgi�16�na�bliźniak,�
tel.�608-613-658.

�alufelgi�5x108�z�oponami�17/45/225,��
2�koła�do�Stara,�tel.�605-094-174.

�Sprzedam�komplet�kół�Mercedes�2000,�
tel.�692-132-798.

motorowe
kupno

�Stare�motocykle,�części,�tel.�513-185-357.

�kupię�stare�motory�i�części,�
tel.�603-444-431.

sprzedaż
�Skuter�Suzuki�katana�49�cm3,�2001�rok,�

tel.�692-851-319.

�hoNDa�Xl�350,�tel.�665-349-136.

�lifan�125,�2�sztuki�kawasaki�w�całości�
lub�na�części,�tel.�511-311-145.

�honda�hornet,�2007�rok,�
tel.�604-085-992.

�WSk,�tel.�696-107-903.

garaże
wynajem

�garaż�do�wynajęcia,�Łowicz,��
os.�topolowa,�tel.�606-492-969.

nieruchomości
kupno

�kupię�ziemię�czarną,�tel.�504-944-860.

�kupię�ziemię,�gm.�Łyszkowice�i�okolice,�
tel.�502-602-463.

�Wezmę�w�dzierżawę�łąkę,�
tel.�693-974-911.

sprzedaż
�Budynek�nadający�się�na�magazyn�

lub�halę�produkcyjną�1000�mkw.,�
tel.�663-881-721.

�Dom,�Łowicz-Przedmieście,�
tel.�534-767-923.

�Dom�z�oficyną,�głowno,�tel.�784-391-
049,�666-865-844.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�290�mkw.,�
w�Dębowej�górze,�tel.�665-220-393.

�Działka�rolno-budowlana�nr�345;�1,01�
ha,�Mysłaków,�gmina�Nieborów,�100.000�
zł,�tel.�503-935-863.

�Sprzedam�działki�budowlano-rolne,�
Placencja�trakt,�tel.�660-724-766.

�Dom�w�Łowiczu,�tel.�794-219-414.

�Działka,�zielkowice,�tel.�508-800-930.

�Działka�z�domem�w�stanie�surowy�w�
głownie,�tel.�537-230-807.

�Działka�1,22�ha,�zielkowice�i,�tel.�790-
537-649,�po�16:00.

�Dom,�stan�surowy�zamknięty�z�działką�
1.150�mkw.,�arkadia,�tel.�530-370-088.

�Działki�budowlane,�ul.�Łowicka,�
Mysłaków,�tel.�666-337-808.

 Sprzedam działkę 1.15ha, przy lesie, 
Wola Błędowa, tel. 604-900-649.

�chruślin,�9�ha�ziemi,�180000zł,�
tel.�695-248-808.

�Budynki�gospodarcze�320mkw�
i�290mkw,�220000zł,�chruślin,�
tel.�695-248-808.

�Działka,�zielkowice,�tel.�604-619-398.

�Działki�budowlane,�otolice,�
tel.�668-049-706.

�Działka�budowlana�wraz�z�ziemią�3,2�ha,�
Bobrowniki,�tel.�604-169-278.

�Działka�budowlana�2.300�mkw,�
Małszyce,�tel.�504-475-567.

�Pół�bliźniaka,�stan�surowy,�zamknięty,�
Łowicz,�tel.�609-009-558,�po�16.00.

�Sprzedam�ziemię�5,63�ha,�Wejsce,�
tel.�667-376-056.

�Sprzedam�działkę�o�pow.�3.600�m,�
głowno,�tel.�889-071-414.

�Działka�0,7�ha�Piaski,�gm.�Nieborów,�
tel.�881-250-330.

�Działka�30�arów�z�budynkami,�Janinów,�
gm.�Bielawy,�tel.�785-250-595.

�Działka�budowlana�2000�mkw.,�
Janowice,�tel.�606-703-156.

�Bliźniak,�działka�1070mkw�lub�w�
rozliczeniu�bloki,�tel.�519-662-782.

�Sprzedam�działki�budowlane,�
tel.�508-953-694.

�ziemia�rolna�z�możliwością�
zabudowy�2,4�ha,�gmina�Domaniewice,�
tel.�794-944-434.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�2000�
mkw.,�Janowice,�tel.�502-768-210.

�Sprzedam�pawilon�handlowy�
na�targowicy�miejskiej�w�Łowiczu,�
tel.�512-088-422.

�Sprzedam�działkę�1.12�ha�przy�
planowanej�ul.�klickiego�bis,�
tel.�697-140-758.

�Sprzedam�działki�budowlane�Strzelcew:�
1300�mkw,�ok�900�mkw.,�tel.�501-213-061,�
501-213-062.

�Działka�2.600�mkw.,�głowno,�
tel.�886-423-100.

�Sprzedam�mieszkanie�własnościowe�
48�mkw.,�ul.�Sikorskiego,�głowno,�
tel.�668-405-227.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�uzbrojoną�
18�arów�Placencja�25,�dzwonić�po�20,�
tel.�697-155-781.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�o�pow.��
1�ha�w�Bielawach,�tel.�784-843-470.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�2300�
mkw,�Polesie,�tel.�662-093-975.

�Sprzedam�lub�zamienię�dom�pod�
Łowiczem�na�bloki,�tel.�606-967-338.

�Działka�900�mkw,�uzbrojona,�Bełchów�
osiedle,�tel.�880-280-527.

�Działka�budowlana�przy�Poznańskiej,�
3000�mkw.,�media�prąd,�woda,�
tel.�604-529-656.

�Działka�budowlana�13�arów;�Plecka�
Dąbrowa;�przy�trasie,�media,�prąd,�woda,�
tel.�604-529-656.

�lokal�do�wynajęcia,�krakowska�13,�
tel.�604-529-656.

�Mieszkanie�39�mkw.,�głowno,�
tel.�600-385-096.

�Sprzedam�gospodarstwo,�złaków�
Borowy,�tel.�607-809-288.

�Mieszkanie�Łowicz�49,52m2,�i�piętro,�
2�pokoje,�kuchnia�osobno,�blok�cegła,�
środkowe,�ciepłe,�duża�piwnica.,�
tel.�602-600-192.

�Sprzedam�działkę�rolną�o�pow.�4,25ha�w�
gągolinie�zachodnim,�tel.�888-383-289.

�Sprzedam�działkę�z�budynkami�
gospodarczymi�i�z�domem,�Dąbkowice�
Dolne,�tel.�695-608-800.

�Działki�budowlane�na�nowym�osiedlu�
Mysłaków,�ul.�Łowicka,�tel.�730-859-878,�
507-811-946.

�Sprzedam�gospodarstwo�16�ha�lub�
samo�siedlisko,�powiat�sochaczewski,�
tel.�664-954-170.

�Sprzedam�nieruchomość�dom�z�ziemią�
około�1�ha,�Wyskoki,�tel.�884-966-566.

�Sprzedam�działkę�rekreacyjną,�ogród�
przy�ul.�Łódzkiej,�aleja�różana�79,�
tel.�694-648-890.

�Sprzedam�gospodarstwo�rolne,�pow.�
8.88�ha�z�budynkami�Dzierzgówek�w�
całości�lub�na�części.�ziemię,�działkę�
budowlaną,�budynki,�tel.�696-230-340.

�Sprzedam�mieszkanie�3�pokojowe�
w�centrum�Łowicza,�tel.�po�17.00,�
tel.�669-169-258.

�Sprzedam�działkę�budowlaną�495�mkw�
w�Łowiczu,�tel.�604-607-830,�728-712-473.

wynajem
�Do�wynajęcia�lokal�160�mkw.�

w�pawilonie:�róg�Warszawskiej�i�
Dworcowej,�Łowicz,�tel.�(46)�837-42-46,�
tel.�605-578-502.

 Tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-16, 
tel. 512-098-358.

�lokal�handlowy�do�wynajęcia,�zduńska,�
tel.�883-201-761.

�Wynajmę�lokal�78�mkw.�na�cele�
mieszkaniowe�lub�usługi�nieuciążliwe.�
Łowicz,�Podrzeczna�14,�tel.�603-397-250.

 Wynajmę M-3 w Dmosinie, 
tel. 692-749-175.

�Wynajmę�2�pokoje,�tel.�693-497-894.

�kawalerka�do�wynajęcia,�os.�tkaczew,�
tel.�609-502-572.

�Do�wynajęcia�mieszkanie�39�mkw,�
iiip.,�nieumeblowane,�ul.�Starzyńskiego,�
tel.�604-192-784.

�Do�wynajęcia�mieszkanie�2-pokojowe,�
centrum�Łowicza,�tel.�530-400-651.

�Wynajmę�lokal�na�krakowskiej,�
tel.�607-809-288.

zamiana
�Mieszkanie�57,86�mkw.�zamienię�na��

28�lub�32�mkw.�z�dopłatą,�tel.�694-407-740.

kupno różne
�Przyjmę�ziemię�czarną,�tel.�504-944-860.

�kupię�rury,�tel.�662-240-085.

�Bagnety,�monety,�medale,�pocztówki,�
starocie,�tel.�606-941-752.

�kupię�orzechy�włoskie,�tel.�608-613-658.

sprzedaż różne
 Sprzedam krzesła do renowacji, 

tel. 669-325-029.

�kręgi,�pokrywy,�przepusty,�płytki�
chodnikowe�w�kolorze,�tel.�531-467-981.

�Drewno�kominkowe,�opałowe�
(workowane).�Skrzynki�uniwersalki,�
jedynki,�na�wsiewkę,�na�ziemniaki,�klepki.�
Producent,�tel.�501-658-261.

�Drewno�kominkowe,�opałowe,�
tel.�504-257-615.

�tuja�szmaragd�0,60�zł�,�tel.�518-518-835.

�Piasek�płukany,�pospółka,�żwiry,�
podsyp,�transport,�tel.�600-895-026.

�Budy�ocieplane�dla�psów,�
tel.�885-459-698.

�Betoniarka,�sprężarka�samoróbka,�
atlas�do�ćwiczeń,�węże�spawalnicze�
acetylenowe,�tel.�530-370-088.

�Sprzedam�matę�do�terapii�magnetycznej�
szerokość�80cm,�długość�200cm,�
jedna�strona�maty�jest�ze�srebrną�nitką�
zapobiegającą�grzybicy�i�otarciom,�
tel.�601-201-277.

�Piec�c.o.�20�kW,�używany�1�rok,�
tel.�668-049-706.

�Stół�bilardowy,�domek�letniskowy,�
tel.�791-776-110.

�rusztowania�warszawskie,�
tel.�500-262-573.

�Sprzedam�niedużą�zamrażarkę,�
tel.�501-969-868.

�Betoniarka�1�m3,�tel.�512-520-546.

�Sprzedam�łóżko�rehabilitacyjne�na�
pilota,�nieużywany�wózek�inwalidzki,�
tel.�604-739-461.

�Drewno�opałowe,�tel.�798-877-090.

�Dwa�rowery�górskie�dla�dzieci,�
tel.�606-634-729.

�Perkusja�elektroniczna�hayman�
DDz03+,�używana,�tel.�661-221-935.

�Wózek�paleciak,�tel.�693-830-160.

�Sprzedam�betoniarkę�150,�
tel.�693-497-894.

�Dwie�topole,�niedrogo,�tel.�731-462-042.

�Sprzedam�bramy,�betoniarkę,�blachę,�
starocie,�tel.�660-027-612.

�Sprzedam�maszynę�do�wiercenia�studni�
głębinowych,�tel.�606-832-571.

�Sprzedam�rower�górski,�
tel.�608-613-658.

�Piec�co,�tel.�605-350-355.

�Sprzedam�chłodnicę�i�części�do�3P,�
tel.�725-283-816.

�Betoniarka,�naprawa,�wyprzedaż�części,�
tel.�510-124-700.

�Sprzedam�agregat�prądotwórczy�siłowy,�
zagęszczarkę�nową,�tel.�537-607-728.

 Sprzedam okna PCV, 
tel. 607-809-288.

�Sprzedam�sosnę�na�pniu�w�Bełchowie,�
tel.�502-251-751.

�Drewno�opałowe,�rąbane,�
tel.�660-532-069.

�telewizor,�fotel�biurowy,�grzejnik�
żeberkowy�elektryczny,�tel.�(46)�837-68-90.

�Sprzedam�ziemię�torfową,�
tel.�783-131-913.
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�zatrudnię�kierowcę�c+e,�kraj,�chłodnia,�
tel.�605-680-709.

�Firma�BiS�w�Skierniewicach�zatrudni�
do�zakładu�stolarskiego:�stolarzy�oraz�
monterów�mebli,�tel.�601-344-142.

�Biuro�rachunkowe�„grosik”�Łowicz�
Bolimowska�63�zatrudni�księgową,�księgi�
handlowe,�kPir,�tel.�(46)�837-42-46,�
tel.�605-578-502.

�Prezero�Servis�centrum�zatrudni�osobę�
na�stanowisko�ładowacz,�bez�kwalifikacji,�
praca�na�terenie�Łowicza,�żyrardowa�i�
okolic,�tel.�(46)�830-35-25.

�Prezero�Service�centrum�zatrudni�
osobę�na�stanowisko�kierowca/
ładowacz,�wymagana�kat.�c,�praca�na�
terenie�Łowicza,�żyrardowa�i�okolic,�
tel.�(46)�830-35-25.

 Hurtownia budowlana w 
Głownie zatrudni na stanowisko 
magazyniera. Dobre wynagrodzenie, 
tel. 601-153-348.

�zatrudnimy�kierowców�kat.�c+e�
do�przewozu�kontenerów�morskich,�
hamburg-Polska,�weekendy�w�domu,�
wysokie�zarobki,�stabilne�warunki�pracy,�
tel.�506-836-200.

 Zatrudnię do prac brukarskich, 
roboty na terenie Łowicza i w 
okolicach. Możliwe przyuczenie., 
tel. 697-778-557.

�zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e,�
transport�międzynarodowy,�Pl-hU-Pl,�
tel.�607-267-206.

�zatrudnię�osobę�do�serwisu�opon�
na�stanowisko�mechanik-wulkanizator,�
Bratoszewice,�dobre�warunki,�
tel.�505-151-701.

 Hurtownia budowlana 
wStrykowie zatrudni na stanowisko 
sprzedawcy. Dobre wynagrodzenie, 
tel. 605-086-824.

 Zatrudnię do produkcji 
ogrodzeń betonowych Stryków, 
tel. 509-345-234.

 Zatrudnię spawacza, Stryków, 
tel. 509-345-234.

�zatrudnimy�kierowców�c+e�podwójna�
obsada,�w�kółko,�Francja�oraz�na�chłodnię�
międzynarodówka,�tel.�605-094-166.

�zatrudnię�stażystkę�od�20�do�30�
lat�w�sklepie�spożywczym,�Łowicz,�
tel.�501-011-198.

�zatrudnię�dziewiarza�na�maszyny�
2-cylindrowe.�Możliwość�przyuczenia.�
Miejsce�pracy:�goleńsko,�tel.�606-832-571.

�zatrudnię�pracownika�przy�produkcji�
balustrad�oraz�ogrodzeń�stalowych,�
tel.�665-147-488.

�zatrudnię�pracowników�
ogólnobudowlanych,�tel.�721-136-023.

�Przyjmę�do�pracy�fizycznej�pracownika�
do�lat�40,�tel.�608-816-582.

�Murarz,�pomocnik�murarza�oraz�
pracownik�produkcji,�tel.�601-303-235.

�zatrudnię�pomoc�mechanika�
samochodów�ciężarowych,�
tel.�604-237-423.

�zatrudnię�dekarzy�lub�pomocników,�
okolice�Dmosina,�tel.�609-846-316.

�zatrudnię�kierowcę�c+e,�transport�
krajowy.�Dobre�zarobki,�tel.�608-067-847.

�zatrudnię�kierowcę�kat.�c+e�(chłodnia);�
wyjazdy�z�tesco�teresin.�Dobre�zarobki,�
tel.�608-067-847.

�zatrudnię�kierowcę�kat.�c,�c+e,�również�
dorywczo,�kraj,�tel.�601-385-525.

�zatrudnię�kierowcę�na�ciągnik�i�maszyny�
rolnicze,�tel.�519-645-804.

�zatrudnię�kierowcę�kat�B,�
tel.�602-437-905.

�Firma�Steven�zatrudni�osoby�przy�
produkcji�skarpet,�możliwość�przyuczenia,�
praca�w�goleńsku,�tel.�606-832-571.

�Firma�Steven�zatrudni�pracownika�
gospodarczego,�miejsce�pracy�goleńsko,�
tel.�606-832-571.

�Firma�Steven�zatrudni�osobę�do�działu�
handlowego�ze�znajomością�języka�
angielskiego,�tel.�606-832-571.

�Firma�Steven�zatrudni�plastyka,�
projektanta�wzorów�skarpet,�rajstop,�
tel.�501-583-681.

�Poszukuję�opiekunki�do�dziecka�
8-letniego,�dorywczo,�tel.�606-441-354.

�Przyjmę�do�pracy�na�stację�demontażu�
pojazdów�(rozbiórka�aut).�cV:�Łowicz,�
armii�krajowej�14�(Skup�złomu).

�zatrudnię�do�prac�remontowo-
budowlanych,�tel.�665-678-474.

�Przyjmę�do�pracy�na�skup�złomu�cV:�
armii�krajowej�14.

�zatrudnię�ekspedientki�do�pracy�
w�sklepie�spożywczym�w�Łowiczu,�
tel.�512-088-422.

�Do�ochrony�Stryków,�tel.�665-115-344,�
515-236-142.

 Zatrudnię szwaczki stała praca w 
Głownie, tel. 602-457-089.

�Szwalnia�w�głownie�zatrudni�szwaczki,�
nowy�park�maszynowy,�praca�regularna,�
na�stałe,�tel.�518-203-421.

�Przyjmę�do�pracy�biurowej�panią�do�35�
lat.�Skup�złomu,�Łowicz,�armii�krajowej�14,�
tel.�503-347-734.

 Zatrudnię do dociepleń, 
tel. 500-583-446.

�zatrudnię�hydraulika,�pomoc�hydraulika,�
tel.�691-991-000.

�Staż�w�agencji�cUk�Ubezpieczenia,�
osoba�do�30�lat,�cV+�list�motywacyjny:�
j.staszewski@cuk.pl,�tel.�(46)�837-75-11.

�Przyjmę�ślusarza�-�spawacza,�
tel.�506-771-822.

�zatrudnię�sprzątaczkę�i�kierowcę�w�
piekarni,�tel.�509-373-716.

�Firma�krawiecka�zatrudni�szwaczki,�
tel.�609-460-554.

�Przyjmę�do�dociepleń�budynków,�
tel.�507-458-670.

�zatrudnię�mechanika�do�pracy�
na�warsztacie,�etat,�umowa�o�pracę,�
wymagane�prawo�jazdy,�wykształcenie�
mechaniczne,�tel.�(46)�838-20-22,�
tel.�601-782-055.

szukam pracy
�Murowanie,�ocieplenia,�glazura,�terakota,�

tel.�887-818-290.

�emeryt�lat�65�szuka�pracy,�
tel.�697-821-509.

�Przeszycia�chałupnictwo,�
tel.�663-772-177.

�zaopiekuję�się�osobą�starszą,�
tel.�606-572-145.

�Podwójna�obsada�c+e�poszukuje�pracy�
na�chłodnie�od�zaraz�hiszpania-�Pl�lub�
Beneluksy-�Pl,�tel.�605-470-435.

usługi wideo
�Videofilmowanie,�fotografowanie,�www.

fotowideo.lowicz.pl,�tel.�(46)�837-79-81,�
tel.�606-302-466.

remontowo-
budowlane
usługi

 Wylewki agregatem, 
tel. 698-480-048.

�Stawianie,�renowacja�kominów,�wylewki,�
tel.�739-021-981.

�tynki�tradycyjne,�z�piaskiem�kwarcowym,�
wylewki,�solidnie,�tel.�501-931-961.

�Usługi�minikoparką,�przeciski�kretem,�
tel.�668-591-725.

�remonty�wykończenia�od�a-z,�
tel.�739-021-981.

�remonty,�tel.�603-043-995.

�tynki�maszynowe,�tel.�796-954-454.

�tynki�maszynowe�profesjonajne,�
wylewki,�tel.�604-144-668.

�kompleksowe�usługi�remontowo-
budowlane,�tel.�511-568-525.

�Układanie�kostki�brukowej,�
tel.�667-837-817.

�okna:�naprawa,�regulacja,�
tel.�609-135-411.

�cyklinowanie,�polerowanie,�
tel.�501-249-461.

�Wykończenia�wnętrz,�remonty,�
tel.�532-115-111.

�Docieplenia�budynków,�remonty,�
tel.�666-152-315.

�Dachy,�montaż�pokryć�dachowych�i�
konstrukcje,�tel.�507-542-210.

�Podbitki,�grzanie�papu�
termozgrzewalnej,�tel.�507-542-210.

�Bramy�garażowe,�wrota,�drzwi.�
ogrodzenia,�bramy,�montaż�ogrodzeń,�
tel.�506-771-822.

�Układanie�kostki�brukowej,�opaski�wokół�
nagrobków,�tel.�667-189-380.

�tynki,�tel.�575-661-940.

 Docieplenia budynków, 
tel. 513-985-412.

 Wykończenia wnętrz, adaptacja 
poddaszy, płyty K/G, malowanie, 
panele podłogowe, itp, 
tel. 513-985-412.

 Wylewki agregatem, mixokret, 
tel. 513-985-412.

�Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury:�agregatem.�tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�607-612-176.

�Łazienki,�kompleksowo,�
tel.�733-788-522.

�Malowanie�pomieszczeń,�
tel.�733-788-522.

�remonty�kompleksowo,�
tel.�733-788-522.

�Wylewki�maszynowe,�zacieranie�
mechaniczne,�tel.�785-246-112.

�tynki�tradycyjne,�mułkowane,�
murowanie,�tel.�752-668-616.

�Wykonanie�konstrukcji�i�pokryć�
dachowych,�remonty,�rozbudowy,�
tel.�726-395-426.

�gładź,�malowanie,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�wnętrz,�malowanie�elewacji,�
tel.�609-541-373.

�Układanie�kostki�brukowej,�krótkie�
terminy,�tel.�883-215-523.

�Usługi�minikoparką,�tel.�604-413-669.

�Usługi�koparko-ładowarką�2cx,�
tel.�604-413-669.

�Budowy�i�docieplenia�domów:�
jednorodzinnych,�wielorodzinnych,�
budynków�gospodarczych�itp.�
kompleksowo,�tel.�603-452-605.

 Dachy: profesjonalnie, papa 
termozgrzewalna, malowanie, rynny, 
gwarancja!, tel. 735-300-550.

�Malowanie,�gipsy,�sufity�podwieszane,�
ścianki�działowe,�montaż�drzwi,okien,�
ocieplanie�poddaszy,�tel.�887-555-801.

 Brukarstwo, tel. 791-306-104.
�Dachy,�pokrycia�dachowe,�tel.�723-917-

819,�530-026-584.

�Budowanie�domów,�garaży�od�podstaw,�
przeróbki�budynków�mieszkalnych�i�
gospodarczych,�murowanie�kominów�z�
klinkieru,�tel.�530-026-584,�723-917-819.

�Usługi�kruszarką�(rozbiórki),�
przesiewaczem,�walcem,�ładowarką,�
koparko-ładowarką,�koparką�
gąsiennicowa,�wywrotką,�transport�maszyn�
budowlanych,�rolniczych,�tel.�693-565-564.

�adaptacja�poddaszy,�ścianki,�sufity�g/k,�
malowanie,�gładzie,�glazura,�terakota,�
docieplenia�budynków,�tel.�792-781-446.

�Schody�drewniane.�komputerowe�
projektowanie�schodów.�Meble�na�wymiar,�
inne�usługi�stolarskie,�tel.�663-766-557.

�Układanie�kostki�brukowej,�
tel.�724-956-210.

�elewacje,�docieplenia,�tel.�692-986-022.

�ogrodzenia�panelowe,�metalowe,�
siatki,�betonowe,�łupane,�bramy,�
furtki,�balustrady,�wiaty,�fundamenty,�
tel.�798-877-090.

�Usługi�koparko-ładowarką,�usługi�
wywrotką,�15�ton,�tel.�784-464-959.

�Malowanie,�tel.�514-347-542.

�Malowanie�ogrodzeń,�renowacja,�
tel.�793-394-921.

�Dachy,�pokrycia�dachowe,�konstrukcje,�
obróbki,�tel.�609-846-316.

�Montaż�pokryć�dachowych,�
blachodachówka�termozgrzewalna,�
tel.�515-236-149.

�Budowy,�remonty,�docieplenia,�
tel.�794-230-700.

�Dociplenia,�tel.�662-881-102.

�Budowa,�rozbudowa�domów�i�innych�
budynków,�ogrodzenia,�kominy,�klinkier,�
tel.�607-817-492.

�Malowanie,�gipsowanie,�tapetowanie,�
panele,�płyta�g/k,�wykańczanie�poddaszy,�
tel.�535-466-501.

�Malowanie,�gipsowanie,�glazura,�
terakota,�sufity�podwieszane.�Przystępne�
ceny,�tel.�691-768-451.

�Malowanie,�gipsowanie,�panele�
podłogowe,�tel.�790-294-337.

�złota�rączka”�bieżące�naprawy,�
wymiany,�hydraulika,�elektryka�i�inne,�
tel.�608-028-762.

�cyklinowanie�bezpyłowe,�
tel.�504-960-515.

�Budowa�domów,�budynków�
gospodarczych,�Porother,�Dryfix,�h+h,�
tel.�787-575-801.

�Usługi�minikoparką�i�wywrotką,�
przyłącza�wodno-kanalizacyjne,�piach,�żwir�
3�tony,�tel.�508-175-031.

�Docieplanie�budynków,�wykańczanie�
wnętrz,�poddasza,�gipsy,�www.remonty-
lowicz.pl,�tel.�511-735-802.

�glazura,�terakota,�tel.�571-373-758.

�Malowanie,�gładź,�glazura,�
tel.�668-026-851.

�Usługi�minikoparką,�tel.�697-212-154.

�Usługi�budowlane,�docieplenia,�
tel.�572-947-448.

�Układanie�płytek,�gładzie,�malowanie�
itp.,�tel.�721-108-965.

�Usługi�minikoparką,�wywrotka�do�3,5�
tony,�tel.�608-632-134.

sprzedaż
�extra�czarna�ziemia�ogrodowa,�po�

obróbce�mechanicznej,�tel.�601-239-779.

�żwir�(kamień)�16-35�mm�do�ogrodu,�
odwodnień�i�drenażu,�kopalnia�Maurzyce,�
tel.�601-239-779.

�Sprzedaż�piasku,�kruszyw,�ziemi�
ogrodowej�sortowanej,�tel.�693-565-564.

�rusztowania�warszawskie,�
tel.�500-262-573.

�Sprzedam�cegłę�paloną,�
tel.�604-931-629.

usługi 
instalacyjne

�anteny,�telewizory�naprawa,�
tel.�791-210-176.

�Usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�złota�rączka,�
tel.�506-891-289.

�Usługi�hydrauliczne:�kompleksowo.�
Przeciski�podziemne,�przyłącza�
wod.-kan.,�usługi�koparko-ładowarką,�
oczyszczalnie�przydomowe,�również�jako�
podwykonawca,�tel.�601-379-355.

�hydraulika�kompleksowo,�
tel.�601-818-310.

�Usługi�elektryczne,�tel.�509-838-364.

�elektryk:�usługi�elektryczne.�
Wykonywanie�instalacji�od�podstaw;�
modernizacja,�tel.�609-219-094.

�Przyłącza�wodno-kanalizacyjne,�usługi�
minikoparką,�tel.�535-466-501.

�Drobna�hydraulika,�biały�montaż,�
tel.�535-466-501.

�Usługi�hydrauliczne,�tel.�785-543-610.

�Profesjonalne�instalacje�sygnalizacji�
włamania,�pożaru,�kontroli�dostępu,�
nadzoru�wizyjnego�(monitoring),�
tel.�601-207-689.

�instalacje�elektryczne�-�naprawy,�
tel.�728-188-127.

�Vertal:�żaluzje�poziome,�pionowe,�rolety�
materiałowe,�antywłamaniowe,�siatki�
przeciw�owadom.�Produkcja,�montaż,�
tel.�602-736-692.

usługi inne
�Wycinka�drzew,�usługi�podnośnikami�

koszowymi�27-metrowymi,�
tel.�668-591-725.

 Wycinka drzew, tel. 696-008-528.

 instalacje fotowoltaiczne, 
tel. 727-534-450.

 Wycinka drzew,  
tel. 693-208-999.

�cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�
tel.�782-718-483.

�rozdrabnianie�gałęzi,�wycinka�drzew,�
zakrzaczeń,�koszenie�traw�i�prace�
ogrodnicze,�tel.�667-732-751.

�Polsat,�Nc+,�naziemna,�tel.�728-188-127.

�Wycinka�drzew,�tel.�510-052-908.

�Usługi�koparko-ładowarką,�
tel.�512-098-358.

�Usuwanie/frezowanie�pni�po�ściętych�
drzewach,�tel.�506-660-095.

�Usługi�koparko-ładowarką,�
tel.�607-168-196.

�odnawianie�wanien,�tel.�600-979-826.

�kamaz�-�przewóz:�piasek,�żwir,�ziemia,�
itp.,�tel.�784-464-959.

�kredyty,�Pożyczki�Fines�-�zadzwoń,�
tel.�(46)�895-10-53.

�Usługi�podnośnikiem,�wycinka,�
tel.�510-052-908.

�Masz�problem�z�komputerem:��
zadzwoń.,�tel.�504-070-837.

�Domofony:�tradycyjne�i�cyfrowe.�
instalacje�i�centralki�telefoniczne,�
tel.�601-207-689.

�cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�
tel.�782-718-483.

matrymonialne
�Wolny,�48-letni�mężczyzna�pozna�Panią,�

tel.�695-268-916.

�Poznam�miłą,�szczerą�dziewczynę,�
tel.�531-371-763.

�Poznam�Panią,�
tel.�793-443-068.

nauka
�Prace�dyplomowe,�licencjackie,�

magisterskie�-�pomoc;�tabele,�wykresy,�
analiza�danych,�wnioski.�Przepisywanie�
tekstów,�nagrań�(wykłady,�wywiady)�i�inne,�
tel.�794-060-711,�Łowicz.

�Matematyka,�tel.�791-802-482.

�Matematyka,�tel.�607-440-582.

�Nauka�Języka�angielskiego�Jacek�
romanowski,�tel.�607-440-582.

�Matematyka�od�podstawówki�do�matury,�
tel.�577-499-553.

�Matematyka�dla�dzieci�klas�1-4,�
tel.�577-499-553.

�Matematyka,�angielski,��
tel.�515-459-141.

�Język�angielski,�język�rosyjski.�
Fachowo,skutecznie,�atrakcyjnie.�
Wszystkie�poziomy,�tel.�510-966-509.

�angielski,�profesjonalnie.��
Dzieci,�młodzież,�tel.�880-233-777.

�Matematyka,�tel.�601-303-279.

�Język�niemiecki�korepetycje,�
przygotowanie�do�matury,�tłumaczenia,�
tel.�600-850-913.
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rolnicze – kupno
płody rolne

�kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�783-112-512.

�kupię�zboża,�tel.�508-471-814.

�kupię�zboże,�tel.�693-157-117.

�kupię�zboże�paszowe,�tel.�668-478-617.

hodowlane
 Kupię byki, tel. 601-307-164.

 Kupię jałówki, tel. 601-307-164.

 Kupię krowy, tel. 601-307-164.

 Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, 
tel. 603-711-760.

�kupię�byczki,�jałówki�100-500�kg�do�
dalszego�chowu,�tel.�515-121-410.

�kupię�cielaki,�tel.�662-240-082.

maszyny
�ciągnik,�maszyny,�tel.�792-703-272.

�kupię�każdego�bizona�oraz�inne�
maszyny,�mogą�być�do�remontu,�
tel.�602-522-478.

�kupię�maszyny�rolnicze,�tel.�515-710-848.

�kupię�trolla,�owijarkę,�sadzarkę,�
glebogryzarkę,�talerzówkę,�rozsiewacz,�
kosiarkę,�siewnik,�tel.�605-084-979.

�każdego�Ursusa,�Mtz-82,�
tel.�725-361-836.

�kupię�żmijkę�do�zboża,�tel.�695-676-012.

�kupię�kombajn�anna�w�bardzo�dobrym�
stanie,�tel.�(24)�260-77-82.

rolnicze - 
sprzedaż
płody rolne

�Pszenżyto,�Strugienie,�tel.�604-973-885.

�Sprzedam�kukurydzę,�tel.�(46)�837-14-61.

�żyto,�jęczmień,�sianokiszonka,�siano,�
świeryż,�tel.�662-585-814.

 Zboża jare, sadzeniaki ziemniaka, 
kukurydza, trawy i inne nasiona. Firma 
nasienna GRANuM o/ Łowicz, dowóz 
od 1tony. Prowadzimy kontraktację: 
facelii, gorczycy, rzodkwi oleistej, 
strączkowych, motylkowych i traw., 
tel. (46) 837-23-05, (46) 837-23-01.

�Bób�Bizon,�top,�tel.�724-551-112.

�Sprzedam�słomę�120/120,�
Wierznowice,�tel.�508-309-423.

�kapusta�kwaszona,�ogórki�kiszone,�hurt,�
detal,�FVat,�tel.�508-194-191.

�Siano�i�słoma�ze�stodoły,�
tel.�664-837-390.

�Sprzedam�słomę�okrągłe�belki,�okolice�
głowna,�tel.�504-985-644.

�Pszenżyto,�jęczmień�okolice�głowna,�
tel.�504-985-644.

�Sprzedam�jęczmień�jary�ella,�
tel.�664-724-850.

�Sprzedam�siano�baloty�120x120,�
tel.�668-118-535.

�owies�Binco,�tel.�607-992-213.

�Sprzedam�owies,�tel.�782-093-352.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�793-701-024.

�Siano,�słoma:�baloty,�kostka,�tel.�667-
380-523,�Bednary.

�Sprzedam�pszenicę,�tel.�696-599-950.

�Pszenica,�tel.�668-347-212.

�żyto,�tel.�694-567-258.

�Słoma�z�mieszanki,�pszenżyto,�
tel.�607-168-196.

�Pszenica�Nawra,�jęczmień�Podarek,�
pszenżyto�Mamut�po�czyszczalni�Petkus,�i�
rok�ze�Strzelc,�tel.�885-254-502.

�Siano�łąkowe,�i�pokos,�kostka,�
tel.�885-254-502.

�Sprzedam�mieszankę�zbożową,�
tel.�661-709-954,�osiek.

�Pszenica�jara�ok.�8�ton,�tel.�605-094-165.

�Jęczmień�jary,�tel.�795-583-677.

�Słoma,�tel.�504-775-043.

�Siano,�żyto,�tel.�695-068-710.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�505-831-138.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�697-327-812.

�Sprzedam�sianokiszonkę,�
tel.�669-356-363.

�Bób�Bachus,�tel.�669-090-749.

�Słoma�sucha,�duże�bele,�świeryż,�
tel.�696-565-452.

�Sprzedam�bób,�tel.�690-366-739.

�Sprzedam�ok.�15�ton�pszenicy,�
tel.�607-760-119.

�Sprzedam�słomę�w�balotach�120/120,�
siano�w�kostkach,�tel.�793-009-852.

�Sprzedam�pszenżyto�ozime,�
tel.�660-181-910.

�Sprzedam�burak�pastewny,�słomę�
w�kostkach,�siano�w�kostkach,�
tel.�781-291-854.

�Sprzedam�słomę�w�małych�belkach�
po�2�zł�i�wyciąg�obornika�krotoszyński,�
tel.�691-235-101.

�Sprzedam�sadzonki�aronii,�
tel.�601-364-070.

�zboże,�tel.�665-349-136.

�Sprzedam�jęczmień,�tel.�726-255-866.

�Sprzedam�zboże,�tel.�602-387-024.

�Sprzedam�żyto,�pszenżyto�ozime�
i�jare,�słomę,�basen�Frigomilk�850l,�
tel.�791-542-072.

�Sprzedam�łubin,�gmina�Bielawy,�
tel.�601-271-039.

�żyto,�tel.�512-544-156.

�Sprzedam�siano,�baloty,�
tel.�507-689-930.

�Sprzedam�pszenżyto�ok.�10�ton,�słoma�
okrągłe�bele�ze�stodoły�Małszyce�11,�
tel.�668-058-598.

�Sprzedam�bób,�tel.�508-819-982.

�Sprzedam�owies,�tel.�692-916-507.

�Słoma�baloty,�tel.�661-221-935.

�Sprzedam�marchew�paszową,�
ziemniaki�paszowe.�Możliwość�transportu,�
tel.�507-707-579.

�Sprzedam�jęczmień,�pszenica,�
pszenżyto,�tel.�784-566-635.

�Pszenica�ozima,�tel.�784-006-332.

�Sprzedam�ziemniaki�irga�drobne�i�grube,�
tel.�606-485-033.

�Pszenżyto,�po�17,�tel.�607-172-809.

�owies�siewny�Nawigator,�Dąbkowice,�
tel.�668-594-262.

�Sprzedam�zboże,�tel.�728-329-771.

�Wydzierżawię�3�ha�łąki,�tel.�570-980-770.

�Słoma�okrągłe�bele�ze�stodoły,�
tel.�693-830-160.

�Mieszanka,�owies�z�odnowy,�tel.�693-830�
-160.

�Sprzedam�jęczmień�odmiana�oberek,�
wieczorem,�tel.�782-650-798.

�żyto,�owies,�tel.�887-299-310.

�Słoma�duże�baloty,�tel.�605-954-259.

�Słoma,�siano,�tel.�537-734-404.

�Sprzedam�słomę�ze�stodoły,�
tel.�512-279-318.

�Pszenica,�buraki�cukrowe,�
tel.�512-179-465.

�Siano�kostka,�tel.�512-179-465.

�Sprzedam�słomę�w�kostce�i�burak�
pastewny,�tel.�691-517-844.

�Łubin�do�siewu,�tel.�502-076-530.

�Sprzedam�owies,�facelię,�nostrzyk�biały�
2-letni,�tel.�502-585-456.

�owies�Bingo�i�harnaś,�pszenica�jara�
Nawra�po�centrali,�tel.�662-018-566.

�Sprzedam�siano,�tel.�783-668-523.

�Pszenżyto�3�tony,�tel.�691-235-046.

�Pszenżyto�około�2,5�tony,�
tel.�607-197-339.

�Sprzedam�słomę�owsianą�ze�stodoły�
120/120.�33�zł/szt,�tel.�605-929-120.

�Sprzedam�pszenżyto�i�żyto,�retki,�
tel.�795-499-795.

�Sprzedam�owies,�jęczmień�siewny,�
tel.�794-052-667.

�Sprzedam�owies,�chruśle,�
tel.�886-585-701.

�Sprzedam�żyto�i�pszenżyto,�
tel.�600-916-962.

�Sprzedam�300�bel�słomy�lub�zamienię�
na�obornik,�tel.�724-384-308.

�Sprzedam�żyto�hybrydowe�4�tony,�
tel.�508-499-104.

�Sprzedam�pszenicę�jarą�Frajda,�
tel.�609-788-373.

�Sprzedam�słomę,�śrutownik�na�
kamienie,�słoneczko�5-gwiazdowe,�
tel.�798-726-769.

�żyto,�siano,�tel.�791-785-230.

�Słoma�duże�bele,�pszenżyto,�owies,�żyto,�
okolice�Łyszkowic,�tel.�513-184-091.

�Słoma�(baloty)�ze�stodoły,�guźnia,�
tel.�880-918-256,�889-910-333.

�Sprzedam�żyto,�owies,�pszenżyto-�siano,�
Skaratki�66,�tel.�662-327-477.

�Sprzedam�słomę,�okrągłe�bele,�Łowicz,�
tel.�609-353-426.

�Sprzedam�pszenżyto,�jęczmień,�
mieszankę,�tel.�797-836-291.

�Sprzedam�3t�żyta,�tel.�512-178-872.

�Siano,�sianokiszonka,�baloty�120,�
tel.�886-172-988.

�Sprzedam�owies,�tel.�608-613-658.

�Sprzedam�bób,�tel.�608-613-658.

 Sprzedam słomę, siano, tel. 788-
934-923, Łaźniki.

�Pszenżyto,�tel.�601-851-421.

�Sprzedam�słomę�w�balotach�ze�stodoły,�
tel.�514-429-322.

�Jęczmień,�pszenżyto,�tel.�538-455-989.

�Sprzedam�ziemniak�sadzeniak�tajfun,�
tel.�693-017-344.

�Słoma�z�pszenżyta�w�kulach�120x120�ze�
stodoły,�około�70�szt,�okolice�kiernozia/
Sanniki,�tel.�730-622-002.

�Jęczmień,�tel.�723-585-201.

�Sprzedam�słomę�duże�bele�i�małe�
kostki�ze�stodoły,�tel.�725-283-816.

�Sprzedam�mieszankę,�tel.�698-071-344.

�Pszenica�paszowa,�tel.�501-389-031.

�Sprzedam�ok.�7�ton�żyta�i�siano�
w�balotach�120x120,�gm.�zduny,�
tel.�886-840-591.

�Sucha�słoma�ze�stodoły,�baloty,�tel.�730-
523-191,�ostrów.

�Sprzedam�suchą�słomę�w�belach,�
świące,�tel.�601-320-604.

�Sprzedam�pszenżyto,�mieszankę,�
tel.�603-401-075,�782-091-673.

�owies�Bingo�po�centrali,�
tel.�668-162-199.

�Sprzedam�owies�do�siewu�1�tonę,�
tel.�516-955-541.

�Sprzedam�słomę�w�balotach�ze�stodoły,�
Sierżniki,�tel.�609-241-555.

�Sprzedam�jęczmień�jary,�
tel.�726-390-515.

�Sprzedam�bobik,�tel.�502-436-234.

�Sprzedam�pszenicę�jarą,�Mysłaków,�
tel.�605-828-245.

�Pszenżyto,�jęczmień�z�pszenicą,�
tel.�697-508-177.

�Słoma,�tel.�883-237-644.

�Bób�Bachus,�tel.�724-551-112.

�Sadzonki�truskawek�roksana,�
tel.�724-551-112.

�Pszenżyto,�mieszanka�zbożowa,�po�
centrali,�tel.�605-061-691.

�zboże,�tel.�880-263-930.

�owies�harnaś,�tel.�880-263-930.

�Słoma�kostka,�tel.�880-263-930.

�Siano�w�balotach,�śrutownik�Bąk,.

�Sprzedam�żyto�jare,�tel.�783-235-537.

�owies,�tel.�603-408-122.

�Sprzedam�zboże�paszowe,�
tel.�530-707-506.

�Sprzedam�słomę,�siano�duże�bele�ze�
stodoły,�tel.�665-664-174.

�Sprzedam�siano�w�belach,�
tel.�888-153-945.

�Siano�okrągłe�belki,�tel.�663-853-216.

�Sprzedam�marchew�i�burak�odpadowy,�
tel.�880-177-805.

�Sprzedam�marchew�i�burak�odpadowy,�
tel.�880-177-805.

�Pszenżyto,�mieszanka,�okolice�chąśna,�
tel.�693-538-188.

�Sprzedam�bób�Bachus,�
tel.�692-228-062.

�Sprzedam�owies�siewny,�
tel.�798-906-448.

�żyto�z�pszenżytem,�łubin,�Wika,�
tel.�602-689-205.

�Jeczmień,�siano,�tel.�605-266-154.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�884-208-666.

�owies�Bingo�po�centrali,�
tel.�794-301-799.

�Pszenżyto,�pszenica,�tel.�665-437-013.

�Sprzedam�borówkę�amerykańską�
Bluecrop�6�letnia,�tel.�509-807-410.

�Sprzedam�jęczmień,�tel.�692-121-669.

�żyto�hybrydowe,�ok.�15�ton,�tel.�600-
623-430,�żychlin.

�Sprzedam�czosnek,�tel.�506-299-410.

 Sprzedam siano, tel. 609-581-257.

�Słoma,�tel.�697-714-463.

�Sprzedam�słomę�15zł�belaton�lub�
wymiana�za�obornik,�tel.�796-184-401.

�Sprzedam�pszenicę,�tel.�792-719-270.

 Sprzedaż zbóż jarych, hodowla 
Strzelce, Danko, ceny zakładowe. 
Bielawy Rynek 14, tel. 607-189-155.

�Sprzedam�ziemniaki�jadalne,�
pszenżyto,�ciągnik�c-360,�waga�1�tona,�
tel.�781-779-640.

�Sprzedam�słomę,�tel.�880-646-919.

�Sprzedam�bób,�tel.�791-789-232.

�Sprzedam�łubin,�owies,�pszenicę,�
tel.�504-406-017.

�Sprzedam�pszenicę�ozimą�20�ton,�
tel.�600-608-287.

�owies�po�centrali�i�jęczmień,�
tel.�667-988-983.

�Sprzedam�ziemniaki,�tel.�608-603-833.

�Sprzedam�jęczmień,�pszenżyto,�
tel.�732-783-512.

�Baloty�sianokiszonki�i�ziemniaki�
sadzeniaki,�tel.�602-131-357.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�602-244-075.

�Bób,�przetrząsaczo-zgrabiarka�4,�
tel.�691-620-963.

�Jęczmień�jary,�tel.�667-277-322.

�Sprzedam�zboże�paszowe,�
tel.�668-478-617.

�Sprzedam�ziemniaki�jadalne�odmiana�
Vega�kaliber�od�4+,�1zł/kg,�oraz�ziemniaki�
drobne�0,30zł/kg,�tel.�694-456-985.

�Sprzedam�pszenicę,�żyto,�słomę,�
tel.�506-656-931.

�Sprzedam�siano�w�małych�kostkach,�
tel.�604-088-657.

�Słoma�w�balotach,�tanio,�
tel.�(46)�861-26-06.

�Słoma,�okrągłe�bele�70�zł,�
tel.�606-924-645.

�Sprzedam�siano,�tel.�782-583-272.

�owies,�łubin�niebieski,�tel.�660-755-925.

�Łubin,�kukurydza,�owies,�pszenica,�
pszenżyto,�mieszanka,�jęczmień,�
sianokiszonka,�słoma,�tel.�506-115-015.

�kiszonka�z�kukurydzy,�100�zł/tona,�
Nieborów,�tel.�781-192-860.

�Słoma�baloty,�spod�wiaty,�Nieborów,�
tel.�781-192-860.

�Siano�i�sianokiszonka�w�balotach,�
tel.�721-682-674.

�Pszenica,�pszenżyto,�jęczmień,�
siano,�słoma�w�kostkach,�Nieborów,�
tel.�607-403-261.

�Sprzedam�zboże,�slome,�pług�4-skibowy,�
chwytak�do�bel,�rębak,�tel.�662-089-395.

�Sprzedam�pszenżyto,�tel.�605-120-638.

�Sprzedam�owies,�tel.�781-592-703.

�Siano,�słoma,�tel.�794-155-350.

�Pług�3-skibowy�„grudziądz”,�
tel.�794-155-350.

hodowlane
�Sprzedam�krowę�i�byczki�do�dalszego�

chowu,�tel.�606-569-727.

�Jałówka�wysokocielna,�tel.�880-855-085.

�Sprzedam�jałówkę�na�ocieleniu�i�młodą�
krowę,�tel.�510-158-246.

�Jałówki�mięsne�i�bydło�rasy�hF,�
tel.�665-349-136.

�Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�basen�
na�mleko�200l,�tel.�605-937-727.

�Sprzedam�krowę�wysokocielną�3�cielak,�
tel.�665-599-585.

�Sprzedam�cielaki,�tel.�888-953-006.

�Jałówki�hF�i�Simental�wycielenie:�
17.04.2020,�tel.�515-837-676.

�Sprzedam�krowę�mleczną�Skaratki�30�
pod�rogóźnem,�tel.�572-575-894.

�Sprzedam�jałówkę�hodowlaną,�
tel.�693-299-439.

�Sprzedam�byczka,�tel.�607-389-802.

�Sprzedam�3�jałówki�cielne,�
tel.�798-966-412.

�Sprzedam�cielaka�hF,�cena�1.000�zł,�
tel.�725-445-924.

�Jałówka�cielna�z�księgą�główną�100%�
hF,�wycielenie�15�maj�2020,�wydajność�
matki�6.600�litrów,�tłuszcz�4,4%,�białko�
3,11,�gmina�Pacyna,�tel.�889-148-034.

�Sprzedam�kuca�szetlandzkiego�maści�
tarant,�tel.�575-277-966.

�Sprzedam�źrebaka,�tel.�883-468-417.

�Sprzedam�2�jałówki,�wycielenie�
połowa�marca�i�i�początek�kwietnia,�
tel.�781-291-824.

�Sprzedam�indyki�czarno-białe�dorosłe,�
tel.�601-520-703.

�Sprzedam�jałówkę�cielną�5�miesięcy,�
tel.�601-533-397.
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�cieliczki�hodowlane�hF-a�
4-8-tygodniowe.�import�Niemcy,�
tel.�882-077-993.

�Jałówki�pod�zacielenie�i�żarłoki,�
tel.�609-562-159.

�Sprzedam�jałówkę�wysokocielną�termin�
wycielenia�17.03.2020r,�tel.�662-704-278.

�Sprzedam�cielaki�żarłoki,�krowę�
pierwiastkę,�tel.�663-972-056.

�cielaki�mięsne,�tel.�514-518-658.

�Sprzedam�gołębie,�tel.�666-104-448.

�Sprzedam�10�sztuk�prosiąt,�
tel.�575-151-627.

�Sprzedam�jałówkę�wysokocielną,�termin�
wycielenia�12�marca,�tel.�693-543-539.

�Sprzedam�3�jałówki�wysokocielne,�
Uchań�Dolny,�tel.�(46)�838-83-89,�
tel.�695-080-168.

�Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
tel.�791-125-486.

�Sprzedam�owcę�i�jagnięta,�
tel.�509-459-029.

�cielaki,�tel.�728-894-563.

�Sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�termin�
kwiecień,�tel.�(46)�838-30-97.

�Sprzedam�krowy,�tel.�695-684-362.

�Jałówka�na�wycieleniu,�tel.�666-534-325.

�Sprzedam�jałówkę�hodowlaną,�
tel.�668-146-499.

�Jałówka�cielna,�tel.�517-380-928.

maszyny
�Winda�do�bel,�tel.�604-973-885.

�Paśnik,�tel.�512-520-546.

�kupię�kombajn�(Bolko,�anna,�karlik),�
sadzarkę,�cyklop,�troll,�rozrzutnik,�
glebogryzarkę,�kopaczkę,�inne,�
tel.�511-713-596.

�Beczka�do�ślęzy�sadowniczej,�nowa,�
tel.�506-188-515.

�Ursus,�zetor�części�i�podzespoły�nowe�i�
używane�tel�601�478�051,�tel.�601-478-051.

�krokodyl�do�obornika�130cm,�łyżko-
krokodyl�2-metrowy�(zach.),�rozrzutnik�
obornika�krone�optimat�4-tonowy,�
tel.�508-194-191.

�Sprzedam�części�używane�do�bizona,�
tel.�602-522-478.

�Sprzedam�ciągnik�c-330�oraz�silosy�
lejowe,�tel.�602-522-478.

�Przyczepa�do�balotów,�tel.�795-583-677.

�Sprzedam�beczkę�4500l,�śrutownik�
bijakowy,�tel.�(42)�719-57-19�wieczorem.

�Siewnik,�tel.�664-837-390.

�Bizon�z056,�1986�rok�z�sieczkarnią,�
sprawny,�tel.�510-099-950.

�Pług�3-skibowy,�tel.�695-986-065.

�Pług�obrotowy�4-skibowy�lemken�
110,�zabezpieczenia�sprężynowe,�
tel.�607-992-213.

�Sprzedam�dwukółkę�sadowniczą,�
tel.�603-610-952.

�zetor�5340�65kM�2004�rok,�pług�
zagonowy�„4”,�tel.�606-432-319.

�Poznaniak,�kopaczka,�rozrzutnik,�wózek,�
tel.�602-339-665.

�Siewnik�„poznaniak”,�tel.�668-347-212.

�kombajn�Bizon�zo56,��
tel.�888-822-173.

�Wialnia,�warmianka,�opony�zetor�przód,�
tel.�665-349-136.

�Prasa�New�holland�835,�wybierak,�
trząsałka,�ciągnik�t-25,�agregat�uprawowy�
2,10,�pług�4-skibowy,�tel.�600-097-464.

�Sprzedam�claas�Dominator�76,�
sprowadzony,�stan�bdb.,�tel.�721-737-343.

�Sprzedam�prasę�kostkową�Sipma.

�Sprzedam�ciągnik�914�z�turem�i�
osprzętem,�przyczepa�6�ton�sztywna,�
tel.�665-264-804�603-676-220.

�Sprzedam�kombajn�Bizon,�garażowany�
1-właściciel,�tel.�661-333-323.

�rozrzutnik�1-osiowy�i�wialnia,�
tel.�(46)�838-15-04.

�rozrzutnik�8-tonowy�i�inny�sprzęt,�
tel.�511-242-979.

�Schładzalnik�550l�Frigomilk,�
tel.�505-675-382.

�Łańcuchy�do�rozrzutnika�2-osiowego,�
nowe,�czasy�Prl�150�zł/sztuka,�śrutownik�
Bąk�z�silnikiem,�600�zł,�tel.�697-714-855.

�Sprzedam�poznaniaka�prasę�Welgner�
rP�12,�samozbierająca�i�wałek�2,70,�
tel.�692-778-350.

�Sprzedam�nowy�pług�3-skibowy�
obrotowy�euromasz�zabezpieczenia�
resorowe,�2�tylne�koła�Ursus�c-360,�
tel.�883-605-469.

�rozisewacze�do�nawozu�amazone,�
raw;�ładowność�600-2.000�kg,�duży�
wybór,�import�Niemcy,�tel.�509-282-300.

�rozładownice�do�warzyw,�taśmociągi�5,�
6-metrowe,�kosz�przyjęciowy�do�warzyw,�
tel.�509-282-300.

�zgrabiarka�do�siana�1-2gwiazdowa,�
kuhn,�Pottinger,�Fella,duży�wybór,�
tel.�509-282-300.

�agregaty�bierne�3-metrowe�rau,�z�
hydropakiem,�tel.�509-282-300.

�Beczki�asenizacyjne�ocynkowane�
4,�5,�6,�7,�8,�10.000�litrów,�oś�skrętna,�
sprowadzone�z�Niemiec,�tel.�509-282-300.

�orkan�do�trawy�tarup,�szerokość�1,4-1,6�
m,�tel.�509-282-300.

�rozrzutniki�obornika�Fortschritt�t088,�
Welgler,�Bergman,�Strautman�4-10�t.,�duży�
wybór,�tel.�509-282-300.

�talerzówki�3,�4,�4,5�m,�typ�X,�V,�z�wałem�
strunowym,�sprowadzone�z�Niemiec,�
tel.�509-282-300.

�Wycinaki�do�kiszonek�Fell�kuhn,�
podwójny�nóż,�winda,�duży�wybór,�
sprowadzone�z�Niemiec,�tel.�509-282-300.

�ciągnik�rolniczy�Fendt�511�115�kM,�1999�
rok,�tel.�509-282-300.

�ciągnik�rolniczy�case�956�Xl,�95PS,�
4x4,�28.500�zł,�tel.�509-282-300.

�ciągnik�rolniczy�MF294�z�ładowaczem�
czołowym,�kabina,�4x4,�tel.�509-282-300.

�ciągnik�rolniczy�Same�tiger�100ze�4x4�
100PS,�25.800�zł,�tel.�509-282-300.

�karmniki�dla�świń�z�Niemiec,�
tel.�509-282-300.

�Paszowóz�Silowolf�12,5�m3,�2004�rok,�
tel.�509-282-300.

�Przyczepy�do�remonty�sztywne,�wywrotki�
6,�8,�10�ton,�tel.�509-282-300.

�Brona�aktywna�rabewerk�3�m�z�
hydropakiem,�tel.�509-282-300.

�Wapniarka�Fiona�8�ton,�tel.�509-282-300.

�Siewnik�do�zboża�amazone�D7,�
D8,�izaria�lobster�Super,�duży�wybór,�
tel.�509-282-300.

�Pługi�obrotowe�4,�5-skibowe�
kverneland,�Frost,�rabewerk,�landsberg�
zabezpieczenia�resorowe,�sprężynowe,�
kołkowe,�duży�wybór�import�Niemcy,�
tel.�509-282-300.

�obsypniki�do�kopców�Wulkan,�
tel. 509-282-300.

�kojce�przegrodowe�do�tuczników�z�
tworzywa�sztucznego,�sprowadzone�z�
Niemiec,�tel.�509-282-300.

�kombajn�do�zboża�class,�heder�3�m,�
sprowadzony�z�Niemiec,�tel.�509-282-300.

�taśmociągi�do�warzyw,�5,�6,�7,�8�metrów,�
duży�wybór,�tel.�509-282-300.

�Wąskie�koła�do�ciągnika,�kompletne,�48,�
46,�42,�38,�36�cali,�więcej�informacji�pod�
telefonem,�tel.�509-282-300.

�Sprzedam�prasę�rolującą�Sipma�z279/1�
Farma,�1998�rok,�tel.�667-349-210.

�Prasa�rolująca�claas�Variant�180,�
tel.�664-173-486.

�redło�5,�tel.�512-544-156.

�Sprzedam�rozrzutnik�2-osiowy�w�dobrym�
stanie,�tel.�665-974-254.

�Sprzedam�opryskiwacz�sadowniczy�
agrola,�tel.�793-104-253.

�kultywator�14�grudziądzki,�
tel.�693-830-160.

�Sprzedam�siewnik�poznaniak�2,7m,�
pług�Stantrol�4-skibowy.,�tel.�886-135-119.

�Sprzedam�bronę�aktywną,�wirową�3m,�
siewnik�poznaniak�3m�duża�skrzynia�
zasypowa.,�tel.�886-135-119.

�koła�275/70/22,5�2�szt,�jak�nowe,�
tel.�601-662-905.

�Srutownik�bijakowy�Dozamech�15kW,�
tel.�601-662-905.

�Przyczepa�D-44�wywrotka,�
tel.�605-954-259.

�Bizon�z-56,�cyklop,�Ursus�U-902,�prasa�
z-224,�beczka�2000l,�tel.�512-179-465.

�Siewnik�Poznaniak�2,7�m,�stan�bdb,�
kosiarka�rotacyjna�1,35�m�stan�prawie�
nowy, tel. 608-580-044.

�Sprzedam�wagę�inwentarską�do�1�tony,�
tel.�693-350-873.

�opryskiwacz�sadowniczy�ślęza�taDleN�
tl1000S,�tel.�507-216-596.

�Siewnik,�rozrzutnik,�agregat�uprawowy,�
sadzarka,�glebogryzarka,�tel.�509-853-384.

�Maszyna�do�młócenia�targanka,�
śrutownik�na�kamienie,�podajnik�kostek�
do�sipmy,�kopaczka�konna�na�podnośnik,�
tel.�661-385-335.

�Sprzedam�wyciąg�linowy�do�obornika,�
tel.�698-535-722.

�Prasa�rolująca�Welger,�tel.�793-022-959.

�Dwie�maszyny�marki�kverneland,�
siewka�nawozowa�ładowność�1�tona,�
przetrząsarka�do�siana�6,5�metra�
szerokość�robocza�obydwie�maszyny�w�
bdb�stanie�technicznym,�tel.�601-384-540.

�Przyczepa�4,5-tonowa,�sztywna,�
siewnik�konny�3-metrowy,�opryskiwacz�
350�l,�karmnik�dla�tuczników�na�sucho,�
tel.�669-002-605.

�Sprzedam�opryskiwacz�sadowniczy�
Pilmet�Milenium�1000�litrów,�wysoki�maszt,�
tel.�506-292-919.

�c-360-3P,�1986�rok,�stan�bdb.,�
tel.�692-868-516.

�ciągnik�2009�r,�przedni�napęd,�80�kM,�
tel.�692-868-516.

�Sadzarka�czeska,�tel.�665-780-714.

�Sprzedam�zgrabiarkę�7-kę,�gniotownik�
walcowy,�tel.�600-916-962.

�Sprzedam�sieczkarnię�Fortschritt�e281,�
tel.�691-620-778.

�ciągnik�renault�7532,�1990�rok,�brona�
talerzowa�1,8�m,�pług�3-skibowy�Unia�
grudziadz,�tel.�733-670-995.

�Prasa�John�Deere�592,�2003�rok,�
zgrabiarka�5-gwiazdowa�redło,�brony�do�
łąk,�tel.�508-985-884.

�kombajn�anna�i�owies,�tel.�725-805-968.

�Sprzedam�sadzarkę,�tel.�889-585-441.

�c-330�t-25,�tel.�887-380-863.

�ciągnik�c-360,�1982�rok,�25.000�zł,�stan�
bdb,�tel.�663-941-592.

�Sprzedam�przyczepę�tandemową�7.000�
zł,�tel.�664-778-301.

�Sprzedam�sadzarkę�do�ziemniaków,�
rybno,�tel.�784-181-324.

�Sadzarka�do�warzyw�tarczowa�
2-rzędowa,�siewnik�Weremczuk�4�rzędowy�
taśmowy,�skrzyniopalety�do�warzyw,�
tel.�607-997-645.

�Sprzedam�siewnik�Poznaniak,�duży�
kosz,�tel.�601-533-397.

�Wycinak�do�kiszonek�mieczowy,�pług�
4-skibowy,�tel.�663-452-628.

�Sprzedam�opryskiwacz�Pilmet�300l,�
tel.�693-974-911.

�rozrzutnik�Fortschritt�t-088,�
opryskiwacz�Pilmet�412-lux,�laweta�do�bel,�
koła�wąskie�12.4r32,�12.4r46,�pług�do�
śniegu/ziemi,�tel.�606-753-417.

�cyklop�Warfama�t-214/3,�1996�
rok.�agregat�uprawowy�szer.�5,20,�
tel.�502-384-747.

�Przetrząsarka�do�siana�class�4,5�
m�hydrauliczna,�przyczepa�3-osiowa�
wywrotka,�tel.�695-608-762.

�kosiarka�rotacyjna,�przetrząsarka�do�
siana,�siewnik�do�warzyw�4-rzedowy,�
tel.�785-641-260.

�Sprzedam�mieszalnik�do�pasz�suchych,�
śrutownik�walcowy,�tel.�662-752-205.

�Prasa�z-224�1998�rok,�orkan,�
tel.�530-306-673.

�c-360,�z�kabią,�z�turem,�wspomaganie,�
tel.�604-948-642.

�grabiarka�7,�karuzela,�kos,�
tel.�570-980-770.

�Prasa�New�holland�648,�cyklop,�siewnik�
zbożowy�Poznaniak,�tel.�609-562-159.

�Sprzedam�sadzarkę�do�ziemniaków,�
taśmociąg�4m,�silnik�15�kW,�
tel.�609-241-555.

�Sprzedam�pług�4-skibowy�zagonowy,�
4-skibowy�obrotowy�kverneland,�rozrzutnik�
1-osiowy,�tel.�502-436-234.

�rozrzutnik�2-osiowy�z�nadstawkami�do�
kukurydzy,�lejkowy�rozsiewacz�nawozu,�
pług�2-skibowy,�tel.�605-094-174.

�części�do�opryskiwaczy,�
tel.�724-551-112.

�owijarka�do�bel,�tel.�663-074-485.

�Widlak�elektryczny�WW,�1990�rok,�
2.300zł,�tel.�602-584-266.

�Sprzedam�blok�silnika�do�c-360,�
tel.�783-235-537.

�c-360,�1993�rok,�iwł.,�16.500,�
tel.�602-584-266.

�ciągnik�eSa,�tel.�513-981-547.

�agregat�uprawowy�Bomet�2,10,�kosiarka�
rotacyjna�Wirax�1,65,�tel.�532-360-574.

�Sprzedam�orkana,�tel.�607-809-288.

�kopaczka�dwurzędowa,�
tel.�693-025-944.

�Sprzedam�kultywator�18�graczkowy,�
tel.�725-456-998.

�kultywator�szer.�2,10�grudziądz,�wialnia�
do�zboża,�tel.�698-038-765.

�obławiacz�do�liści�buraczanych�
6-rzędowy�na�silniku�i�skrzyni�zetor,�
tel.�600-623-430.

�Sprzedam�obciążniki�przednie�do�
zetora,�tel.�789-101-800.

�Siewnik�agro-Masz�3-metrowy,�
2013�rok,�prasa�Ursus�siatka�2013rok,�
tel.�530-052-235.

�rozsiewacz�do�nawozu,�
tel.�697-714-463.

�ciągnik�c-360�sprzedam�lub�zamienię�
na�c-330,�tel.�504-019-557.

�Pług�obrotowy�5-skibowy�overum,�
tel.�607-992-213.

�Massey�Ferguson�255�1990�rok�z�turem�
2-sekcyjnym,�tel.�508-985-884.

�t-25,�kosiarka�rotacyjna,�brony�5,�płóg�
2-skibowy,�3+1�skibowy,�przyczepa�do�
balotów,�tel.�664-759-891.

�Sprzedam�przyczepę�3,5�tony�z�
papierami,�tel.�606-384-970.

�Sprzedam�siewnik�Fiona�2,40�szerokość,�
agregat�uprawowy�2,20�szerokość,�pług�
2-skibowy,�tel.�730-813-043.

�Sprzedam�łuskarki�do�bobu,�
tel.�600-608-287.

�zetor�6911,�9,5�tys.,�tel.�509-459-029.

�Sprzedam�ciągnik�Farm-Mot,�1996�
rok,�25�kM,�nowy�akumulator,�rozrusznik,�
alternator,�przekładnia�kierownicy,�
zarejestrowany,�ważny�przegląd,�
ubezpieczenie,�tel.�602-111-825.

�Siewnik�2,5�metra,�przyczepka�1-osiowa,�
wywrotka,�tel.�723-454-493.

�Sprzedam�MF-255,�ładowacz�o�balotów,�
cyklop,�tel.�577-114-169�wieczorem.

�Sprzedam�rozsiewacz�Motyl�600�litrów,�
1.200�zł,�tel.�664-778-301.

�Sprzedam�skrzynię�biegów�c-360,�
tel.�692-132-798.

�Przyczepa�do�belek,�tel.�726-716-042.

�Sprzedam�pług�3-skibowy,�siewnik�
Nordsten�2,5�m,�tel.�783-847-873.

�Beczkowóz,�rozrzutnik,�tel.�693-256-015.

�rozrzutnik,�tel.�696-107-903.

�Sprzedam�siewnik�poznaniak,�dwukółkę,�
opryskiwacz�400�litrów,�bronę�lekką,�
przetrząsacz�karuzelowy�dwuwirnikowy,�
tel.�(46)�861-26-06.

�Sprzedam�przyczepę�sztywną�bez�
papierów,�tel.�664-776-417.

�rozsiewacz�nawozu�Brzeg�tMX850,�
2004�rok,�tel.�501-850-017.

�rozrzutnik�Fortschritt�Jaskin,�
tel.�506-115-015.

�Sprzedam�siewnik,�tel.�509-231-830�
508-283-855.

�Sprzedam�dwukółkę,�wóz�konny,�
siewnik�15,�pług�2,�kultywator,�brona,�
tel.�888-832-841.

inne
�osprzęt�do�ładowaczy�i�ładowarek,�łyżki,�

krokodyle,�łyżkokrokodyle,�widły,�chwytaki�i�
inne,�tel.�601-478-051.

�Sprzedam�obornik,�tel.�510-158-246.

�Sprzedam�schładzalnik�do�mleka�poj�
1400�litrów,�2002�rok,�tel.�662-294-778.

�agregat�do�chłodni,�tel.�883-605-469.

�Plandeki,�siatki,�tel.�665-349-136.

�Palety�zwykłe,�worki�Big-bag�duże�ilości,�
tel.�601-662-905.

�Sprzedam�obornik�z�możliwością�
dowozu,�tel.�608-689-173,�698-535-722.

�Sprzedam�pojemniki�hauzer�1000l�oraz�
kręgi�1200,�1400,�tel.�603-755-648.

�Sprzedam�zbiornik�do�chłodzenia�mleka�
JaPy�1680l�z�odzyskiem�ciepłej�wody,�
tel.�660-170-746.

�Dojarka�do�mleka,�tel.�663-074-485.

�Sprzedam�koła�do�Bizona�23.1-26,�
tel.�506-814-632.

�Sprzedam�obornik,�tel.�604-853-854.

�Sprzedam�obornik�bydlęcy,�
tel.�665-287-647.

�tunele�foliowe�z�nawadnianiem�32x8,�
tel.�725-368-799.

�Sprzedam�obornik�i�gnojowicę�
zagęszczoną�(ok.�Łowicza�i�zduny)�
z�dowozem�beczkowozem�18tys�l�i�
rozrzutnikiem�18t,�tel.�605-938-319.

�oddam�za�darmo�opony�do�okrywania�
kiszonki,�tel.�783-537-461.

�Schładzalnik�do�mleka�520l�Jastrzębia,�
tel.�691-610-713.

rolnicze - usługi
�Naprawa�pomp�do�opryskiwaczy,�części�

zamienne,�tel.�506-188-515.

�okna:�naprawa,�regulacja,�
tel.�609-135-411.

�Białkowanie�obór,�tel.�518-168-598.

�kosiarki,�gałęziarki,�kompresory,�
tel.�513-666-808.

�zrobię�bramy�do�stodoły,�garażu,�obory�
oraz�ogrodzenia,�tel.�505-928-735.

 Naprawa ciągników i maszyn 
rolniczych z dojazdem na miejsce, 
tel. 782-273-568.

�transport�maszyn�rolniczych,�
tel.�665-734-042.

zwierzęta
sprzedaż

�oddam�w�dobre�ręce�3�miesięcznego�
pieska,�tel.�601-379-628.

�Szczeniaki�owczarka�niemieckiego,�
tel.�696-399-890.

�Maltańczyk,�Staffordshire�Bull�terrier�
szczenięta,�tel.�662-093-975.

�oddam�pieska,�tel.�733-630-382.

�Sprzedam�suczkę�chihuahua,�
3-miesięczna,�tel.�500-583-446.
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Sport

Sport szkolny |�Półfinały�Wojewódzkie

Reprezentacje naszych SP 
bez dalszych awansów

Mistrzowie powiatu łowickie-
go – zawodniczki z SP Mysła-
ków i siatkarze Pijarskiej zagrali w 
dalszym etapie szkolnych rozgry-
wek, czyli w Półfinałach Woje-
wódzkich, ale nie zdołały wywal-
czyć dobrych miejsc. Okazało się, 
że poziom w ościennych rejonach 
jest nieco wyższy. 

Ekipa z Mysłakowa, która po 
raz pierwszy wygrała zawody po-
wiatowe, bierze udział w progra-
mie Akademia Siatkówki Skry 
Bełchatów i już wiele potrafi, ale 
na półfinał wojewódzki było to za 
mało. Drużyna nauczycielki Ewy 
Patos w turnieju półfinałowym za-
jęła 5. miejsce, a mistrza zdobyli 
gospodarze z Rawy Maz..

Zespół z Mysłakowa grał  
w składzie: Wiktoria Bogucka, 
Oliwia Cholecka, Julia Dziedzic, 
Maja Dziedzic, Natalia Dziedzic, 
Weronika Janicka, Amelia Kaliń-
ska, Elżbieta Kmita, Maja Kubel, 
Nicola Pruk. 

� � Wyniki dziewcząt:� SP� Mysła-
ków� –� SP� 2� Skierniewice� 0:2,� SP�
głuchów� –� SP� 2� żychlin� 0:2,� SP�
2�rawa�Maz.�–�SP�Mysłaków�2:0,�
SP� 2� Skierniewice� –� SP� głuchów�
2:0,� SP� 2� rawa� Maz.� –� SP� 2� ży-
chlin�2:0,�SP�Mysłaków�–�SP�głu-
chów�1:2,�SP�2�Skierniewice�–�SP�
2�rawa�Maz�0:2,�SP�2�żychlin�–�SP�
Mysłaków�2:0,�SP�głuchów�–�SP�2�
rawa�Maz.�1:2,�SP�2�żychlin�–�SP�
2�Skierniewice�2:0.

�  Końcowa kolejność:
1.�Szkoła�Podstawowa�nr�2�rawa�Mazowiecka

2. Szkoła Podstawowa nr 2 Żychlin

3.�Szkoła�Podstawowa�nr�2�Skierniewice

4.�Szkoła�Podstawowa�głuchów

5.�Szkoła�Podstawowa�Mysłaków

W rywalizacji chłopców nasz 
powiat reprezentowała drużyna 
Pijarskiej SP. Podopieczni Domi-
nika Kusia zagrali w Żychlinie 
i zajęli tam 4. lokatę, a mistrza 
zdobyli gospodarze. 

Mistrzowie z Pijarskiej Szkoły 
Podstawowej Królowej Pokoju w 
Łowiczu grali w składzie: Oskar 
Dańczak, Antoni Haczykowski, 
Mikołaj Klimkiewicz, Bartosz 
Lus, Mikołaj Łukasik, Szymon 
Pilichowski, Julian Urbański, Szy-
mon Wielgomas, Antoni Wolski – 
nauczyciel: Dominik Kuś.  zł 

�Wyniki chłopców: SP2�żychlin�–�
SP2�Skierniewice�2-0�(21:17,�21:14),�
PSP�Łowicz�–�SP�1�rawa�Maz.�0-2�
(14:21,�02:21),�SP2�żychlin�–�PSP�
Łowicz� 2-0� (21:15,� 21:13),� SP1�
rawa�Maz.–�SP�2�Skierniewice�2-0�
(21:08,�21:06),�SP2�żychlin�–�SP�1�
rawa� Maz.� 2-0� (06:21,� 11:21),� SP�
2� Skierniewice� –� PSP� Łowicz� 2-1�
(17:21,�21:10,�13:11).�

�Kolejność końcowa:
1.�SP�1�rawa�Maz.� 6�pkt.� 6-0� 126:47

2. SP 2 Żychlin 5 pkt. 4-2 103:87

3.�SP�2�Skierniewice� 4�pkt.� 2-5� 97:126

4. PSP Łowicz 3 pkt. 1-6 72:135

Sport szkolny |�Powiatowa�licealiada�w�siatkówce�chłopców�

Ekipa z Blichu najlepsza pod siatką 
W tym roku najlepsza z sied-

miu ekip rywalizujących pod siat-
ką w Powiatowej Licealiadzie 
Szkolnej, rozegranej w poniedzia-
łek 10 lutego, okazała się druży-
na Zespołu Szkół Ponadpodsta-
wowych nr 2 RCKZ na Blichu,  
pod wodzą nauczyciela w-f Kata-
rzyny Charążki. 

Turniej został przeprowadzony 
w dwóch grupach, z których naj-
lepsze dwa zespoły awansowały 
do półfinałów. „Blich” w grupie B 
przegrał z Pijarskim LO i zajął 
drugie miejsce. W finale był re-
wanż i tym razem team Damia-
na Górskiego przegrał 1:2, a z mi-
strza cieszyli się uczniowie ZSP 2. 

Trzecie miejsce w powiato-
wej rywalizacji zajęli siatkarze  
z ZSP nr 1 Łowicz, pokonując eki-
pę ZSP nr 4 2:1. 

W składzie zwycięskiej ekipy 
ZSP nr 2 RCKZ w Łowiczu grali: 

Jakub Boczek, Mateusz Buczek, 
Michał Buczek, Rafał Dudziński, 
Sebastian Dziemdziela, Michał 
Kaźmierczak, Oskar Klimkie-
wicz, Patryk Pająk, Dawid Słu-

bik, Michał Więcek, Eryk Woliń-
ski, Wojciech Zabost, – nauczyciel 
Katarzyna Charążka.  zł

�Wyniki grupy A: zSP�nr�3�–�zSP�
nr�1�w�Łowiczu�0:2�(24:26,�19:25),�

i� lo� –� zSP� nr� 4� w� Łowiczu� 0:2�
(22:25,�24:26),�zSP�nr�1�–�zSP�4��
w�Łowiczu�0:2�(23:25,�16:25),�zSP�
nr� 3� –� i� lo� 0:2� (18:25,� 16:25),��
i�lo�–�zSP�1�w�Łowiczu�0:2�(25:27,�
25:27),�zSP�nr�4�–�zSP�nr�3�w�Ło-
wiczu�2:0�(25:11,�25:12).

�Wyniki grupy B:�ii�lo�–�Pijarskie�
lo�0:2�(6:25,�12:25),�ii�lo�–�zSP2�
0:2� (6:25,� 8:25),� zSP2� –� Pijarskie�
lo�1:2�(16:25,�25:23,�3:15).�

� �Półfinały:�zSP�nr�4�–�zSP�nr�2�
rckz�w�Łowiczu�1:2�(24:26,�25:23,�
13:15),� Pijarskie� lo� –� zSP� nr� 1��
w�Łowiczu�2:0�(25:10,�25:14).

�Mecz o 3. miejsce: zSP� nr� 4�
–�zSP�nr�1�w�Łowiczu�1:2�(22:25,�
25:22,�13:15)

�Mecz o 1. miejsce: zSP�2�–�Pi-
jarskie�lo�2:1�(25:21,�23:25,�15:12)

�Klasyfikacja końcowa
1.�zSP�nr�2–�awans�do�½�finału�wojewódzkiego

2.�Pijarskie�lo�w�Łowiczu

3.�zSP�nr�1�w�Łowiczu

4.�zSP�nr�4�w�Łowiczu

5-7.�zSP�nr�3�w�Łowiczu,

��ii�lo�w�Łowiczu

��i�lo�w�Łowiczu

Dart�|�21.�turniej�XXi�edycji�oMŁ

Ośmiu rzucało do tarczy
To już drugie spotkanie w no-

wym lokalu, zawodników rywa-
lizujących w Otwartych Mistrzo-
stwach Łowicza w darcie 501 
d.o. W 21. kolejce, rozegranej  
w piątek, 21 lutego, wzięło udział 
8 uczestników, rywalizujących  
w systemie „każdy z każdym”

Zapowiadany na 14 lutego tur-
niej nie doszedł do skutku, gdyż 
ze względu na przypadające na 
ten dzień Walentynki, zawod-
nicy świętowali w inny sposób.  
W piątkowych zawodach kolejny 
raz z rzędu odniósł zwycięstwo 
Sylwester Grzanka, coraz bardziej 
zbliżając się do wyniku lidera, 
Jacka Kocusa. Brakuje już tylko 
24 punktów. 

Bardzo dobry występ odno-
tował Artur Borowiec, zajmu-
jąc miejsce 2., a na 3. pozycji za-
kończył rozgrywki Kocus. Tuż za 
„pudłem” znalazł się Artur Wój-
cik. W dalszej kolejności uplaso-
wali się: Michał Kryszkiewicz (5), 

Marcin Wroński (6), Marcin Po-
drażka (7) i Marcin Wyszogrodz-
ki (8).

Kolejny turniej odbędzie się 
w piątek, 28 lutego, w restauracji 
Trio Music Club w Łowiczu przy 
ul. Katarzynów 46. Gogo

�Klasyfikacja po 21. turnieju XXi 
oMŁ w darcie 501 d.o.: 

1.�Jacek�kocus�–�ŁkD�leg�Łowicz�(1) 304

2.�Sylwester�grzanka�–�ŁkD�leg�Łowicz�(2) 280

3.�artur�Borowiec�(3) 233

4.�Marcin�Wroński�–�ŁkD�leg�Łowicz�(4) 185

5.�Michał�kryszkiewicz�–�ŁkD�leg�Łowicz�(5) 180

6.�Paweł�adamczyk�(6) 166

7.�Łukasz�Burzyński�(7) 105

8.�artur�Wójcik�–�ŁkD�leg�Łowicz�(8) �83

9.�Marcin�Podrażka�(9) �72

10.�Marcin�Wyszogrodzki�(11) �33

11.�Mariusz�Siekierski�(10) �29

12.�Marek�Piaskowski�(12) �12

13.�Dariusz�Dudziński�(13) �6

14.�Jakub�Piaskowski�(14) �5

15.�krzysztof�karwalski�(15) �4�

��Piotr�kopeć�(15) �4

��Marcin�Majchrzak�(15)�� �4

Klimat w nowym lokalu�nadaje�innego�wymiaru�grze�w�darta.�
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Lekka atletyka�|�Półmaraton�Wiązowski

Inauguracja sezonu 
Jedną z najstarszych imprez 

biegowych w naszym kraju, któ-
ra inauguruje biegową wiosnę jest 
Półmaraton w Wiązownej (21 km 
i 97,5 m). W niedzielę, 23 lute-
go okazało się, że był rekordowy. 
4000 zawodników oraz zawodni-
czek z Polski i zagranicy stanęło 
na starcie półmaratonu, a kolejne 
1000 osób zmierzyło się z dystan-
sem 5 km. 

– Na 5 km reprezentowały nas 
Dorota Ostrowska, Marzena Kur-
man, Iza Wójcik-Urbańska i Kac-
per Bombrych (25:13). W półma-
ratonie dobry start zaliczył Tomek 
Nowak – 1:33:54. Granicę 2 go-
dzin udało się złamać Renacie Wi-
śniewskiej, kilku sekund brakło 
Agnieszce Misiak. Ciut dłużej na 
trasie przebywał Jacek Kurman 
– który jak nikt inny potrafi się 
cieszyć startami biegowymi – re-

lacjonują reprezentanci Starzyń-
skiego Biega. 

Tomek Kolos zajął 71. lokatę,  
a czas 18:11 jest jego nowym re-
kordem życiowym. Adam Pietrzak 
był 133. z czasem 19:20. Sylwia 
Ambroziak półmaraton przebie-
gła w czasie 1:37,11 (711. miejsce 
w open i 12. w gronie K40).  zł

Tomasz Kolos i Adam Pietrzak 
uzyskali�nowe�„życiówki”�na�5�km.�
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Lekka atletyka�|�29.�halowe�MP�Masters

Pięć medali naszych 
weteranów

29. Halowe Mistrzostwa Polski 
w Lekkiej Atletyce Masters odby-
ły się w sobotę, 22 lutego w To-
runiu. Stanisław Znyk z Szymano-
wic zdobył złoty medal w skoku  
w dal, a nauczycielki w-f z II LO 
w Łowiczu: Magdalena Ochmań-
ska-Zrazek i Zofia Kucharska 
przywiozły 4 medale. 

Stanisław Znyk wziął udział  
w konkursie skoku w dal w kate-
gorii wiekowej M 35, reprezentu-
jąc klub UKS GOK Zduny. Spisał 
się kapitalnie i wśród zawodników 
mających w przeszłości na swoim 
koncie wyniki powyżej 7 metrów, 
z wynikiem 5.69 m zdobył złoty 
medal 

Nauczycielki z II LO występy 
rozpoczęły od startu w konkur-
sie pchnięcia kulą. Magdalena 

Ochmańska-Zrazek uzyskała 9.61 
m, a Zofia Kucharska 10.04 m.  
Obie zostały w swoich katego-
riach sklasyfikowane na drugich 
miejscach. Z kolei w konkursie 
rzutu ciężarkiem w ich katego-
riach nikt się oprócz nich się nie 
zgłosił, rzuciły odpowiednio na 
9.66 m i 8.93 m.  zł

Stanisław Znyk�zdobył��
złoty�medal�Mistrzostw�Polski�
Weteranów�w�toruniu.
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Sport szkolny |�Półfinał�Wojewódzki�licealiady�w�siatkówce�

Siatkarze z ZSP 2 zagrają 
w finale wojewódzkim

Duży sukces odnieśli siatka-
rze Zespołu Szkół Ponadpodsta-
wowych nr 2 RCKZ w Łowiczu 
(podopieczni Katarzyny Charąż-
ki), którzy w piątek, 14 lutego za-
grali w Łodzi w turnieju rejono-
wym. 

O awans do finału wojewódz-
kiego walczyły cztery szkolne 
reprezentacje. Łowiczanie spisa-
li się rewelacyjnie i wygrali te za-
wody. 

Uczniowie z Blichu w pół-
finale pokonali I LO w Kut-
nie 2:0 (25:8, 27:25), natomiast  
w finale pokonali Zespół Szkół  
nr 3 w Skierniewicach 2:0 (25:16, 
25:16) i awansowali na finał wo-
jewódzki. 

W składzie mistrzów Półfinału 
Wojewódzkiego ZSP Nr 2 RCKZ 
W Łowiczu grał w składzie: Bo-

czek Jakub, Mateusz Buczek, 
Michał Buczek, Rafał Dudziński, 
Sebastian Dziemdziela, Oskar 
Klimkiewicz, Marek Lelonkie-
wicz, Patryk Pająk, Dawid Słu-
bik, Michał Więcek, Eryk Woliń-
ski, Wojciech Zabost.

Dzień wcześniej, w środę,  
13 lutego, do walki w Półfinale 

Wojewódzkim przystąpiły siat-
karki z I LO im. J. Chełmońskie-
go w Łowiczu. Tu poziom okazał 
się bardzo wysoki i na wygraną 
nie było szans. Podopieczne To-
masza Piaseckiego, które pew-
nie wygrały mistrzostwo powiatu,  
w Skierniewicach zajęły w zawo-
dach trzecie miejsce. 

W ekipie I LO Łowicz zagrały: 
Natalia Baleja, Julia Cieślak, Na-
talia Cieślak, Paulina Deka, Ju-
styna Dłubisz, Maja Gajda, Do-
rota Głowacka, Vanessa Janicka, 
Gabriela Kaczmarek, Martyna 
Liberacka, Milena Płacheta, Mi-
chalina Rucińska, Natalia Szym-
czak, Magdalena Walewska.  zł

o awans na Finał Wojewódzki w Łowiczu walczyły�cztery�drużyny.�Wygrali�łowiczanie.�
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Siatkarze z „Blichu” zdobyli�tytuł�mistrza�powiatu�i�awansowali��
na�Finał�Wojewódzki.
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Koszykówka�|�25.�kolejka�i�ligi

Księżacy pauzowali, 
Fanklub w schronisku

W miniony weekend pierw-
szoligowi Księżacy pauzowali 
 i obserwowali poczynania ry-
wali, natomiast członkowie Fan-
klubu Księżaka Łowicz odwie-
dzili czworonogów w schronisku 
„Psiakowo i spółka”. Kibice prze-
kazali karmę oraz koce. 

Zbiórkę dla czworonogów 
przeprowadzono 16 lutego,  
w trakcie meczu Księżaka z Bio-
farm Basket Poznań w ramach ak-
cji „Kibicu Księżaka przynieś coś 
dla zwierzaka”. Po przekazaniu 
podarunków dla zwierzaków był 
czas na spacer z psami. 

– To było niesamowite do-
świadczenie. Oddawaniu pod-
opiecznych do opiekunów e. to-
warzyszyło duże wzruszenie. 
Będziemy odwiedzać „Psiakowo” 
częściej – mówi Mateusz Marsza-
łek. 

W 25 kolejce, lider I ligi – 
Czarni Słupsk podejmował 
GKS Tychy i mu tu kibicowa-
liśmy mocniejszemu, ponie-
waż Tychy zajmują 9. miejsce 
i mają tylko dwa zwycięstwa 
mniej od Księżaka. Czarni pewnie 
wygrali i nadal są liderem I ligi. 

Szansę na grę w finałowej 
ósemce zachowuje jeszcze Elek-
trobud-Investment MKS Znicz 
Basket Pruszków, który plasuje 
się na 7. lokacie. Znicz podejmo-
wał mocnego Sokoła i nie zdołał 
wygrać w tym starciu. O utrzyma-
nie w lidze walczy mocno MUKS 
Energa Kotwica Kołobrzeg, któ-
ra tym razem zagrała w Pozna-

niu i tu było trudno o dwa punk-
ty. Biofarm zachowuje szansę na 
play-off. 

Łowiczanie nadal są na 5. miej-
scu w tabeli i już jedną nogą w fi-
nałowej ósemce. Po piętach dep-
cze nam Pogoń Prudnik, która 
wygrała na wyjeździe z Zetkama 
Nysa Kłodzko.  zł

�25. kolejka i ligi koszykówki 
męskiej (2020.02.22-23):� PBg�
Biofarm� Basket� Poznań� –� MUkS�
energa� kotwica� kołobrzeg� 88:66,�
MkS�zetkama�Doral�Nysa�kłodzko�
–�kS�Pogoń�Prudnik�71:74�kS�gór-
nik�trans.eu�Wałbrzych�–�Weegree�
azS� Politechnika� opolska� opole�
89:83,�elektrobud-investment�MkS�
znicz� Basket� Pruszków� –� Ptg�
rawlplug�Sokół�Łańcut�80:88,�Stk�
czarni�Słupsk�–�gkS�tychy�85:64,�
Wkk�Wrocław�–�kk�timeout�Polo-
nia�1912�leszno�(26.02).

�Pauza:�kS�księżak�Łowicz�i�kkk�
Miasto�Szkła�krosno.

1.�Stk�czarni�Słupsk�(2) 23 39 1936-1800

2.�Wkk�Wrocław�(1) 21 37 1852-1712

3.�kS�górnik�trans.eu�Wałbrzych�(3) 21 37 1722-1609

4.�Ptg�rawlplug�Sokół�Łańcut�(4) 22 36 1913-1811

5. KS Księżak Łowicz (5) 21 33 1860-1858

6.�kS�Pogoń�Prudnik�(6) 22 32 1816-1830

7.�elektrobud-investment�zB�Pruszków�9) 22 32 1704-1737

8.�kkk�Miasto�Szkła�krosno�(8) 21 31 1674-1654

9.�gkS�tychy�(7) 22 31 1798-1854

10.�PBg�Biofarm�Basket�Poznań�(12) 21 30 1674-1682

11.�kk�timeout�Polonia�1912�leszno�(10) 21 30 1747-1780

12.�Weegree�azS�Politechnika�opolska�(12) 22 29 1859-1966

13.�MkS�zetkama�Doral�Nysa�kłodzko�(13) 21 28 1630-1737

14.�MUkS�energa�kotwica�kołobrzeg�(14) 22 28 1766-1894

Kibice Księżaka przekazali karmę i koce�dla�zwierzaków�w�schronisku
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Koszykówka�|�zapowiedź�26.�kolejki�i�ligi�

Księżacy jadą nad morze 
Koszykarze Księżaka 
Łowicz w ten weekend 
jadą nad morze,  
ale nie na wypoczynek. 
Podopieczni trenera 
Michała Spychały jadą 
walczyć o finałową 
ósemkę do Kołobrzegu. 

Starcie z ekipą MUKS Ener-
ga Kotwica będzie bardzo trudne, 
ponieważ gospodarze cały czas są 
mocno zagrożeni spadkiem z za-
plecza ekstraklasy i będą zaciekle 
walczyć o wygraną. O dwa punkty 
trzeba będzie bardzo ciężko praco-
wać. Trzymamy kciuki i wierzy-
my w wygraną Księżaka. 

Lider I ligi – Czarni Słupsk 
pauzuje i patrzy na pojedynek 
WKK Wrocław – KS Górnik 
Trans.eu Wałbrzych, gdzie przy 
wysokim wyniku może stracić 
prowadzenie. 

Pogoń Prudnik podejmuje PBG 
Biofarm Basket Poznań i my wo-
limy w tym meczu zwycięstwo 
ekipy z Poznania, która jest dalej  
w tabeli za Księżakiem. 

KK Timeout Polonia 1912 
Leszno walczy u siebie z PTG 
Rawlplug Sokół Łańcut i chy-
ba trudno będzie jej sprawić nie-
spodziankę. KKK Miasto Szkła 
Krosno walczy o play-off i podej-
muje MKS Zetkama Doral Nysa 
Kłodzko. Nysa ma jeśli chce zo-
stać w I lidze to musi zacząć wy-
grywać takie pojedynki. 

Mocny mecz walki czeka kibi-
ców GKS Tychy. Rywal – Elektro-
bud-Investment MKS Znicz Ba-
sket Pruszków jest 7. w tabeli i jeśli 
chce zagrać w finałowej ósemce  
to powinien tu wygrać.  zł

�26. kolejka i ligi koszykówki 
męskiej (2020.02.29):� MUkS�
energa� kotwica� kołobrzeg� –� kS�
księżak� Łowicz,� Pogoń� Prudnik�
–� PBg� Biofarm� Basket� Poznań,�
kk� timeout� Polonia� 1912� leszno�
–� Ptg� rawlplug� Sokół� Łańcut,�
kkk�Miasto�Szkła�krosno�–�MkS�
zetkama�Doral�Nysa�kłodzko,�gkS�
tychy� –� elektrobud-investment�
MkS�znicz�Basket�Pruszków,�Wkk�
Wrocław� –� kS� górnik� trans.eu�
Wałbrzych.� Pauza:� Weegree� azS�
Politechnika� opolska� opole,� Stk�
czarni�Słupsk.�

Koszykówka |�zaległy�mecz�8.�kolejki�iii�ligi�

Powalczyli tylko do przerwy 
Tylko do przerwy powalczy-

li koszykarze drugiego zespo-
łu Księżaka w zaległym meczu  
8. kolejki III ligi koszykówki męż-
czyzn z KKS Pro-Basket Kutno. 
W sobotę, 22 lutego 2020 roku, 
podopieczni trenera Przemysława 
Tradeckiego rozpoczęli dobrze, 
ale nie udało się utrzymać pozio-
mu gry do końca i przegrali wy-
soko 73:119. 

Łowiczanie rozpoczęli dy-
namicznie i w pierwszej kwar-
cie byli równorzędnym przeciw-
nikiem dla, zajmującej drugie 
miejsce w tabeli rozgrywek ligo-
wych,  drużyny z Kutna. Świetną 
formę strzelecką zaprezentował 
Bartosz Włuczyński, który trafił  
w pierwszej odsłonie pięć „trójek” 
(na sześć prób). To był pierwszy 
występ kapitana pierwszoligowe-
go Księżaka w III lidze, który był 
dużą niespodzianką dla szefa fan-
klubu KS Księżak Mateusza Mar-
szałka. 

– Minęło już 13 lat, jak grali-
śmy ostatni ligowy mecz razem. 
Dziś udało się to znowu. To on 
namówił mnie w trzeciej klasie 
podstawówki do koszykówki i tak 
aż do 19 raku życia. Praktycznie 
dzień w dzień „kosz”. Wspomnie-
nia ma się na całe życie – mówił 
po meczu Marszałek. 

Łowiczanie prowadzili do 17. 
minuty (41:40) i powoli tracili 
szansę na wygraną. Rywale z Kut-
na do przerwy wygrywali 52:45,  
a po zmianie stron zupełnie zdo-
minowali nasz team. 

W drugiej połowie Włuczyń-
ski szybko opuścił boisko, a go-
ście momentalnie odskoczyli 
na 20 punktów. Po 30 minutach 
Pro-Basket wygrywał już 87:62.  
W czwartej kwarcie Księżacy 
praktycznie nie istnieli. 

Nie było obrony, a w ataku sku-
teczność była tragiczna i mecz 
przegrali różnicą prawie 50 punk-
tów. (73:119).  zł

Zaległy mecz 8. kolejki iii ligi ko-
szykówki mężczyzn:

�uMKS Księżak Łowicz – KKS 
Pro-Basket Kutno 73:119�(27:26,�
18:26,�17:35,�11:32)
Księżak: Bartosz� Włuczyński� 18�
(6×3),� Szymon� gładki� 17� (3×3),�
kacper� Dudek� 13� (2×3),� adrian�
kotlarski�11� i�kacper�Pięta�5�oraz�
adrian� Dyszkiewicz� 9,� Michał� ku-
liński,�Stanisław�górniak�i�Mateusz�
Marszałek.
Najlepiej dla Pro-Basketu:� artur�
lewandowski� 20� (3×3),� adrian�
Matyszkiewicz� 20� (2×3)� i� Łukasz�
Janczura�18.

1.�Mchkk�chełmno�(1)� 8� 16� 724-619

2.�kkS�Pro-Basket�kutno�(3)� 7� 13� 672-465

3.�tkM�Włocławek�(2)� 8� 12� 598-643

4.�ŁkS�Szkoła�gortata�Łódź�(4)� 7� ��9� 523-545

5.�UMkS�księżak�Łowicz�(5)� 7� ��9� 504-591

6.�azS�PWSz�Skierniewice�(6)� 7� ��7� 563-632

�9. kolejka iii ligi koszykówki 
mężczyzn (2020.03.01):� ŁkS�
Szkoła�gortata�Łódź�–�UMkS�księ-
żak�Łowicz�(niedz.,�godz.�16.00).

Bartosz Włuczyński i Mateusz 
Marszałek�po�13�latach�zagrali�
wspólnie�ligowy�mecz.
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Koszykówka�|�Wojewódzka�liga�młodzików�U-14�M

Dwa wygrane spotkania młodzików KKS Bzura
Świetnie w drugiej rundzie roz-

grywek w wojewódzkiej lidze ko-
szykówki młodzików U14 spisują 
się młodzi koszykarze KKS Bzu-
ra-2006 Łowicz. 

Nasz zespół od zwycięstwa 
zaczął rywalizację w rundzie fi-
nałowej o miejsca 7-10, pokonu-
jąc mocniejszy teoretycznie team  
z Radomska 59:49.  Było to 
pierwsze zwycięstwo łowiczan  
w tym sezonie. W drugim meczu, 
który odbył się w sobotę, 22 lute-
go, zespół trenera Dragana Rista-
novića pokonał na wyjeździe Pio-
trcovię 76:56. 

Do meczu z Radomskiem cały 
zespół podszedł bardzo ambitnie 
i bardzo dobrze się zaprezentował 
na parkiecie. Po pierwszej, wy-
równanej kwarcie, zakończonej 
wynikiem 11:10, w następnej po-
większyli przewagę o kolejne dwa 
punkty. Bzura bardzo dobrze za-
grała po przerwie, kończąc trze-
cia kwartę 18:7. Tak wypracowana 

przewaga pozwolił dowieźć zwy-
cięstwo do końcowego gwizdka.  

To był pierwszy mecz w dru-
giej rundzie rozgrywek, który 
zagrali młodzicy Bzury. Drugi 
sprawdzian to zaległy pojedynek  
z 1. kolejki, który odbył się w so-
botę, 22 lutego, a rywalem była 
UMKS Piotrcovia Piotrków Try-
bunalski. Bzura ponownie zagrała 
dobre zawody i pewnie pokonała 
gospodarzy. Bardzo dobrze spi-
sał się cały zespół i po tych dwóch 
wygranych meczach  Bzura awan-
sowała na 1. miejsce w grupie fi-
nałowej o miejsca 7-10.  zł

2. kolejka wojewódzkiej ligi 
koszykówki młodzików u14 –  
o miejsca 7-10:

�KKS Bzura-2006 Łowicz – 
uKKS Radomsko 59:49� (11:10,�
16:14,�18:7,�14:18)
Bzura-2006:� aleksander� Mali-
nowski� 16,� adam� kołodziejczyk�
10,� Norbert� Wojda� 10,� oliwier�

kołaczyński� 9,� Damian� czajka� 8,�
Szymon�Mostowski�2,�Maksymilian�
kotecki,� adrian� grzegorz� 2,� Woj-
ciech� Piszczyński,� olaf� olaszczyk�
Mikołaj�Janicki�i�adrian�śmigiera.

�uMKS Piotrcovia Piotrków Try-
bunalski – KKS Bzura-2006 Ło-
wicz 56:76 (14:15,� 20:24,� 11:15,�
11:21)
Bzura-2006: oliwier� kołaczyński�
17,�Norbert�Wojda�11,�Szymon�Mo-

stowski� 10,� adam� kołodziejczyk�
10,�Damian�czajka�8,�kacper�Sło-
mowski�8,�aleksander�Malinowski�
4,��Wojciech�Piszczyński�3,�Maksy-
milian�kotecki�3,�olaf�olaszczyk�2,�
adrian�śmigiera,�Bartłomiej�Szkup.�

1. KKS Bzura-2006 Łowicz (4) 4 6 233-303

2.�UkkS�radomsko�(1) 4 6 243-219

3.�kkS�Pro-Basket�MoSir�kutno�(2) 3 5 247-178

4�UMkS�Piotrcovia�Piotrków�tryb.�(3) 3 4 167-181

ekipa Bzury  Łowicz w lidze u 14 M wygrała�dwa�mecze.
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Koszykówka�|�Wojewódzka�liga�młodzików�U-13�M

Księżacy z pierwszym zwycięstwem,  
Bzura dwoma „w plecy”

Kolejne koszykarskie spotka-
nia w miniony weekend rozegra-
li reprezentanci Łowicza w lidze 
młodzików do lat 13. W niedzielę,  
23 lutego, upragnione, pierwsze 
zwycięstwo w sezonie odnieśli za-
wodnicy UMKS Księżak Łowicz, 
którzy we własnej hali pokonali 
Start Łódź 76:59. KKS Bzura Ło-
wicz walczyła ambitnie w Kutnie, 
ale przegrała tam 68:70.

Podopieczni trenera Bartosza 
Włuczyńskiego z UMKS Księ-
żak Łowicz szykowali się na mecz 
ze Startem i bardzo chcieli go 
wygrać. Wiedzieli, że rywal jest  
w ich zasięgu, ponieważ w pierw-
szym meczu w Łodzi przegra-
li tylko 1 oczkiem. Łowiczanie  
od pierwszych minut zagrali 
uważnie w obronie i skutecznie 
w ataku. Powoli budowali swoją 
przewagę i do końca meczu nie 
oddali prowadzenie. Jest pierwsza 
wygrana i to cieszy. 

Trudny mecz mieli podopiecz-
ni Dragana Ristanovića, którzy 

pojechali do Kutna, gdzie wal-
czyli z sąsiadem z tabeli – ekipą 
KKS Pro-Basket Trans Michor 
MOSiR.

Bzura przespała pierwszą po-
łowę, którą przegrała 29:47 i to 
zadecydowało o końcowym wy-
niku. Potem goniła wynik, ale strat 

nie udało się odrobić, choć zabra-
kło bardzo mało.  zł
9. kolejka woj. ligi koszykówki 
młodzików młodszych u13:

�uMKS Księżak-2007 Łowicz 
– SKS Start Łódź 76:59� (23:19,�
14:8,15:13,24:20)
Księżak-2007: Jan� Doroba,� Da-
wid� gładki,� Szymon� Szygulski,�
Maciej�Fudała,�Mateusz�Pińkowski,�
konstanty� Boguszewski,� antoni�
Pietrzak,�Marcin�Szczęsny,�Marcel�
Socha.�

�KKS Pro-Basket Trans Michor 
MoSiR Kutno – KKS Bzura-2007 
Łowicz 70:68 (20:17,�27:12,�7:16,�
14:13)
KKS Bzura-2007 Łowicz: adam�
kołodziejczyk,� Norbert� Wojda,�
Wojciech� Piszczyński,� adrian�
grzegorz,� aleksander� Malinow-
ski,� Maksymilian� kotecki,� kacper�
Słomowski,� Mikołaj� kotecki,� olaf�
olaszczyk,�Bartłomiej�Szkup� i�ad-
rian�śmigiera.

1.�ŁkS�Szkoła�gortata�Łódź�(1) 11 22 753-231

2.�azS�PWSz�Skierniewice�(2) 11 20 651-518

3.�kkS�Pro-Basket�trans�Michor�MoSir�(3) 11 18 606-466

4. KKS Bzura-2007 Łowicz (4) 11 17 702-668

5.�MkS�ósemka�Skierniewice�(6) 10 15 588-601

6.�UMkS�Piotrcovia�Piotrków�tryb.�(5) 10 13 457-603

7.�SkS�Start�Łódź�(7) 11 12 414-731

8. uMKS Księżak-2007 Łowicz (8) 10 11 391-776

Jan Doroba (8) w�akcji.
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PRoGNoZA PoGoDy�|�27.02.2020�–�4.03.2020

SyTuACJA SyNoPTyCZNA: 
Pogodę�kształtuje�zatoka�niżowa.��
Napływa�wilgotna�masa�powietrza�
polarno-morskiego.

CZWARTeK - PiąTeK: 
W�czwartek�zachmurzenie�duże��
do�umiarkowanego,�bez�opadów.��
W�piątek�zachmurzenie�duże�do�
umiarkowanego,�bez�opadów.�Widzialność�
dobra.�Wiatr�zachodni,�słaby�do�umiarkowanego,�
3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:�od�+�4�st.�c��
w�czwartek�do�+�5�st.�c�w�piątek.��
temp.�min.�w�nocy:�-�1�st.�c�do�-�2�st.�c.

SoBoTA - NieDZieLA: 
zachmurzenie�duże�do�umiarkowanego,��
bez�opadów,�cieplej.�Widzialność�dobra.��
Wiatr�południowo-zachodni,�słaby�do�
umiarkowanego,�3-6�m/s.�temp.�max�w�dzień:��
+�6�st.�c�w�sobotę�do��+�8�st.�c�w�niedzielę.�
temp.�min�w�nocy:��+�3�st.�c�do��+�1�st.�c.

PoNieDZiAŁeK - WToReK - ŚRoDA: 
zachmurzenie�umiarkowane�do�dużego,�
miejscami�opady�deszczu,�cieplej.�Widzialność�
dobra,�w�czasie�opadów�umiarkowana.�Wiatr�
południowo-zachodni,�umiarkowany,�6-8�m/s.�
temp.�max�w�dzień:�+�6�st.�c�do��+�8�st.�c.��
temp.�min�w�nocy:��+�4�st.�c�do��+�2�st.�c.

BiUro�MeteorologiczNe�cUMUlUS

PRoGNoZA BioMeTeoRoLoGiCZNA:
Pogoda�na�ogół�niekorzystnie�wpływać�będzie�
na�nasze�samopoczucie.�

Szachy�|�robkol�Junior�liga

Gospodarze mało gościnni
Uczniowski Klub Sportowy 

„Pijarski KS” Łowicz był gospo-
darzem drugiej odsłony rozgry-
wek drużynowych w Powiecie 
Łowickim „Robkol Junior Liga 
2019/2020” w szachach szybkich. 

W zawodach wzięło udział  
6 ekip składających się z sześciu 
zawodników w różnym wieku, 
co sprawia że turniej zawsze jest 
bardzo ciekawy. Przystępujący  
w żółtych koszulkach lidera go-
spodarze nie mieli ochoty na 
zmianę tej miłej dla nich sytuacji, 
zwłaszcza że poprzedni sezon za-
kończyli na 2 lokacie.

Podopieczni trenera Rober-
ta Chojnowskiego nie zawiedli  
i po trzech wygranych meczach 
i dwóch remisach zwycięży-
li zdecydowanie swoich najgroź-
niejszych rywali. Gromadząc na 
swoim koncie 23 małe punkty wy-

przedzili drużynę UKS „Pałac” 
Nieborów (20,5) i SP 1 Łowicz 
(20,0). Tym samym powiększyli 
swoją przewagę w klasyfikacji ge-
neralnej nad Pałacowcami do 5,5 
oczka. 

W składzie zwycięskiej druży-
ny grali: Szymon Siekiera (5,0), 
Ernest Wolski (4,0), Jan Beta 
(4,0), Aleksander Dąbrowicz 
(4,0), Maciej Kaźmierowski (3,0) 
i Olaf Mucha (3,0). 

Kolejny turniej odbędzie się  
7 marca a gospodarzem będzie 
drużyna SP Nowe Zduny.  Fischer

�Klasyfikacja po 2 turniejach:
1.�UkS�„Pijarski�kS”�Łowicz�i� 46,5�pkt.

2.�UkS�„Pałac”�Nieborów� 41,0�pkt.

3.�SP�1�Łowicz�i� 40,5�pkt.

4.��SP�Nowe�zduny� 23,0�pkt.

5.�SP�1�Łowicz�ii� 16,0�pkt.

6.�UkS�„Pijarski�kS”�Łowicz�ii� 10,0�pkt.

7.�SP�1�Łowicz�iii� 3,0�pkt.

„Sześciu Wspaniałych”�zawodników�UkS�Pijarski.
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Piłka nożna�|�transfery�w�Pelikanie

Będzie spokój na bramce?
Jeszcze kilka lat temu Pelikan 

słynął z solidnej gry w obronie. 
Szczelny blok defensywny był za-
sługą zarówno zawodników z pola 
dyrygowanych przez pewnych  
i doświadczonych stoperów, ale 
też solidnych fachowców pomię-
dzy słupkami. Nieco starsi kibi-
ce z pewnym sentymentem mogą 
wspominać Marcina Ludwi-
kowskiego czy Witolda Sa-
belę, którzy byli bardzo dobrzy  
w swym fachu. Pamięcią trzeba 
jednak cofnąć się ponad 10 lat.

Ostatnio tej stabilności w bram-
ce nie ma. Praktycznie co sezon, 
nierzadko co rundę, a czasem na-
wet w trakcie rozgrywek, docho-
dzi w Pelikanie do zmiany golki-
pera. Lekarstwem w tym sezonie 
miało być sprowadzenie doświad-
czonego Macieja Humerskie-
go z Widzewa. W praktyce trans-
fer okazał się klapą. „Humer” miał 
niezłe wejście, ale szybko zgubił 
pewność siebie i stał się „elek-
tryczny”. Praktycznie nie miał 
meczu, w którym by czegoś nie 
zawalił i przez jego interwencje 
łowiczanom uciekło kilka punk-
tów. Jeszcze w zeszłym roku stało 
się jasne, że była to jedyna runda 
Humerskiego przy Starzyńskiego.

W trakcie rozgrywek zastąpił 
go Patryk orzeł. Wychowanek 
Ptaków zaliczył niezłe występy, 
ale poprzednie sezony pokazały, 
że jednym z jego większych pro-
blemów może być stabilność for-
my i potrzebna jest alternatywa. 

Klub zakontraktował eryka 
Niemirę. Wygląda na to, że Pe-
likan znów stawia na młodego 
zawodnika, ale już z doświad-
czeniem. Niemira ma 22-lata. 
Urodzony w Warszawie bramkarz 
pierwsze kroki stawiał w Józefovii 
Józefów, a jako senior debiutował 
w Gwarku Zabrze. Później zwią-

zał się z Gedanią Gdańsk, a od 
sezonu 2017/18 zbiera doświad-
czenie na III-ligowym poziomie. 
Związał się wtedy z ŁKS 1926 
Łomża, gdzie jednak nie przebił 
się do składu. Po pół roku zmienił 
otoczenie i przeszedł do Podhala 
Nowy Targ. Wiosną był podsta-
wowym piłkarzem, ale w nowym 
sezonie stracił miejsce w składzie 
i znów zdecydował się na zmianę 
pracodawcy. W połowie poprzed-
niego sezonu związał się z Ru-
chem Wysokie Maz. i nie opuścił 
już żadnego ligowego spotkania.

Bieżące rozgrywki to 18 me-
czów w III lidze (w tym ten prze-
grany przez Ruch z Pelikanem 
3:4). Erykowi Niemirze cztery 
razu udało się zachować czyste 
konto, a w pozostałych spotka-
niach puścił 29 bramek. Z ma-
tematycznego punktu widzenia 
oznacza to, że średnio puszczał 
1,61 bramki na mecz. Sam Ruch 
stracił w dotychczasowych spo-
tkaniach 29 bramek (dla porówna-
nia: Pelikan stracił 26 goli). Wśród 
zespołów z dołu tabeli, gdzie pla-
suje się klub z Wysokiego Mazo-
wieckiego, jest to wynik średni 
– ani nad wyraz dobry, ani szcze-
gólnie zły.  Na swoim koncie ma 
także dwie żółte kartki. 

W dotychczasowych meczach 
sparingowych dał powody sądzić, 
że powinien znacząco wzmocnić 
rywalizację pomiędzy słupkami, 
albo przynajmniej być znacznie 
pewniejszym punktem od Macie-
ja Humerskiego. Weryfikacja już 
niedługo, a rywalizacja o miejsce 
w bramce w podstawowej „jede-
nastce” zapowiada się interesują-
co. Do zdrowia po urazie wraca 
Patryk Orzeł – wychowanek Peli-
kana wiosną z pewnością chciałby 
powiększyć swoje III-ligowe do-
świadczenie. Mateusz Lis

Piłka siatkowa�|�11.�kolejka�Siatkarskich�amatorskich�Mistrzostw�Łowicza�

Awanturnik coraz bliżej mistrza  
Tylko dwie  kolejki zostały do 

końca lig SAM. W miniony pią-
tek, 22 lutego, w hali sportowej 
OSiR nr 2 w Łowiczu zostały ro-
zegrane cztery mecze w ramach 
12. kolejki ligi SAM, a po nich, 
w sobotę, zaległy mecz 11. kolej-
ki pomiędzy OSP Seligów – UKS 
Korabka Łowicz. Na fotelu lidera 
nadal pozostaje ŁAGS Awantur-
nik Łowicz, który pokonał Pijar-
ską i jest bliski obrony mistrzow-
skiego tytułu. 

Ekipa I LO pokonała w piątek 
OSP Seligów, jednak strażacy sta-
wiali opór i zdołali wygrać jedną 
partię. MVP tego starcie został 
Mateusz Guzek z I LO, który gra-
jąc na pozycji środkowego zdobył 
18 punktów. 

Najbardziej zacięty był poje-
dynek UKS Korabka Łowicz – 
LKS Retki. Ekipa z Retek rozkrę-
ciła się po trzech partiach i dużo 
lepiej zagrała w czwartym secie  
i w tie-breaku. Najlepszym gra-
czem meczu wybrany został  
Piotr Głowacki, który zdobył 
21 oczek. 

Mocny opór w trzeciej par-
tii postawiła łowicka Dora  Mni-
chom z Południa Głowno. Ło-
wiczanie w pozostałych setach 
byli jednak zdecydowanie słabsi 
i przegrali mecz 1:3. Dobry mecz 

zliczył rozgrywający Mnichów 
Dominik Miśkiewicz i to on został 
MVP tego meczu. 

O godzinie 20:00 zagrał lider 
tabeli ŁAGS Awanturnik z Pijar-
ską. Ekipa Damiana Górskiego 
 i Dominika Kusia nie zebrała się 
w maksymalnym składzie i nie 
zdołała powalczyć z doświad-
czonymi Awanturnikami. Po raz 
pierwszy MVP w tym sezonie 
wywalczył Tomasz Piwowarski 
(Awanturnik), który grał na pozy-
cji środkowego i zdobył 15 pkt.  zł

12. kolejka XXi edycji SAM:

� i Lo Łowicz – oSP Seligów 3:1 
(25:22,�12:25,�25:14,�25:18)

�uKS Korabka Łowicz – LKS 
Retki 2:3� (22:25,� 27:25,� 25:22,�
15:25,�11:15)

�Dora Digital Łowicz – Mnichy 
z Południa Głowno 1:3� (21:25,�
16:25,�25:19,�14:25)

�ŁAGS-Awanturnik Łowicz – 
uKS Pijarska Łowicz 3:0 (25:18,�
25:16,�25:22)
Zaległe mecze 11. kolejki:

�oSP Seligów – uKS Korabka 
Łowicz 0:3�(12:25,�21:25,�16:25)

�Mnichy z Południa Głowno – 
i Lo Łowicz 3:0�(25:0,�25:0,�25:0)

1.�ŁagS-awanturnik�Łowicz�(1) 12 31 33-8

2.�lkS�retki�(2) 12 28 32-14

3.�UkS�korabka�Łowicz�(3) 12 27 31-12

4.�Mnichy�z�Południa�głowno�(5) 12 24 24-17

5.�UkS�Pijarska�Łowicz�(4) 12 18 22-22

6.�i�lo�Łowicz�(6) 12 10 13-30

7.�Dora�Digital�Łowicz�(7) 12 ��6 8-31

8.�oSP�Seligów�(8) 12 ��0 3-36

�13. kolejka XXi edycji SAM 
(2020.02.28): lkS� retki� –� oSP�
Seligów� (pt,� godz.� 18.30),� UkS�
Pijarska� Łowicz� –� UkS� korabka�
Łowicz� (pt,�18.30),�Mnichy�z�Połu-
dnia� głowno� –� ŁagS-awanturnik�
Łowicz�(pt,�18.30),�Dora�Digital�Ło-
wicz�–�i�lo�Łowicz�(pt,�20.00).

Squash�i�Druga�runda�ligi

Najlepszy Dominik Wysocki
W styczniu odbyła się druga 

runda sezonu 2019/2020 Łowic-
kiej Ligi Squasha, który składać 
się będzie z 7 rund (grudzień-
-czerwiec). W ramach 2. rundy 
rozegrano 32 mecze, czyli o 8 
więcej niż w poprzedniej.

Najlepszym zawodnikiem 
drugiej rundy okazał się Domi-
nik Wysocki, który zgromadził  
w styczniu 1625 punktów. 

Liderem po 2. rundzie pozostał 
Krzysztof Machaj z łączną liczbą 
3075 punktów. Kolejne miejsca 
również pozostały bez zmian i zaj-
mują je, odpowiednio, Romuald 
Kłosiński i Sylwiusz Marczyk.  zł

�Tabela po 2. rundzie:  
1.�Machaj�krzysztof 3075

2.�kłosiński�romuald 2775

3.�Marczyk�Sylwiusz 2475

4.�Urbanek�Maciej 2345

5.�zyśk�Michał 2060

6.�Wysocki�Dominik 1975

7.�Płuszka�Daniel 1290

8.�Szwarocki�adrian 1265

9.�rojek�zbyszek 725

10.�knera�Przemysław 675

11.�Bogucki�Marcel 470

12.�Makoś�Szymon 350

13.�Foczpański�Maciej 325

14.�gańczak�kamil 290

15.�kałuża�Łukasz 130

16.�Platokos�krzysztof   

Tenis stołowy�|�ii�liga�

Księżacy najwyżej w historii
Drugą część II-ligowego sezo-

nu zaczęli tenisiści stołowi UMKS 
Księżak Łowicz. Podopieczni tre-
nera Cezarego Znyka w sobotę, 
22 lutego wygrali 7:3 w Mosz-
czenicy, co dało naszej drużynie 
awans na trzecie miejsce w tabe-
li, najwyższe w historii występów  
w drugiej lidze. 

Łowiczanie udanie zrewanżo-
wali się za porażkę w pierwszej 
rundzie rozgrywek w Łowiczu 
4:6. Punkty w tym spotkaniu dla 
drużyny Księżaka zdobyli: Mate-
usz Guzek – 2,5, Michał Szcze-
panek – 2,5 , Mateusz Podsędek – 
1,5 i Piotr Podsędek – 0,5. 

Następny mecz w Łowiczu,  
w sobotę, o godz. 16.00 z wiceli-
derem UKS Agaris Maków.  zł

1.�MlUkS�Dwójka�rawa�Maz. 12 12 0 0 99-21 24

2.�UkS�agaris�Maków 11 9 1 1 80-30 19

3. uMKS Księżak Łowicz 12 7 0 5 76-41 14

4.�MlUkS�Brzeziny 11 6 2 3 58-52 14

5.�UlkS�Moszczenica 12 6 2 4 64-56 14

6.�kS�energetyk�aMŁ�Dzianiny 12 6 1 5 59-61 13

7.�UkS�orlęta�Bilcza 12 6 1 5 66-54 13

8.�lkS�Biała�rawska 12 5 1 6 62-58 11

9.�kS�Polonia�kielce 12 4 2 6 49-71 10

10.�MUkS�Włókniarz�Pabianice 12 3 1 8 50-70 7

11.�glkS�Burza�Pawlikowice 13 1 0 12 29-101 2

12.�lkS�Stomil�Bełchatów 11 0 1 10 18-92 1

kolumny:�il.�spotkań,�zwycięstw,�remisów,�porażek,�sety,�punktów.�

Najbardziej zacięty bój�stoczyła�UkS�korabka�i�lkS�retki.
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Piłka nożna |�robkol�iV�liga

Czołówka z wygranymi
Pięć najwyższej sklasyfiko-

wanych drużyn w ligowej tabeli 
Robkol IV ligi w ostatniej kolej-
ce spotkań cieszyło się z wygra-
nych. Zwycięzcy ligi drużyna FC 
Jamno pokonała w imponującym 
stylu Start-Junior Złaków Borowy 
aż 9:2. 

W tym meczu hattrickami po-
pisali się Bartłomiej Mitek oraz 
Konrad Plichta, a pozostałe gole 
dołożyli Bartosz Pełka, Kamil 
Przyżycki i Robert Kubiak. Dru-
ga w tabeli Sparta Piątek rów-
nież na zakończenie rozgrywek 
cieszyła się z wysokiego zwycię-
stwa 6:1 z Trans Dami Łowicz. Po 
dwa gole dla zwycięzców strzelili 
Patryk Garus, Piotr Buła i Łukasz 
Kasiński. 

Trzeci w tabeli Cartel Parma 
wygrał, lecz nie musiał się zmę-
czyć ponieważ rywale KS Ostro-
wiec przegrali walkowerem 5:0. 
Swoje mecze wygrali także Ama-
torzy z Łowicza (czwarte miejsce) 
i Piotrtrans Blich Łowicz (pią-
te miejsce). Amatorzy wygrali po 
bardzo ciekawym meczu z Lame-
lą Łowicz 6:5. Emocji w tym me-
czu nie brakowało, a zespół Ama-
torów do wygranej poprowadzili 
Marek Piekacz (trzy gole), Mar-
cel Frątczak (dwa gole) i Jonatan 
Politowicz. Piotrtrans Blich z ko-
lei wygrał z Czarnymi Junior Bed-
nary 5:2. 

W ostatnim meczu tej serii gier 
Gas-Truck Łowicz cieszył się 
z wygranej z Drink Team Głowno 
5:3. Zespół z Łowicza już do prze-
rwy prowadził 3:2, a po przerwie 
jeszcze bardziej udokumentował 
swoją przewagę w tym meczu. 

Z awansu do Zina III ligi cie-
szą się trzy najlepsze drużyny czy-
li FC Jamno, Sparta Piątek oraz 
Cartel Parma.  ever 

�Wyniki 13. kolejki: Amatorzy 
z Łowicza – Lamela Łowicz 6:5�
(4:2);� Cartel Parma – KS ostro-
wiec 5:0 (w.o.);� LKS Czarni-Ju-
nior Bednary – Piotrtrans Blich 
Łowicz 2:5�(1:3);�C Jamno – LKS 
Start-Junior Złaków Borowy 9:2�
(4:1);� Gas-Truck – Drink Team 
Głowno 5:3�(3:2);�Trans Dani Ło-
wicz – Sparta Piątek 1:6�(0:1)

�Pauza: lzS�kopernik�kiernozia.

1.�Fc�Jamno�(1)� 12� 33� 40-15

2.�Sparta�Piątek�(2)� 12� 30� 60-16

3.�cartel�Parma�(3)� 12� 28 �43-27

4.�amatorzy�z�Łowicza�Łowicz�(4)� 12� 23� 50-24

5.�Piotrtrans�Blich�Łowicz�(7)� 12� 19� 33-27

6.�Drink�team�głowno�(5)� 12� 17� 30-32

7.�lamela�Łowicz�(6)� 12� 16� 39-30

8.�lkS�czarni-Junior�Bednary�(8)� 12� 14� 33-39

9.�trans�Dani�Łowicz�(9)� 12� 13� 28-46

10.�kS�ostrowiec�(10)� 12� 13� 24-29

11.�lzS�kopernik�kiernozia�(11)� 12��� 7� 19-49

12.�gas-truck�Łowicz�(13)� 12��� 6� 12-48

13.�Start-Junior�złaków�B.�(12)� 12��� 5� 17-40

Lamela Łowicz przegrała�w�ostatniej�kolejce�robkol�iV�ligi�5:6.
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Piłka nożna�|�Przygotowania�do�sezonu�–�rocznik�2007

Dobry sprawdzian z Relaxem
Zawodnicy MUKS Pelikan Ło-

wicz z rocznika 2007 rozegrali ko-
lejny sprawdzian przed zbliżają-
cymi się rozgrywkami ligowymi. 
Tym razem zespół z Łowicza cie-
szył się z wygranej 5:2, a bohate-
rem meczu można uznać Karola 
Cywińskiego, który strzelił w tym 
meczu cztery gole.

W pierwszej połowie meczu 
łowiczanie dwukrotnie znaleź-
li sposób na rozmontowanie linii 
defensywnej Relaxu i dwukrot-
nie bramkarza rywali pokonał Cy-
wiński. W drugiej odsłonie me-

czu napastnik Pelikana dołożył 
kolejne dwa trafienia, a wcześniej 
trzeciego gola dla Pelikana strze-
lił Szymon Pilichowski. Rywa-
le w drugiej części gry również 
mieli powodu do szczęścia ponie-
waż strzelili dwa gole i ostatecznie 
„Biało-Zieloni” wygrali to spotka-
nie 5:2.  

– Jestem zadowolony ze spa-
ringu. Zagraliśmy dobre spotka-
nie. Widzę, że gra na dwa lub trzy 
kontakty, wygląda coraz lepiej. 
Wynik jest sprawą drugoplanową, 
najważniejsza jest gra. Zawodni-

cy wykonują to coraz lepiej. Mam 
nadzieję, że to dobry prognostyk 
na mecze ligowe – podsumował 
trener Adamczyk.  ever

�MuKS Pelikan-2007 Łowicz – 
LKS Relax Czerniewice 5:2�(2:0);�
br.:�karol�cywiński�4�(9,�37,�59�i�59)�
i�Szymon�Pilichowski�(41)
Pelikan: Bartosz� ciupiński� –� to-
masz� zrazek,� rafał� Ugarenko,� Do-
minik�Nowak�–�kamil�kostrzewski,�
antoni� Wolski,� tomasz� kochanek�
–�Szymon�Pilichowski,�karol�cywiń-
ski.�Na�zmianę�wchodzili:�Wojciech�

reske� –� krzysztof� kutermankie-
wicz,�krystian�kapusta,�adrian�kret,�
Bartosz�grzegorek,�Mikołaj�Majew-
ski,�Julian�Urbański�i�kamil�Firak.

Piłkarze Pelikana 2007��
wygrali�z�relaxem�5:2.
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Piłka halowa�|�13.�kolejka�Julomax�ii�liga

Alcatraz w KIA Open I lidze
Doświadczony zespół 
Alcataz Łowicz awansował 
do KIA I ligi. Zawodnicy 
z Łowicza dołączyli tym 
samym do FC Łaguszew, 
który wcześniej świętował 
awans do najwyższej  
klasy rozgrywkowej  
w łowickiej halówce.

Alcataz cieszyło się z awansu 
po wygranej z Dąbro Łowicz 5:0. 
W tym spotkaniu na listę strzel-
ców wpisali się Krzysztof Papuga 
(dwukrotnie), Michał Kamiński, 
Bogdan Plichta oraz Przemysław 
Plichta. Wspomniany zespół z Ła-
guszewa pokazał, że zasługuję na 
wygraną ligi po pokonaniu aż 6:1 
trzeciego w tabeli Promilu Let’s 
Dance Dzierzgów. W tym meczu 
skutecznością błysnął Eryk Wo-
liński, który strzelił hattricka. 

W pozostałych meczach pa-
dło wiele goli. Trzy z nich kibi-
ce oglądali w meczu Bang Bang 
Łowicz z Zooksy Ha-Ha-Ha Ło-
wicz. Lepsi w tym meczu okazali 
się zawodnicy Bang Bang, którzy 
wygrali po golach Alana Oniszka  
i Przemysława Zabosta 2:1. 

Pewne zwycięstwo w ostatniej 
kolejce odniosło Vinci Łowicz, 
pokonując ostatniego w tabeli Ste-
fana Łowicz 6:2. Trzy gole strze-

lił Paweł Burzyński, dwa Huberta 
Taczalski, a jednego Jakub Sej-
dak. 

Siedem goli padło w meczu 
Marbudu Chąśno z Subiektem 
Nieborów. Lepsi okazali się za-
wodnicy z Chąśna, wygrywając 
5:2. Duża w tym zasługa autora 
trzech goli Kamila Gacia. Wynik 
meczu co ciekawe został ustalony 
już w pierwszej połowie meczu. 

W ostatnim meczu Julomax II 
ligi w tym sezonie Olimpia Chą-
śno nie dała najmniejszych szans 
Nieobliczalnym Głowno, zwycię-
żając aż 7:2. W tym meczu do gra-
na zawodników którzy popisali się 
w tej kolejce hattrickami dołączył 
Rafał Kołaczyński. Z rolą drugo-
ligowców pożegnały się natomiast 

drużyny Zooksy Ha-Ha-Ha Ło-
wicz, Nieobliczalni Głowno oraz 
KS Stefan Łowicz.  ever 
13. kolejka Julomax ii ligi: 

�Bang-Bang Łowicz – Zooksy 
Ha-Ha-Ha! Łowicz 2:1� (1:0);� br.:�
alan� oniszk� (12)� i� Przemysław�
zabost�(15)�–�Mateusz�Szymański�
(21).

�KS Stefan Łowicz – Vinci Ło-
wicz 2:6�(0:2);�br.:�Mateusz�Domiń-
czak� (20)� i� Mateusz� goszczycki�
(24)�–�hubert�taczalski�2�(2� i�21),�
Paweł� Burzyński� 3� (11,� 20� i� 24)�
i�Jakub�Sejdak�(23).

�Alcatraz Łowicz – Dąbro Ło-
wicz 5:0� (2:0);� br.:� Przemysław�
Plichta� (9),� Bogdan� Plichta� (12),�
Michał� kamiński� (18)� i� krzysztof�
Papuga�2�(22�i�23).

�Promil Let’s Dance Dzierzgów 
– FC Łaguszew 1:6� (0:3);� br.:Mi-
łosz� kubel� (24)� –� eryk� Woliński�
3� (3,� 7� i� 15),� Przemysław� żaczek�
(12),� Piotr� Buczek� (17)� i� Mateusz�
klimczak�(19).

�Marbud Chąśno – Subiekt Nie-
borów 5:2� (5:2);�br.:�kamil�gać�3�
(1,� 1� i� 4),� Szymon� kowalczyk� (9)��
i�oktawian�andrzejczak�(10)�–�Mi-
kołaj�Ulasiewicz� (6)� i�kamil�lenar-
czyk�(12�samobójcza).

�GKS olimpia Chąśno – Nieobli-
czalni Głowno 7:2 (2:1);�br.:�Seba-
stian�Witkowski� (4),�tomasz�Jane-
czek�2�(9�i�18),�rafał�kołaczyński�3�
(14,�19�i�24)�i�Marcin�grocholewicz�
(23)� –� Mieczysław� chamera� (8)��
i�ireneusz�Szubielak�(17).

�Pauza:� Strażacy� itV� Media� Ło-
wicz.

�Tabela Julomax ii ligi:
1.�Fc�Łaguszew�(1)� 12� 31� 57-11

2.�alcatraz�Łowicz�(3)� 12� 27 52-23

3.�Promil�lets�Dance�Dzierzgów�(2)� 12� 25� 39-23

4.�Marbud�chąśno�(5)� 12� 24� 41-27

5.�Vinci�Łowicz�(6)� 12� 22� 39-23

6.�Strażacy�itV�Media�Łowicz�(4)� 12� 21� 32-19

7.�gkS�olimpia�chąśno�(7)� 12� 21� 33-33

8.�Subiekt�Nieborów�(8)� 12� 16 33-31

9.�Bang-Bang�Łowicz�(9)� 12� 16� 35-31

10.�Dąbro�Łowicz�(10)� 12� 12� 16-42

11.�zooksy�ha-ha-ha!�Łowicz�(11)� 12��� 7� 25-41

12.�Nieobliczalni�głowno�(12)� 12��� 6� 34-50

13.�kS�Stefan�Łowicz�(13)� 12��� 0� 10-82

W ostatnim meczu Julomax ii ligi�olimpia�chąśno�wysoko�wygrała��
z�Nieobliczalnymi�głowno.
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Piłka nożna�|�Przygotowania�do�sezonu�–�rocznik�2003/2004

Dwa sparingi Pelikana
Zawodnicy MUKS Pelikan Ło-

wicz z roczników 2003/2004 ro-
zegrali dwa mecze kontrolne. Naj-
pierw ze Zjednoczonymi Stryków, 
a następnie ze starszymi rywalami 
z Mazovii Rawa Mazowiecka.

W meczu z zespołem ze Stry-
kowa gracze „Biało-Zielonych” 
dominowali i zasłużenie wygrali 
aż 5:0. Trudniejsze warunki po-
stawili starsi rywale z Rawy Ma-
zowieckiej. Pelikan prowadzony 
przez trenera Pawła Kutkowskie-
go wygrał 2:1 po trafieniach Nor-
berta Klimczaka oraz Jonatana 
Politowicza (w samej końcówce 

meczu). W kolejnym meczu kon-
trolnym łowiczanie zmierzą się  
z seniorami Pogoni Bełchów. 

– Zagraliśmy dobry sparing ze 
Strykowem, bo my cały czas do-
minowaliśmy, realizując założe-
nia taktyczne. Jestem zadowolo-
ny przede wszystkim z pierwszej 
połowy, gdyż w drugiej troszecz-
kę wkradło się rozluźnienie przy 
dobrym wyniku, nie do końca 
wszystko się udawało i trochę za-
brakło realizacji założeń taktycz-
nych. Ale generalnie sparing oce-
niam na plus. Na mecz z Mazovią 
przystępowaliśmy po mocnych 

treningach, to już trzeci tydzień 
mocnych treningów, które ukie-
runkowane są przede wszystkim 
na siłę i wytrzymałość i trochę  
to zmęczenie zaczyna być widać, 
bo nie wszystko dzisiaj funkcjo-
nowało. Jestem tego świadomy, 
że tak mogło być i pomimo „cięż-
kich nóg” po mocnych treningach 
jestem zadowolony z zespołu dzi-
siaj. Próbowaliśmy realizować 
swoje założenia taktyczne, przede 
wszystkim przy rozegraniu piłki, 
zaczyna to coraz lepiej funkcjono-
wać. Ale chyba najbardziej jestem 
zadowolony z podjętej walki fi-

zycznej, z drużyną która była dzi-
siaj rocznikiem starszym. Ta dru-
żyna była złożona tak naprawdę  
z czterech roczników: 2001, 2002, 
2003 i 2004 – powiedział trener 
Paweł Kutkowski.  ever

Wyniki sparingów:
�KS Pelikan-2003/04 Łowicz – 

MKS Zjednoczeni Stryków 5:0 
(2:0);� br.:� Mateusz� kołaczyk� (20),�
Bartosz� Wudkiewicz� (28),� Marcel�
Frątczak� (55),� Norbert� klimczak�
(70)�i�Mateusz�Motyl�(80)

�KS Pelikan-2003/04 Łowicz 
– RKS Mazovia-2002/04 Rawa 
Mazowiecka 2:1� (1:0);� br.:� Nor-
bert� klimczak� (24)� i� Jonatan� Poli-
towicz�(88)Kacper Kosmowski w walce o piłkę z�zawodnikami�Mazovii.

Fo
t.

�P
a

W
e

Ł�
D

o
li

ń
S

k
i



cZWarteK��27�lutego�2020�|�Nr 9 (1391)�|�rok�XXX� www.lowiczanin.info

Sport
ŁoWiCKi 
iNFoRMAToR 
SPoRToWy 

Alcataz Łowicz 
awansował 
do KiA i ligi ŁoLiF. str. 31

Księżacy jadą nad morze
– ale nie będą odpoczywać
Zapowiedź 26. kolejki i ligi koszykówki. str. 29

Piłka halowa |�zina�iii�liga

Awans Mal-Budu i FC Jeziorko 
Poznaliśmy ostateczne roz-

strzygnięcia w rozgrywkach Zina 
III ligi w łowickiej lidze futsalu. 
W weekend 22-23 lutego zosta-
ły rozegrane dwie ostatnie kolejki 
na trzecim szczeblu. Największy-
mi wygranymi są zawodnicy Mal-
-Budu Łowicz oraz FC Jeziorko. 
Obie drużyny cieszą się bowiem 
z awansu do Julomax II ligi.

Mal-Bud w ostatnich dwóch 
kolejkach zdobył trzy punkty, wy-
grywając z Kolejarzem Łowicz 
3:1 (tym meczem zapewnili so-
bie gracze z Łowicza awans) oraz 
przegrali z Mikobą United Klew-
ków 1:2. W tym meczu lidera 
i zwycięzcę rozgrywek zatrzymał 
Rafał Gala, który strzelił dwa gole 
dla zespołu z Klewkowa. 

Drużyna z Jeziorka w sobotnim 
meczu pokonała po bardzo cieka-
wym meczu Imprezowy Klimat 
Zielkowice 7:4. W niedzielę gra-
cze z Jeziorka oglądali tylko zma-
gania z trybun ponieważ pauzo-

wali i przy okazji mieli możliwość 
świętowania. 

W sobotnich meczach wygra-
ła Mikoba United kompletując w 
weekend dwa zwycięstwa (wy-
grana 2:0 ze Startem Złaków Bo-
rowy), a także Victoria Zabostów 
Duży, która okazała się lepsza od 
Bezedury Łowicz (zwycięstwo 
6:3), a autorem czterech goli dla 
zwycięzców był skuteczny Rafał 
Gładki. Ten sam zawodnik w nie-
dzielnym meczu przeciwko dru-
żynie z Zielkowic strzelił z kolei 
trzy gole i również poprowadził 
swój zespół do wygranej 5:3. 

Grad goli padł w niedzie-
lę jeszcze w meczu Olimpii Ju-
nior Chąśno z Fenixem Bocz-
ki Chełmońskie. Młody zespół 
z Chąśna wygrał aż 9:2 (pięć 
goli strzelił Konrad Podrażka), 
ale zwycięstwo nie uratowało dru-
żyny przed spadkiem do Robkol 
IV ligi. Oprócz zespołu z Chąśna
z rozgrywkami III ligi pożegna-

li się gracze Fenixu Boczki Cheł-
mońskie oraz OSP Soccer Sta-
chlew. Ten ostatni zespół przegrał 
dwa ostatnie mecze, ulegając Va-
gatowi Domaniewice 0:1 oraz Ko-
lejarzowi Łowicz 2:4.  ever

�12. kolejka XXVii edycji Zina 
iii ligi ŁoLiF:  LKS Vagat Doma-
niewice – oSP Soccer Stachlew 
1:0� (1:0);� LKS Fenix Boczki 
Chełmońskie – oSP Seligów 
2:2 (0:0);�Kolejarz Łowicz – Mal-
-Bud Łowicz 1:3�(1:1);�Bezedura 
Łowicz – LKS Victoria Zabostów 
Duży 3:6� (1:4);� Mikoba united 
Klewków – LKS Start Złaków 
Borowy 2:0� (1:0);� imprezowy 
Klimat Zielkowice – FC Jeziorko 
4:7�(2:3).�Pauza: gkS�olimpia-Ju-
nior�chąśno.

�13. kolejka XXVii edycji Zina 
iii ligi ŁoLiF: LKS Victoria Zabo-
stów Duży – imprezowy Klimat 
Zielkowice 5:3 (3:2);� GKS olim-

pia-Junior Chąśno – LKS Fenix 
Boczki Chełmońskie 9:2� (4:1);��
oSP Soccer Stachlew – Kole-
jarz Łowicz 2:4� (1:3);� LKS Start 
Złaków Borowy – Bezedura Ło-
wicz 3:2 (0:2);� Mal-Bud Łowicz 
– Mikoba united Klewków 1:2�
(1:1);� oSP Seligów – LKS Vagat 
Domaniewice 2:5� (0:2).� Pauza:�
Fc�Jeziorko.
Tabela:

1.�Mal-Bud�Łowicz�(1)� 12� 31� 42-12

2.�Fc�Jeziorko�(2)� 12� 27� 34-27

3.�Mikoba�United�klewków�(4)� 12� 26� 31-15

4.�Start�złaków�Borowy�(3)� 12� 25� 35-27

5.�Vagat�Domaniewice�(6)� 12� 19� 31-29

6.�Bezedura�Łowicz�(5)� 12� 17� 29-30

7.�kolejarz�Łowicz�(7)� 12� 16� 35-35

8.�Victoria�zabostów�Duży�(10)� 12� 16� 33-33

9.�oSP�Seligów�(8)� 12� 15� 24-30

10.�imprezowy�k.�zielkowice�(9)� 12� 13� 27-42

11.�olimpia-Junior�chąśno�(12)� 12��� 8� 32-38

12.�Fenix�Boczki�chełmońskie�(11)� 12��� 7� 28-45

13.�oSP�Soccer�Stachlew�(13)� 12��� 4� 20-37

Drużyna FC Jeziorko wywalczyła�awans�do�Julomax�ii�ligi.
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Piłka nożna�|�Sparingi�Pelikana�przed�rozpoczęciem�rundy�wiosennej�iii�ligi

Coraz więcej optymizmu
peliKaN łoWicZ 2 (0)
ZNicZ pruSZKóW 1 (1)

0:1� –� Paweł� tarnowski� (31),� 1:1�
–�Damian�Warchoł�(72),�2:1�–�Da-
mian�Warchoł�(81).

�Pelikan: eryk� Niemira� –� kuba�
Wardzyński,�grzegorz�Wawrzyński,�
Piotr� tkacz,� Maciej� Wyszogrodzki�
–� Filip� kowalczyk,� Piotr� Piekarski,�
Patryk�Pomianowski,�krystian�kruk�
–�Damian�Warchoł,�Dawid�kieplin.�
grali�także:�krystian�Mycka,�Michał�
żółtowski,�kamil�Woźniak,�Damian�
kozieł.

�Znicz:� Bartłomiej� gradecki�
(46�Piotr�Misztal)�–�Marcin�Boche-
nek,� robert� obst,� Martin� Baran�
(60�adrian�rybak),�Peter�Drobnak�
(46� Marcin� rackiewicz)� –� arka-
diusz� Pyrka� (46� Bartłomiej� Fali-
szewski),� Maciej� Machalski� (70�
kacper� Skibko),� karol� Noiszewski�
(55� Bartosz� Nowicki),� Paweł� tar-
nowski,�Paweł�Moskwik�–�Dariusz�
zjawiński�(70�krystian�tabara).

Start rundy wiosennej już na-
wet nie powoli człapie, a zbli-
ża się wielkimi krokami. Przed 
pierwszym w tym roku meczem 
o punkty łowiczanie rozegrają już 
tylko jeden sparing. Dlatego też 
znaczenie każdego meczu kontro-
lnego jest coraz większe. Wydaje 
się, że miarodajnym testem po-
winien być ostatni mecz Ptaków
ze Zniczem Pruszków.

Po pierwsze – przede wszyst-
kim drużyna spod Warszawy to 
II-ligowiec, który rundę wio-
senną zakończył na dziewią-
tym miejscu w tabeli. Nad strefą 
spadkową ma tylko pięć punk-
tów przewagi, ale z drugiej strony 
– do miejsca szóstego, dającego 
prawo w gry barażach o awans, 
traci raptem trzy oczka. Po drugie 
– dla Znicza była to próba gene-
ralna. Pruszkowianie już w nie-

dzielę rozegrają pierwszy mecz o 
punkty w tym roku – ich rywa-
lem będzie Pogoń Siedlce.

Dla łowiczan sparing ze Zni-
czem był drugim tej zimy roze-
granym na naturalnej nawierzch-
ni. Po meczu trener Mykola 
Dremliuk zwrócił uwagę, że 
w poczynaniach jego podopiecz-
nych widać jeszcze brak ogrania 
na takiej murawie. Pomimo tego, 
to Ukrainiec miał więcej powo-
dów do zadowolenia po meczu.

Chociaż jako pierwsi na pro-
wadzenie na stadionie w Siera-
kowicach Lewych wyszli piłka-
rze z Pruszkowa, to biało-zieloni 
od początku przeważali i lepiej 
czuli się z piłką przy nodze. Gola 
stracili w pozornie niegroźnej sy-
tuacji po niewiele ponad półgo-
dzinie gry. Fatalnie rozegrany 
rzut wolny na własnej połowie 

skończył się stratą, a błyskawicz-
ną kontrę wykończył Paweł Tar-
nowski.

II-ligowiec długo prowadził. 
Pelikan wyrównał na niecałe 
dwadzieścia minut przed końcem. 
W kolejnym meczu sparingo-
wym tej zimy swoją nieocenioną 
wartość dla łowiczan potwierdził 
Damian Warchoł. I chociaż sam 
zawodnik może być niezadowo-
lony, bo nie udało mu się zna-
leźć pracy w klubie z wyższej 
ligi (chociaż należy pamiętać, że 
okienko transferowe jeszcze się 
nie skończyło), to biało-zieloni 
mogą się tylko cieszyć z faktu, że 
wiosną wśród nich będzie wycho-
wanek Widoku Skierniewice.

W meczu ze Zniczem 24-letni 
napastnik ustrzelił dublet, ale na-
leży uczciwie zaznaczyć, że tych 
bramek by nie było, gdyby nie 

jego partnerzy. Wyrównanie padło 
po ostro bitej i bardzo precyzyjnej 
wrzutce Michała Żółtowskiego. 
Warchoł w tym wypadku popisał 
się skuteczną główką. Drugi gol 
– niecałe dziesięć minut później 
– to kapitalna kombinacyjna ak-
cja Ptaków, po której nawet sztab 
szkoleniowy gości był pod wra-
żeniem. Na prawej stronie piłkę 
sprawnie wymienili Patryk Po-
mianowski, Damian Kozieł oraz 
Dawid Kieplin, a całość zwień-
czył wspomniany już wcześniej 
Warchoł.

Pelikan w dobrym stylu wy-
grał z II-ligowcem i na dwa ty-
godnie przed startem rundy wio-
sennej ma sporo powodów do 
zadowolenia. W bramce dobrze 
spisał się Eryk Niemira, a w obro-
nie pewnie grali Grzegorz Waw-
rzyński i młody, pozyskany zimą 

stoper, Piotr Tkacz. Dobrze wy-
gląda również współpraca w środ-
ku pola pomiędzy Patryk Pomia-
nowskim, Piotrem Piekarskim 
a Damianem Warchołem. Zimą 
trener Dremliuk ogrywa również 
wielu młodych zawodników.

Najstarszym zawodnikiem 
wyjściowego składu przeciw-
ko Zniczowi był 34-letni Maciej 
Wyszogrodzki. Był to także je-
dyny zawodnik po „trzydziestce” 
w jedenastce. Drugim najstarszym 
piłkarzem był inny wychowanek 
– 27-letni Patryk Pomianowski. 
Z kolei najmłodszym graczem, 
który zagrał przeciwko Zniczo-
wi był także łowiczanin – Kry-
stian Kruk. Pomocnik miał w dniu 
meczu 16 lat, a w środę obchodził 
swoje 17. urodziny. Średnia wie-
ku wyjściowego składu wynosiła 
w niedzielę ciut ponad 23 lata.

Jednak powodów do zmar-
twień też nie brakuje – wydaje się, 
że w stosunku do pierwszej części 
sezonu kadra się uszczupliła. Jest 
mniej wartościowych czy też do-
świadczonych zmienników. Oczy-
wiście jest to też szansa dla mło-
dych zawodników, którzy będą 
mieli zapewne więcej szans do 
zaprezentowania się i mogą „od-
palić”. Martwić też może fakt, że 
lista piłkarzy kontuzjowanych czy 
takich, którzy stracili część okre-
su przygotowawczego ze względu 
na urazy jest długa – Patryk Orzeł 
od poniedziałku wznowił trenin-
gi, w sobotę zabrakło Krystiana 
Białasa, Kuby Jóźwiaka, Jakuba 
Bylewskiego czy Filipa Bućko, 
a wcześniej kontuzjowani byli 
Krystian Mycka czy Piotr Tkacz.

Optymizmu przed nową rundą, 
więc ni e brakuje, ale jest też dużo 
niewiadomych. Kolejne odpowie-
dzi poznamy już w tę sobotę. Pe-
likan w próbie generalnej zmierzy 
się z IV-ligową Jutrzenką Warta.

Mateusz Lis

Jako pierwsi na prowadzenie na stadionie w Sierakowicach Lewych wyszli�piłkarze�z�Pruszkowa,�
ale�to�biało-zieloni�od�początku�przeważali�i�lepiej�czuli�się�z�piłką�przy�nodze.
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CZWARTeK, 27 LuTeGo:
�10.00�–�hala�oSir�nr�2�w�Łowi-

czu,�ul.�topolowa�2;�Powiatowe 
igrzyska Dzieci w minikoszy-
kówce chłopców;

PiąTeK, 28 LuTeGo:
�10.00�–�hala�oSir�nr�2�w�Łowi-

czu,�ul.�topolowa�2;�Powiatowe 
igrzyska Młodzieży Szkolnej 
w piłce siatkowej dziewcząt; 

�17.00-20.30� –� Stadion� w� Łowi-
czu,�ul.� Jana�Pawła� ii�3; Sparin-
gowy trampkarzy C1 i C2: 
MuKS Pelikan Łowicz – MKS 
Świt Nowy Dwór Mazowiecki;

�18.30-21.30� –� hala� oSir� nr� 2�
w� Łowiczu,� ul.� topolowa� 2;� 13. 
kolejka XXi Siatkarskich Ama-
torskich Mistrzostw Łowicza; 

�19.00�–�trio�Music�club�w�Łowi-
czu� przy� ul.� katarzynów� 46;� 24. 
edycja oMŁ w darcie 501 d.o.;

SoBoTA, 29 LuTeGo:
�11.00�–�zSP�nr�3�w�Łowiczu,�ul.�

Powstańców� 1863� roku� nr� 12� d;�
3. kolejka wojewódzkiej ligi 
koszykówki młodzików u14 o 
miejsca 7-10: KKS Bzura Ło-
wicz – uMKS Piotrcovia Piotr-
ków Trybunalski;

�13.30-20.00�–�hala�oSir�nr�1�w�
Łowiczu,�ul.�Jana�Pawła�ii�3;�Pre-
eliminacyjny XXVii edycji Pu-
charu Łowickiej Ligi Futsalu;

�16.00�–�hala�oSir�nr�1�w�Łowi-
czu,�ul.� Jana�Pawła� ii�3;�14. ko-
lejka ii ligi tenisa stołowego 
mężczyzn: uMKS Księżak Ło-
wicz – uKS Agaris Maków; 

NieDZieLA, 1 MARCA:
�10.00-20.00�–�hala�oSir�nr�1�w�

Łowiczu,�ul.�Jana�Pawła�ii�3;�Pre-
eliminacyjny i 1/8 fi nału XXVii 
edycji Pucharu Ligi ŁoLiF;

�10.00� –� Stadion� w� Łowiczu,� ul.�
Jana� Pawła� ii� 3;� Sparingowy 
mecz piłki nożnej: KS Pelikan 
ii Łowicz – KS Stal Głowno;

�11.00�–�zSP�nr�3�im.�w�Łowiczu,�
ul.�Powstańców�1863�r.�nr�12�d;�16. 
kolejka woj. ligi koszykówki ka-
detów u16: KKS Bzura Łowicz 
– AZS PWSZ Skierniewice;

�12.00� –� Stadion� w� Łowiczu,�
ul.� Jana� Pawła� ii� 3;� Sparingo-
wy mecz piłki nożnej junio-
rów młodszych B2: KS Peli-
kan-2003/04 Łowicz – LKS 
Pogoń Bełchów (seniorzy);

PoNieDZiAŁeK, 2 MARCA:
�10.00�–�hala�oSir�nr�2�w�Łowi-

czu,�ul.�topolowa�2;�Powiatowe 
igrzyska Młodzieży Szkolnej 
w piłce siatkowej chłopców

WToReK, 3 MARCA:
�10.00�–�hala�sportowa�oSir�nr�

2�w�Łowiczu,�ul.�topolowa�2;�Miej-
skie igrzyska Młodzieży Szkol-
nej w koszykówce dziewcząt 
i chłopców.  Gogo�


